
Nr. 199. Sobota, 31 Sierpnia 1889, Rok 79.

Wychodzi codziennie o godzinie 5 po połu­
dniu z wyjątkiem dni poświąteeznyeh.

Numer pojedynczy kosztuje w miejscu 5 centów, 
pocztą 10 centów. — Biuro Redakeyi i Administracyi 
ulica Czarnieckiego 1.8.— L isty  należy frankowad.— 
Reklamaeye otwarte wolne od opłaty.

Telefonu redakeyi nr 88.

Prenum erata z przesyłką pocztowa wynosi rocznie 16 zł., półrocznie 8 zł., kw artalnie 4 zł., 
miesięcznie 1 zł. 35 c l  W  miejscu rocznie 18 zł., półrocznie 6 zł., kwartalnie 3 zł., miesięcznie 1 zł.

P r z e w o d n i k  n a u k o w y  i l i t e r a c k i ,  dodatek miesięczny do „ G a z e t y  L w o w ­
s k i e j " ,  otrzymują cało- i półroczni abonenci bezp ła tn ie , jednakże ci tylko, którzy prenum erują od 1 
stycznia do końca czerwca lub od 1 lipea do końca g ru d n ia ; ówieróroczni i m iesieczsi za dopłatą 
pierwsi "i> c l. d.rodzv 30 cnt, — P r z e w o d n i k  prenumerowany osobno kosztuje 4 zł.

Jednorazowe inseraty obliczają się pc 7 cen­
tów, kilkorazowe po 6 centów od miejsca 1 wiersza.

Inseraty przyjmują- w Austryi i  Niemczech 
wszystkie ageneye anonsów; we Francyi, w Paryżu
wyłącznie agencya pana A d a m a ,  Rue des St. 
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CZĘŚĆ URZĘDOWA
Jego ces. i król. Apostolska Mość raczył 

Najw. postanowieniem z dnia 28 sierpnia
b. r. najmiłościwiej zatwierdzić wybór Ta­
deusza S t a r z y ń s k i e g o ,  na prezesa Ra­
dy powiatowej w Aółkwi.

C. k. Rada szkolna krajowa zamiano­
wała: tymczasowego nauczyciela Jana P o ­
d o i iń s  kie go w Podliskach, stałym nau­
czycielem szkoły etatowej w Radenicach; 
tymczasowego nauczyciela Aleksandra Sze-  
p a r o w i c z a  szkoły w Janowie, i tymcza­
sowego nauczyciela Bronisława T e r l i k o w ­
s k i e g o  w Dawidowie, stałymi nauczycie­
lami szkoły etatowej 3-klasowej w Janowie.

CZĘŚĆ IIEURZĘDOWA
Lwów, 30 sierpniu.

Jakby  na  kom endę, a w każdym  
razie  z w idocznym planem , rozpoczę­
to od pewnego czasu rozsiew ać n ie­
pokojące pogłoski, których ostatecz­
nym  celem j e s t  pow aśnienie Serbii i 
B ułgaryi. Źródło tych pogłosek nie 
je s t zresztą tajnem . Jeżeli k to , to 
w  pierwszym  rzędzie obóz panslaw i- 
styczny , k tórego m isy o n a rze , usado­
w ieni w Rum unii, zdwoili sw e zabiegi 
dla przygotow yw ania opinii publicznej 
w państw ach bałkańskich, ma w tern 
in te re s , aby między B u łg a ry ą , k tó rą 
uw ażają już za straconą  d la siebie

pozycyę, a „odrodzoną11 S e rb ią , nie 
u trw alił się stan  dobrego porozum ie­
nia. W tym  celu p rasa  panslaw istycz- 
na, której zresztą w tóruje całe dzien­
n ikarstw o r o s s j js k ie , s ta ra  się obu­
dzić nieufność B ułgaryi rozszerzaniem  
wieści, że ostatnie zarządzenia woj­
skowe, w ydane w Belgradzie, sk iero ­
w ane są przeciw  sąsiedniem u kró le­
s tw u ; z drugiej zaś strony pracuje 
nad obudzeniem  w Serbii p rzekona­
nia, iż rząd księcia A leksandra czyni 
z niezm iernym  pospiechem  i z w y tę­
żeniem w szelkich sił przygotow ania 
do a k c y i, mającej dotknąć bezpośre­
dnio królestw o serbskie. Obok tego 
usiłu ją  z tego sam ego źródła pod 
trzym yw ać legendę o zam iarze pro­
klam ow ania niepodległości Bułgaryi, 
z tym  d odatk iem , iż ponieważ z ró ­
żnych powodów nie m ożna było do­
konać tego aktu  w rocznicę w stąp ie ­
n ia na tron  ks. K oburga, nastąp i to 
niezaw odnie d. 18 go w rześn ia , jako 
w  rocznicę połączenia W schodniej 
Rum elii z B ułgaryą.

P rzeciw  tego rodzaju pogłoskom  
w ystąpiono energicznie z Sofii i Bel­
gradu, w yjaśniając zarazem , jak  się m a 
rzecz z uzbrojeniam i i rzekom em i p rzy ­
gotow aniam i w ojennem i. P ierw szy w y­
stąp ił z odnośnym  kom unikatem  rząd 
serbski, p rzedk ładając isto tne powody 
zw ołania pod broń obow iązanych do 
służby wojskowej i uderza jąc na tych, 
którzy usiłu ją  to zarządzenie przed­
staw ić jako sym ptom at wojowniczych 
zam iarów  Serbii. Rząd bu łgarsk i zaś 
n iezaniedbał ze sw ej strony dać jak- 
najbardziej uspakających  w yjaśnień 
co do zakupna broni i am unicyi. Za- 
kupna te poczynił on już dawno a to
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Baronowę M. Hagen (Alees),

(Ciąg dalszy).

XI.
Dzień następny minął spokojnie. Dora 

zdawała się odrodzoną. Zajmowała się przy­
gotowaniami do przyszłego wyjazdu, od któ­
rych co chwila odchodziła, szukała Paola i 
patrząc mu w oczy, pytała go czy ją  kocha? 
Odpowiedzi jego uspokajały ją. Nareszcie 
nadszedł dzień wyjazdu.

Była to sobota i promienie prześliczne­
go słońca obudziły ją  wcześnie. Uśmiechnę­
ła się niebu, które jakby świąteczną szatę 
jej serca przybrało. Takie było pogodne, sza­
firowe.... białego obłoczka nie było widać 
dokoła. Dochodziła ją niby pieśń przyrody, 
niema i weselna, ranku woń upajająca. Przy­
mknęła oczy i myśl jej odbiegła tam ... ku 
helmonte, do syna i szczęścia. Nagle to 
Belmonte wydało jej się niby oazą daleką, 
fcieprzystępnem schronieniem; nie mogła 
Prawie wierzyć, by to było prawdą, że na- 
Zajutrz to samo niebo, które widziała nad 
s°bą, to słońce, które świeciło na niem, 
Zejść mogło po nad wieżami Belmonte 1

Pod pozorem interesów, które po za 
domem miał do załatwienia, Paolo wyszedł 
koło dziesiątej godziny. Żegnając Dorę, po- 
meił jej z uśmiechem, którym się twarz je- 
Sp nie rozweselała, by nie traciła czasu, ale 
Pilnowała bacznie, by do wyjazdu wszystko

gotowem było. Odszedł.... i znów wrócił, by 
jej dać jeszcze jakieś polecenie, przytem u- 
ściskał ją czule, zapewnił że ją kocha wię­
cej niż kiedykolwiek i prosił ją, by nie była 
niespokojną, gdyby się trochę zapóźnił, gdyż 
sam wiedzieć nie może, ile mu czasu za­
biorą zajęcia, do których]spieszy. Widocznie 
trudno mu było oderwać się od niej, pa­
trzył na nią ukradkiem , stojąc przy stole, 
na którym _ młoda kobieta składała poroz­
rzucane książki, i obejmując-ją raz jeszcze:

—̂ Zapominam się, — rzekł — do 
widzenia 1

— Do widzenia ! — zawołała Dora raz 
jeszcze przez okno.

Podniósł oczy ku niej, uchylił kapelu­
sza i spiesznie wyszedł z ogrodu-

Godziny mijały. Wszystko już było go­
towe do wyjazdu. Dora przechadzała się po 
pokojach tchnącycb już pustką i powtarza­
ła sobie z rozkoszą, że wkrótce widzieć nie 
będzie tego wszystkiego, co ją otacza.

Koło drugiej godziny, zaanonsowano 
jej hrabinę Lieińską. Dora czuła się tak 
szczęśliwą, że serce jej pełnem było nieo­
pisanej życzliwości dla całego świata. Ka­
zała prosić hrabinę i powitała ją ta k , jak 
jeszcze nigdy nie witała jej dotąd. Hrabi­
na lekkiem uściśnieniem ręki odpowiedzia­
ła na tę niezwykłą serdeczność.

Usiadły i chwilkę rozmawiały o rze­
czach obojętnych , a rozmowa szła dziwnie 
oporem. Ewa była bardzo blada i widocznie 
niespokojna. Nagle rozglądając się w koło
s i e b i e : ■

— Czy jesteśmy same ? — zapytała, a 
przekonawszy się o tem, zbliżyła się do Do­
ry, i głosem drżącym, tragicznym :

— Nie przyszłam tutaj z wizytą — 
rzekła —• przyszłam jedynie, aby powie­
dzieć pani to wszystko, o czem wiedzieć 
musisz.

Serce Dory ścisnęło się tak gwałto­
wnie, że odetchnąć i przemówić nie mogła.

jedynie i w yłącznie celem  pokrycia  
ubytków, spowodowanych osta tn ią  w oj­
n ą  i postaw ienia swej arm ii na  sto ­
pie, odpow iadającej rzeczyw istym  po­
trzebom . W kom unikacie bu łgarsk im  
przebija jednakże ton rozdrażnienia 
przeciw  Serbii, co ztąd głów nie po­
chodzi, że p rasa  belgradzka pod w p ły ­
w em  a g ita c ji pansiaw istycznych i w 
przekonaniu, iż w Sofii żywią n iep rzy ­
jazne dla Serbii zam iary, odezw ała się 
w ostatnich czasach, w sposób nie 
um iarkow any o sąsiedniem  państw ie  i 
k ieru jących  jego losami. Nie należy 
jednak  w ątpić, iż po w yjaśnien iach  
obn rządów , znikną w aśnie i n ieporo­
zum ienia a między oboma sąsiednie- 
mi krajam i zapanują na nowo takie 
stosunki, jak ich  życzyć sobie potrzeba 
w in teresie  rozwoju i pom yślności za­
rów no Serbii ja k  Bułgaryi.

to tem ważniejsze, iż właśnie obecnie pod­
niosły się gwałtowne w prasie węgierskiej 
głosy, windykująee dla Pesztu przywilej od­
bywania targu zbożowego i wzywające rząd 
węgierski, aby przyszłoroczny już targ nie 
w Wiedniu, lecz w Peszcie się odbył. Mo­
tywowanie tego żądania nader stanowczo 
wypowiedzianego opierało się na twierdze­
niu, że Peszt jest rzekomo istotniejszym niż 
Wiedeń środkowym punktem zbożowego 
handlu, nie tylko Monarchii austryacko-wę- 
gierskiej ale i w szerszem znaczeniu całej 
środkowej Europy. Wiedeńska natomiast 
prasa przypisała zgodnie nieurodzajowi za­
stój handlowy, jaki się na tegorocznym tar­
gu objawił, ale skonstatowała z uznaniem 
opiekę czynną rządu nad instytucyą wie­
deńskich targów.

Mianowanie generała Ignatiewa gu- » 
bernatorem kijowskim położyło kres wie­
ściom pojawiającym się kilkakrotnie w o- 
statnich czasach o zamierzonem rzekomo u- 
stąpieniu ministra Durnowa i zastąpieniu 
go przez dotychczasowego adlatusa. Pester 
Lloyd upatruje w tem oddaleniu nowego 
gubernatora z ministerstwa spraw wewnętrz­
nych obawę rządzących sfer w Petersbur­
gu, aby nadto jaskrawe, a mianowicie 
zanadto głośne i hałaśliwe, a przez to kom­
promitujące dążności starszego Ignatiewa 
nie nabrały zbytniego w centralnym rządzie 
wpływu. Dla nas wszelako wielkiem pyta­
niem, gdzie Ignatiew mógł z naszego stano­
wiska i w obec nas być niebezpieczniej­
szym, w Petersburgu czy w Kijowie. W ki­
jowskiej gubernii zacznie się bowiem nie­
zawodnie najzaciętsza propaganda pansla- 
wistyezna, bo jak wiadomo bracia Ignatie- 
wy są najzagorzalszymi panslawizmu apo 
stołami.

Osoby jadące z Francyi mówią, że pro­
ces i wyniK procesu Boulangera dziwnie 
tam mało, mniej niż zagranicą, zrobiły wra­
żenia. Gzy się generał jeszcze i z pod tego 
ciosu podnieść zdoła, to na dziś zagadką, 
ale niezwykle energiczne środki, przedsię­
wzięte przez rząd, na niekorzyść skazanego 
wnioskować pozwalają. Zresztą więcej niż sain 
proces, zaszkodziły mu pono po skończeniu 
procesu wydane proklamacje i okólniki, w
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KORESPOIDENCYE
Wiedeń, 28 sierpnia.

(n.) Wynik targu zbożowego, aczkol­
wiek U-nźe tak świetnie jak przeszłych lat 
z pewnością nie wypadł, zawiódł przecież o- 
czekiwania pessymistów, a nadzieje agita­
torów, którzy mu od tak dawna najczar­
niejszą wróżyli przyszłość , spełzły na ni- 
czem. Wprawdzie strona handlowa wiele zo­
stawiała w skutek nieurodzaju do życzenia; 
pszenica, żyto i owies prawie żadnego nie 
znajdowały zbytu. Ale chodziło tu przede- 
wszystkiem o utrzymanie nieprzerwalności 
instytucyi targów zbożowych wiedeńskich, 
a pod tym względem postępowanie rządu i 
reprezentacyi miejskiej, przyczyniło się zba­
wiennie do tego, żeby targ tegoroczny nie 
zrobił, jak mu przepowiadano, fiaska. Było i

Chciała ją  błagać, by jej nie mówiła tego, j 
z czem do niej przyszła, ale słowa nie były : 
w stanie przejść przez jej usta. Zresztą hrabi­
na nie dała jej na to czasu , zbliżyła się 
jeszcze bardziej do n ie j , oparła się o stół 
i zamknęła ją poniekąd w miejscu, które 
zajmowała.

— Zanadto cierpiałam , żebym tego 
dzisiaj nie wypowiedziała pani. Musisz mnie 
wysłuchać do końca. Musisz wiedzieć, że 
stałaś się przyczyną mego nieszczęścia i że 
cię nienawidzę.... tak, nienawidzę ! Wzięłaś 
mi mego kochanka, odebrałam go tobie, 
byłam w mojem prawie i rachunki nasze 
wyrównane zostały. Ale wróciłaś znowu....

— Ja? — przerwała Dora. — Ja ?
— T ak , ty, pani, powtórzyła hrabina. 

Ten człowiek, którego nad wszystko ubó­
stwiałam, kochał ciebie.... Czyż pani wiesz 
eo to miłość? Myślisz że aby kochać, wy­
starcza chcieć pójść za swego ukochanego? 
Twoja miłość była fałszywą uczciwością, du­
mą.... próżnością. Pani nie wiesz co to ko­
chać ! Ja go tak kochałam , że aby go ci 
odebrać, nie byłabym się przed niezem u- 
lękła, przed zbrodnią nawet nie wzdry­
gnęła. Pani nie wiesz co ja  przez ciebie 
cierpiałam ! Twoje wspomnienie oddalało 
go odemnie, rzuciło w objęcia innych.... J a ­
kiem prawem zrobiłaś to pani ?.. Jeżeliś 
kochała, to uczciwego człowieka, to nie tru­
dno, kochałam i ja go także, ale stał się
on nieuczciwym.... podłym  brudnym....
Upokarzał mnie na każdym kroku, chciał 
mnie opuścić, mnie żonę, dla, jakiejś a- 
ktorki.... Wykupiłam go.... Pani wiesz co 
to jes t?  wiesz ile trzeba było już cier­
pieć, żeby podobną infamię śmieć za­
proponować , ile jeszcze cierpień nowych 
gotowało przyjęcie tego upokorzenia? Pani 
nie wiesz co to jest wiedzieć, że czło­
wiekowi, którego się kocha, świat by ręki 
nie podał, gdyby wiedział to wszystko co 
żona wie o nim.,., a przecież kochałam go

jeszcze! Szedł w błoto a ja odważnie szłam 
za nim, myśląc, że jak mu jużj  nikt i nic 
nie pozostanie na całym świecie, to ja mu 
jeszcze zostanę. Wiedz pani, że ten czło­
wiek któregoś kochała — wszak kochałaś 
go, prawda? jest ostatnim z ostatnich! 
Wstrętną ci jest samo wspomnienie tej mi­
łości, a ja mówię głośno, że go kocham. 
Otóż różnica naszych uczuć. Tyś go ko­
chała za dobre chwile, które ci dawał, ja 
go kocham za wszystkie cierpienia, które 
mnie doszły przez niego i od niego. Ko­
chałam go jakim b y ł, kocham jakim jest i 
będzie 1 Im więcej upadał, tem więcej był 
mi drogim, i nie myśl pani, by to było je ­
dną z mniejszych boleści moich. Nie myśl 
także, bym się bardzo różniła od reszty ko­
biet, byłam zapewne taką jak one, tylko ży­
cie mi było twardszem. Może ja w sercu 
miałam tę całą koronkę słów, które wy, 
tak zwane uczciwe kobiety, ciągle macie na 
ustach. Prawość.... uczciwość.... wierność.... 
obowiązek ! Gdy jesteście szczęśliwe, gdy 
wszystko znalazłyście w życiu o czem ty l­
ko serce wasze marzyło, miłość, mającek, 
stanowisko, słowem wszystko — rzucacie 
światu te fałszywe perły i zdaje wam się, że 
te słowa czcze i próżne są naprawdę uczu­
ciami i wyrazem waszej uczciwości. Chcia­
łabym was widzieć wychowane tak, jak ja  
byłam, przez ojca, któremu piękność moja 
przedstawiała kapitał, od którego procentu 
żądał, chciałabym was widzieć rzucone za 
młodu w objęcia nienawidzonego człowieka, 
sprzedane jemu, tak jak ja  sprzedaną by­
łam ! Może by te słowa wówczas zamarły 
na waszych ustach, tak jak skamieniały w 
sercu m ojem ! Ale to dawne czasy — do­
dała przecierając czoło.

(Ciąg dalszy nastąpi).



których poznano styl i formę RocheforFa i 
które przypominały hałaśliwe artykuły dzien­
nika „Lanterneu, ale nie świadczyły wcale 
za zmysłem politycznym piszącego. Zapo- 
mnianoby mu łatwo procesowych inkrymi- 
nacyj, ale nie zapomną tak prędko owych 
niepolitycznych orędzi.

Wczoraj odbył się tu w Votivkirche 
z wielką okazałością ślub najstarszego syna 
księcia - ordynata Adolfa Schwarzenberga, z 
córką księcia Karlosa Trauttmannsdorfa. 
Slub, na który zgromadziła się cała niemal 
arystokracya austryacka i czeska, dawał ks. 
kardynał Furstenberg.

Cisza teatralna i zbyt pod tym wzglę­
dem martwy w Wiedniu sezon, na co się 
tak goście wiedeńscy wiecie uskarżają, ma 
się ku schyłkowi. Z pierwszym września o- 
twierają się na nowo podwoje teatru na­
dwornego i teatru nad Wiedenką, a wkrót­
ce potem nastąpi otwarcie Carlteatru, pod 
nową dyrekcyą Blazla i otwarcie nowego 
Yolksteatru.

Praga czeska, 29 sierpnia.

Istniejące od lat 4-ch Stowarzyszenie 
akademików czeskich, „jedyne ognisko sło­
wiańskiego studenctwa" — jak powiadają 
Narodni L isty  — dziś rano, na mocy roz­
porządzenia Dyrekcyi policyi, zostało roz­
wiązane. Według N. Listów , które pozosta­
wały w najściślejszych związkach z tem 
stowarzyszeniem , rozwiązanie nastąpiło 
w skutek wysłania deputacyi i adresu do 
studentów francuskich z powodu ogólnego 
zjazdu studentów w Paryżu. Zapewne je ­
dnak nie tyle samo wysłanie adresu, ile 
raczej nie znana nam w tej chwili treść 
jego, skłoniły władze do rozwiązania sto­
warzyszenia. Już od kilku lat „akademicky 
spółek" przez agitatorów młodoczeskich 
wciągnięty został w wir agitacyi politycz­
nej. Na walnych zebraniach jego odbywały 
się namiętne rozprawy, członkowie brali 
udział w ulicznych demonstracyaeh prze­
ciwko Riegerowi i innym posłom starocze- 
skim, a na cześć Gregra „spółek akademie- 
ky“ coraz wyraźniej stawał się narzędziem 
w agitacyjnej organizacyi młodoczeskiej. 
Już w ostatniej zimie antagonizm tak 
się zaostrzył, źe majętne rodziny staroeze- 
skie odmówiły wszelkiego poparcia i udziału 
w urządzanym corocznie przez młodzież 
balu. W czasie ostatnich wyborów do sejmu 
krajowego, członkowie stowarzyszenia stu­
dentów stali się głównymi agentami obozu 
młodoczeskiego, a choć nie zdołali podbu­
rzyć zupełnie ludności miejskiej, to jednak 
tem skuteczniej działali pomiędzy mniej o- 
świeconą i przystępniejszą wpływom stu­
dentów ludnością wiejską. Przed kilku ty­
godniami odbył się na prowincyi walny 
zjazd studentów, na którym przemawiał p. 
Frycz, emigrant z r. 1848, który potem 
długo bawił w Paryżu, w r. 1868 znajdo­
wał się w głównej kwaterze pruskiej, na­
stępnie był redaktorem w Zagrzebiu, w r. 
1880 otrzymał pozwolenie powrotu do kraju, 
stał się jednym z najnamiętniejszych agen­
tów obozu młodoczeskiego, ale przy osta­
tnich wyborach przepadł w jednym z okrę­
gów miejskich. P. Frycz na owem zebraniu 
wzywał studentów, aby nie wierzyli w ża­
dne powagi itd. Przypuścić można, że i on 
napisał stowarzyszeniu studentów adres, 
który jest pono formalną przyczyną rozwią­
zania stowarzyszenia.

W kołach staroczeskich właściwie roz­
porządzenie to powinno być dobrze przyjęte, 
bo w tych kołach z wielkiem oburzeniem 
patrzano na agitacye w „społku“. Dopiero 
wczoraj pewien dyrektor szkół tutejszych, 
który w r. 1848 należał do założycieli owego 
stowarzyszenia studentów czeskich, mówił 
mi, że syn jego, słuchacz na wydziale pra­
wniczym, z powodu radykalnego ducha, pa­
nującego w stowarzyszeniu, zamierza z niego 
wystąpić. Z tem wszystkiem, zważywszy 
nieszczęsną metodę dzienników także staro­
czeskich, spółzawodniczenia z Narodnimi 
Listami w wszelkich opozycyjnych demon- 
stracyach, trzeba przypuścić, że te dzienniki 
wystąpią także przeciwko rozwiązaniu sto­
warzyszenia studentów czeskich, tem więcej, 
źe przed kilku dniami dopiero od Ministra 
oświaty JE. Gautscha domagały się, aby się 
okazał surowym wobec studentów niemie- 
kich.

Kilku wybitnych posłów staroczeskich, 
z którymi w ostatnich dniach rozmawiałem 
o tem, mocno ubolewa, że prasa czeska a 
zwłaszcza Hlas Naroda, który ma być or­
ganem klubu czeskiego, dostarczały prasie 
niemieckiej pretekstu do wystawiania Czechów 
jako przeciwników s o j u s z u  z N i e m c a ­
mi.  Jeden z tych posłów, którzy w Radzie 
państwa należą do najznakomitszych mężów, 
zamierza niebawem wygłosić mowę przed 
swymi wyborcami w Chocieborzu i oświad­
czyć, że sojusz z Niemcami jest rzeczą bar­
dzo korzystną dla Austryi a zatem także 
dla Czech, i że nawet unia cłowa, którą 
Palacky zalecał w r. 1848, pod względem 
materyalnym byłaby wielce korzystną dla

rolników czeskich, a szkodliwą chyba tylko 
dla fabrykantów niemieckich, którzyby nie 
zdołali wytrzymać konkurencyi fabryk cze­
skich.

Zapowiadają zamianowanie Arcyksięcia 
F r y d e r y k a  wodzem tutejszego korpusu, 
w miejsce ś. p. generała Filipoyicsa. Arcy- 
książę tutaj jest bardzo znany, be przeby­
wał kilka lat w Pradze jako pułkownik, za­
nim się przeniósł do Krakowa. Mieszkał 
wtedy w pięknym pałacyku hr. Kińskiego 
na Smichowie.

Radca dr. B r u n o ,  który przeszło 20 
lat redagował tutejszy dziennik urzędowy, 
Prager Zeitung, z taniemi dodatkami w ję ­
zyku niemieckim i czeskim (Prager Abend- 
blatt i Prazsky Dennik), z powodu podeszłe­
go wieku usunął się z urzędu i przy tej oka- 
zyi otrzymał tytuł radcy dworu. Prager 
Abendblatt. wychodzący popołudniu, odzna­
czał się doskonałą redakcyą, a ponieważ 
kosztuje tylko 1 cen ta , rozchodzi się w 30 
do 40.000 egzemplarzach.

Z obecnej sytuacyi.
Berlińska oficyalna Post tak pisze z 

okazyi pewnej politycznej broszury, która 
zastanawia się nad możliwością wybuchu 
wojny.

Gdyby nie stała na przeszkodzie Ros- 
sya, porozumienie Niemiec z Francyą nie 
byłoby wcale niemożliwem i zbliżenie tych 
dwu państw dałoby się łatwo osiągnąć. 
Rossya nie pogodzi się nigdy z Niemcami, 
a jedno, co mogłoby zapewnić uniknięcie 
wojny, jest to, gdyby państwa kontynen­
talne, w porozumieniu z Rossyą, otworzyły 
jej drogę do Azyi na półwysep bałkański, 
przez które to wielkie zdobycze charakter 
państwajfrossyjskiego uległby zupełnej zmia­
nie i Rossya nie byłaby w przyszłości dla 
Europy zachodniej niebezpieczną.

Za pośrednictwem Biura Reutera ro­
zesłano z Petersburga następujący komuni­
kat, któremu przypisują ogólnie inspiracye 
urzędowe :

„W rossyjskich kołach politycznych 
zwróconą jest obecnie główna uwaga na 
zabiegi czynione wrzekomo przez mocar­
stwa środkowej Europy celem nakłonienia 
Turcyi aby przyłączyła się do przymierza 
trzech mocarstw. Sukces tych zabiegów 
musiałby być postawionym na równi z *u- 
tworzeniem koalicyi groźnego charakteru. 
Skutkiem tego też rossyjska dyplomacja 
zajmuje się przeszkodzeniem dojrzeniu ak- 
cyi, która gdyby została zrealizowaną po­
stawiłaby Rossyę w tem położeniu, iż mu­
siałaby ona swą politykę wyczekiwania u- 
ważać po prostu za narzuconą sobie. Do- j 
tychczasJednak akcya rządu rossyjskiego* 
obraca się w granicach nader przezornych j 
i jest ona nadzwyczaj względną dla Turcyi, 
jak tego dowodzi zachowanie się jego w obee 
sprawy kreteńskiej.

Prasa rossyjska przemawia jeszcze 
wyraźniej a główne jej organa ogłaszają 
codziennie artykuły celem wykazania Tur­
cyi, eoby straciła gdyby zajęła stanowisko 
przeciw Rossyi, a co mogłaby natomiast zy­
skać zachowując przyjazną postawę w obee 
północnego mocarstwa."

Odpowiadając na powyższy komunikat 
Pester Lloyd przypomina usilne zabiegi am­
basadora Nelidowa aby nakłonić W. Portę 
do zawarcia z Rossyą przymierza, lub przy­
najmniej traktatu neutralności i oświadcza 
w tonie kategorycznym, że mocarstwa środ- 
kowo-europejskie nie próbowały ani razu na­
kłonić Turcyi do porzucenia dotychczasowej 
polityki wolnej ręki. Rossya tedy insynuuje 
mocarstwom pokojowym to właśnie, co sa­
ma uczyniła i czego dotychczas jeszcze nie 
zaniechała.

Z Niemiec.
(Po podróży cesarskiej do krajów koronnych. — 
Niemcy i Francya na polu militarnem. — 

Drobne wiadomości).
Z okazyi ostatniej podróży cesarza 

Wilhelma i jego małżonki do Alzacyi i Lo­
taryngii, zamieszcza Nord. Allg. Żtg. na­
stępujący artykuł pod znakiem oficyalnym :

„Podróż naszej dostojnej pary cesar­
skiej do Alzacyi i Lotaryngii uważano zaraz 
z początku i daleko poza granicami Niemiec 
za wypadek niezwykłej doniosłości. Po raz 
pierwszy bowiem, od czasu wstąpienia na 
tron cesarza Wilhelma II, miał się w tej 
nowej pozyskanej części Niemiec zbliżyć 
naród i panujący. Hołdy, jakiemi ludność 
„kraju rzeszy1' witała cesarza i cesarzową, 
przewyższyły według zgodnych opisów tak 
co do zewnętrznego przepychu, jak serde­
czności wszelkie oczekiwania, a najwiaro- 
godniejsi świadkowie potwierdzają, że żadne 
zewnętrzne środki i wpływy nie byłyby 
zdolne wywołać ani w przybliżeniu takich 
objawów, o jakich donoszono z Metzu i 
Strassburga.

To też serdeczne podziękowanie za 
wszystko, co w Alzacyi doznał — było 
ostatniem słowem, jakie przy pożegnaniu 
wyszło z ust cesarza. Niewątpliwie najpier- 
wsze i najsilniejsze wrażenie , jakie cesarz 
odniósł z zachowania się zebranej na jego 
powitanie ludności, było wrażenie prawdzi­
wie niemieckiego i rzetelnie lojalnego uspo­
sobienia ludności. Wrażenie to wypowie- 
dzianem zostało w toaście cesarza: „„Piję 
na pomyślność mych wiernych krajów rze­
szy

Stare miasto cesarstwa, które znowu 
weszło w swoje prawa, aby być twierdzą 
niemieekości na drodze wiodącej do kraju 
Francuzów, zupełnie pozyskało dla siebie 
cesarza. „„Mogę powiedzieć — mówił ce­
sarz — że czuję się tutaj , jak u siebie"“.

„Aż do końca podróży cesarskiej po­
zostały uczucia, jakie towarzyszyły cesarzo­
wi przy pierwszem jego powitaniu w kra­
jach rzeszy, niezamącone. Potęga i powaga 
państwa niemieckiego upersonifikowała się 
ludności w osobie cesarza — wrażenie po­
tężne, które nigdy nie może być zapomnia- 
nem ; również monarcha, powróciwszy do 
swego zamku królewskiego w Berlinie, chę­
tnie przypomni sobie dnie piękne, jakie 
przebył pośród ludności, wiernych krajów 
rzeszy*.

Prawie równocześnie ze znanym nam ar­
tykułem Koln. Z t ., podnoszącym świetną or- 
ganizacyę armii francuskiej a krytykującym 
ujemnie organizacyę niemieckiej, otrzymała 
półoficyalna Harnb. Corr. od swojego woj­
skowego współpracownika krytykę nowej 
francuskiej ustawy. Porównując stosunki 
armii francuskiej z niemiecką, autor do ta­
kiego przychodzi rezultatu:

„Nie chcemy dochodzić, czy Francya 
istotnie jest od nas o tyle bogatszą, tem 
mniej zaś, czy jej finanse na długo wystarczą 
na takie wydatki. Chcemy tylko stwierdzić, 
że Francya od czasu ostatniej wojny tylko 
na cele wojskowe poświęca swe finanse. 
Bezwątpienia jest to wypływem przeświad­
czenia, źe nawet miliardy zawsze jeszcze z 
większą korzyścią mogą być przeznaczone 
na udoskonalenie wojska, aniżeli na opłatę 
kosztów wojennych. Ale owa niezwykła hoj­
ność ofiar, jakiemi Francya od lat wielu 
obdziela swoją armię razem z wielkiemi 
osobistemi ofiarami, jakie sobie naród fran- 
cuzki nałożył przez uchwalenie nowej usta­
wy wojskowej, dowodzą, że nie trwoga o 
los własnego kraju i obrona przeciwko na­
paści obcej już jest obecnie kierującym mo­
tywem tego zbrojenia się, ale nadzieja zdo­
bycia sobie przewagi nad nami.

Życzyć więc tylko możemy, żeby u 
nas na zawsze miano na oku taktykę par­
lamentu francuzkiego przy uchwalaniu pie­
niędzy na cele wojskowe. A mianowicie po­
lecamy jako przykład posiedzenie francuz- 
kiej Izby deputowanych z dnia 17 czerwca
b. r., na którem minister marynarki przez 
deputowanych wszystkich stronnictw zmu­
szonym został moralnie do wystąpienia w 
najbliższym czasie z nowemi, o wiele wię- 
kszemi żądaniami, aniżeli sam zamierzał. 
Jako też na jednem z późniejszych posie­
dzeń Izby przyznano mu bez oporu suinę 
50 milionów franków do dyspozyeyi."

Władze pograniczne pruskie obostrzyły 
przepisy co do wizy konsulatów niemiec­
kich na pasportach Izraelitów z państwa 
rossyjskiego. Izraelita nie posiadający pas- 
portu wizowanego, bywa natychmiast z Prus 
wydalany. Kilka takich wypadków zaszło 
niedawno w Królewcu.

Z początkiem roku szkolnego rząd za­
prowadza na politechnikach niemieckich 
kursa lekarskie udzielania pomocy w wy­
padkach nieszczęśliwych w fabrykach i ko­
palniach.

Według ogłoszonych świeżo wykazów 
statystycznych, na Szlązku pruskim, pomi­
mo kościelno-politycznej walki, liczba pro­
testantów zmniejszyła się z 53 prc. na 
46 prc., a liczba katolików wzrosła z 45 prc. 
do 52 prc.

Wlec katolików niemieckich-
Tegoroczny walny wiec katolików nie­

mieckich w Bochum (w Westfalii) zgroma­
dził niezwykle liczny zastęp uczestników. 
Już w przedzień zebrania, ruch na ulicach 
w Bochum niezmiernie był ożywionym. Pomi- 

| mo silnego deszczu, tyciące zaległy ulice, 
' by ujrzeć którego ze znanych szermierzy 
' katolickich. Przedewszystkiem, kiedy roze­
szła się wiadomość o przybyciu Windthor- 
sta, w pobliżu dworca powstał ścisk nieby­
wały. Miasto całe przybrało szaty świąte­
czne. Nuwet innowiercy nie wyłączyli się 
od uroczystości ogólnej i uczestników ze­
brania, jako gości, u siebie przyjmowali.

Po sumie w kościele parafialnym, od­
było się w sali teatru miejskiego pierwsze 
zebranie. Zagaił je proboszcz miejscowy 
Kósters, jako prezes miejscowego komitetu 
Odczytał on nasamprzód pismo Ojca św. z

błogosławieństwem dla uczestników wiecu, 
napominające tychże, by przedewszystkiem 
mieli na oku wolność i swobodę Kościoła, 
aby starali się o usuwanie zapór, stawia­
nych swobodnemu wykonywaniu wolności 
religijnej, ażeby zapanowała jedność pomię­
dzy braćmi, a powaga kapłańska była nale­
życie uszanowaną. Uczestnicy wiecu wysłu­
chali stojąc pisma Ojca świętego, poczem 
przystąpiono do obioru prezydyum. Na prze­
wodniczącego powołano barona Hertlinga z 
Monachium, na wice-prezesa mecenasa dr. 
Porscha z Wrocławia, na drugiego wice­
prezesa fzbrykanta Wiesego z Werden, nad 
rzeką Ruhr.

Złożono mnóstwo wniosków. Na uwa­
gę zasługują wnioski Towarzystwa św. Ra­
fała, dotyczące opieki nad wychodźcami za 
morze. Towarzystwo to, do wysokiego sto­
pnia filantropijne, domaga się, ażeby na 
statkach przewożących wychodźców za mo­
rze, w miejscach „trzecich" urządzono oso­
bne oddziały dla mężczyzn i kobiet; dalej, 
by Towarzystwo niemieckie św. Rafała, zba­
wienną nader dotąd rozwijające działalność, 
pozostawało w ścisłej łączności z Towarzy­
stwem tegoż samego imienia, zawiązanem 
w Ameryce. Ponawiane corocznie wnioski 
Towarzystwa opieki Ziem: św. i Towarzy­
stwa św. Bonifacego, zawiązanego celem u- 
rządzenia w okolicach przeważnie zamie­
szkałych przez protestantów, stacyj misyj­
nych dla katolików, ginących w powodzi 
protestanckiej i w tym roku nanowo posta­
wiono.

Dr. W indthorst przemówił mniej wię­
cej w te słowa :

Bochum jest miastem rozwijającem się. 
Tutaj może każdy nauczyć się, jak się o wła­
snej sile buduje kościoły, tutejsi ludzie mu­
szą ciężko pracować, w tem leży przyczyna 
ich ciągłego wzrostu ; inne miasta, w któ­
rych tak twardo nie pracują , niewieścieją. 
Przybyliśmy tutaj, aby pokazać, że wszę­
dzie chcemy zatknąć sztandar katolicki. 
Książę Bismarck powiedział: „My Niemcy
boimy się Boga, a zresztą niczego na świa­
cie." Ja powiadam : „My katolicy boimy się 
Boga, a zresztą nikogo 1“ Niech to spamię­
tają wielcy i mali. Nie pozwolimy sobie o- 
debrać praw naszych, a gdy nam je kto od­
bierze, to będziemy z mm tak długo wal­
czyli, dopóki nam ich nie przywróci. Prze­
konania innych szanujemy, ale żądamy, aby 
i nasze szanowano. Cieszy mię to, że i nie 
katolicka prasa jest tutaj licznie reprezento­
wana. To dowodzi, że mamy znaczenie. Pro­
szę tych panów, aby ściśle każde słowo za­
pisywali, którem dotkniemy innowierców. 
Twierdzono, że to zebranie jest w związku 
z ruchem zarobkowym. To nie jest prawdą. 
Nie możemy tutaj nawet o tym ruchu mó­
wić, ponieważ nie mamy zupełnego mate- 
ryału. Ale każda strona może przedstawić 
swe życzenia w odpowiedniem miejscu, my 
w parlamencie rzecz tę będziemy uważali 
za bardzo ważną. Każda z obydwóeh stron 
potrzebuje drugiej; pracodawcy nie mogą 
obyć się bez robotników — robotnicy sami 
może jeszcze dobrze nie wiedzą, że potrze­
bują pracodawców, ale gospodynie domu ro­
zumieją to dobrze.

To musiałem powiedzieć, aby nie tło- 
maczono mylnie celu naszego zebrania.

Po południu wygłosili mowy: baron 
Wendt o kwestyi rzymskiej, hr. Ferdynand 
Galen z Monasteru o dążnościach centrum 
w kwestyi socyalnej, fabrykant Wiese o sto­
warzyszeniu Arbeiterwohl. Wieczorem prze­
mawiali na zebraniu katolickich stowarzy­
szeń roboczych: rektor Forschner z Mo­
guncji o pracy w świetle wiary i dr. W indt­
horst o domu chrześciańskim.

Z Petersburga.
(Potoczne wiadomości).

Ambasador francuski przy dworze ros 
syjskim, p. Laboulaye wyjechał z Peters­
burga na trzy-miesięczny urlop. Zastępuje 
go sekretarz ambasady hr. Vauvinex. Nowy 
poseł portugalski hr. Siam-Miguet przybył 
już do stolicy rossyjskiej i objął urzędo­
wanie.

Dziennik urzędowy ogłasza ukaz do 
u o zniesieniu posady czasowego ge-senatu o zniesieniu posady czasowego 

nerał-gubernatora odeskiego i opinią rady 
państwa w sprawie przedłużenia terminu 
mocy obowiązującej ustawy rossyjskiego to­
warzystwa żeglugi

Dzienniki petersburskie zaznaczają, iż 
jednym z rezultatów wystawy paryskiej jest 
usunięcie przez kilku faorykantów rossyjskich 
majstrów niemieckich, a przyjęcie na ich 
miejsce francuzów.

Uczestnicy wojny krymskiej zamierza:ą 
w dniu 17 października r. b. obchodzić 35 
rocznicę bombardowania Sewastopola. Na 
uroczystość tę mają być zaproszeni delegaci 
wojsk francuzkich, angielskich i tureckich.



Z Watykanu.
(Imieniny Ojca św. — Tryb życia Papieża.)

Piszą z kół watykańskich :
Papież w dniu swoich imienin (18 bra.) 

przyjmował mnóstwo osób, składających mu 
życzenia. Posłuchanie kolejno otrzymywali 
członkowie świętego kolegium , oraz różni 
dostojnicy duchowni, książęta asystenci tro­
nu Orsini i Colonna, patrycyusze rzymscy 
politycznie wierni Papieżowi, kapituła św. 
P io tra , generałowie zakonów, kawalerowie 
orderów papieskich i t. d. Ojciec święty na 
swoje imieniny kazał rozdać 12.000 franków 
ubogim.

Od dwóch przeszło tygodni Papież o- 
puścił casino czyli pałacyk Piusa IV, na któ­
rego odnowienie wydano około 90.000 fran­
ków. Pawilon ten bowiem położony jest w 
dolinie, pod wyniosłem wzgórzem, okrytem 
lasem więzożoldów i laurów, z którego na­
wet most rzucono do wyższego piętra pała­
cyku, aby czcigodnemu starcowi oszczędzić 
trudu chodzenia po schodach. Atoli Ojciec 
święty wkrótce spostrzegł, że w pawilonie 
Piusa IV panował większy upał, niż na dru- 
giem piętrze Watykanu, bo Papież po dniu 
spędzonym w pomienionym pałacyku czuł 
silny ból głowy i wielkie znużenie. Wezwa­
ny tedy został doktór Ceccarelli, lekarz pa­
pieski, a ten po długim namyśle i obejrze­
niu ogrodów zapewnił, że położony w nich 
najwyższy lesisty pagórek ma najlepsze zdro­
wotne własności, i że Ojciec święty powi- 
nienby jak najdłużej przesiadywać w cieniu 
tych olbrzymich dębów i więzożołdów. Ja ­
koż wśród gęstwiny, nieopodal od jednej ze 
śródwiecznych baszt leonowych murów, roz­
bito przestronny i wspaniały namiot, a Oj­
ciec święty każdego ra n a , po odprawieniu 
mszy św. w swojej prywatnej kaplicy, o go­
dzinie 6 ej, udaje się do tego namiotu, gdzie 
mu śniadanie podają. Po śniadaniu zasiada 
zaraz do pracy i pisze aż do godziny 11-ej, 
poczem w lektyce wraca do Watykanu na 
posłuchania i na obiad, który zwykle o go­
dzinie 2-ej jada. Po 4-ej zaś wraca znowu 
do ogrodu pod namiot i bawi tam aż do 
7 ej, to jest prawie do zachodu słońca, przyj­
mując tutaj nawet niektórych dostojników. 
To życie letnie pod namiotem w gęstwinie, 
wielce się Leonowi XIII podobało. Nad­
to pomogło mu bardzo do zdrowia. Ja­
koż obecnie ma się on jak najlepiej, a wszyst­
kie obiegające po dziennikach pogłoski o 
mniemanej jego chorobie, są prostym wy­
mysłem.

Poselstwo szoańskie w Rzymie.
Wiadomo już z telegramu wczorajsze­

go, że król Humbert przyjmował poselstwo 
na audyencyi i dał przychylną odpowiedź 
na prośbę posła, księeia Makonenu, który 
przemawiał w imieniu króla Menelika.

Z powodu poselstwa tego, przypomnieć 
musimy niektóre szczegóły o królu Mene- 
liku i stosunku Abisynii do Włoch.

Król Menelik jest wprawdzie dotych­
czas tylko panem południowej części pań­
stwa abisyńskiego, ale wiadomo, że widoki 
jego polepszyły się od śmierci negusa Jana 
bardzo znacznie i że z dwóch pretendentów 
do tronu abisyńskiego on ma najwięcej wi­
doków powodzenia. Dynastya króla Mene­
lika jest najstarszą z wszystkich dynastyj 
książąt abisyńskich, gdyż wywodzi pocho­
dzenie swe od króla Salomona i rzekomo 
szoańskiej królowej Saby, którego to związku 
potomkiem być miał Menelik czy też Me- 
nilek I. J

Niejednokrotnie już dom Salomona za­
panował nad całą Abisynią, a zawsze u- 
mie.i królowie szoańscy (którzy lubili się 
nazywać Menelikami), zachować dynastyi 
swej udzielność i pewnego rodzaju supre- 
mat. Po długiej i nieszczęśliwej wojnie do­
mowej sięga dzisiaj kró] Meneiik po koronę 
negusa Jana i zamierza podobno już 15 
września się koronować na negusa negesti 
( \ £ k } Całąi Abisynii.

Wobec niepewnej syluacyi w Abisynii 
omaczy się wysłanie delegacji szoańskiej 

do rlzymu samo przez się. Król Menelik, 
dawny zresztą przyjaciel Włoch, chciał ak- 

P3 zapewnić sobie także na przy­
szłość przyjaźń państwa włoskiego , i wy­
brał do tego drogę najdogodniejszą. Dzisiaj 
pewnym być może poparcia ze strony 
Włoch, choe nie wiadomo, o ile to utrwali 
jego stanowisko jako negusa negesti abi­
syńskiego.

Niemniej pożądaną może być przy­
jaźń króla Menelika dla państwa włoskiego. 
Po tylu niepowodzeniach i zawodach, do­
znanych w Abisynii, wstępuje dzisiaj na­
reszcie kolonialna polityka włoska w sta- 
dyum rozwoju pokojowego, a czego nie do­
konały działa wojenne, to stworzyła wy­
trwałość mężów takich, jak podróżnika 
Antonelli i innych.

Dotychczas cieszyły się Włochy na 
wschodnio - afrykańskich wybrzeżach Sam- 
hary prawie wyłącznie posiadaniem Ma- 
saw y, o której słusznie chodzi pomiędzy
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krajowcami przysłowie: „Czemuż Ałłahu
stworzyłeś piekło, mając Masawę?" Na po­
czątku bieżącego miesiąca nadeszła tymcza­
sem z Masawy pocieszająca dla Włoch 
wiadomość, iż wojska włoskie zajęły Asma- 
rę, posiadającą daleko korzystniejsze wa­
runki klimatyczne niż Masawa, i otwierają­
cą niejako wejście do Abisynii. Już wów­
czas oddawały się oficjalne dzienniki wło­
skie nadziei, że przez zajęcie Asmary zo­
staną stosunki handlowe pomiędzy Włocha­
mi a Abisynią znacznie rozszerzone, i że 
fakt ten ułatwi może Włochom aneksyę 
państwa abisyńskiego.

Od planu ostatniego odstąpią dzisiaj 
prawdopodobnie kolonialni politycy włoscy, 
gdyż wprowadziłoby to i ;h w kolizyę z kró­
lem Menelikiem, ale rozszerzenia stosunków 
handlowych słusznie już dzisiaj mogą się 
spodziewać. Tak więc zbiorą prawdopodo­
bnie Włochy nareszcie część nagrody za 
liczne ofiary, poniesione na wybrzeżach 
morza Czerwonego i w samej Abisynii.

Na czele dzisiejszego poselstwa znaj­
duje się książę Makonenu, krewny króla 
Menelika, któremu jako przyboczny adju- 
tant towarzyszy dwunastoletni „generał" 
Grasmak Nada. Wchodzą prócz tego w skład 
poselstwa: pięciu generałów armii szoań­
skiej, między nimi generałowie centrum, 
prawicy i lewicy, kapelan nadworny i spo­
wiednik króla Menelika, opat Volde Michael, 
31 żołnierzy i liczny poczet sług. Wszyscy 
uczestnicy poselstwa ucierpieli podobno 
bardzo od choroby morskiej, która tern wię­
cej duła się im we znaki, ponieważ całą 
podróż odbyli podczas tak zwanego „wiel­
kiego postu szoańskiego", żywiąc się tylko 
jarzynami i winem szampańskiem. Liczne 
być mają podarunki, jakie delegacja przy­
wozi królowi Humbertowi. Znajduję się po­
między niemi 61 skrzyń kości słoniowej, 
7 skrzyń broni, tarczy, skór rysich i tygry­
sich, 4 abisyńskie rumaki i słoń. Rolę tłu­
macza pełni przy ambasadzie hr. Antonelli, 
za którego inicyatywą deputacya głównie 
została wysłaną.

K R O N I K A
Lwów 30 sierpnia.

— Najj. Pan raczy ł nąjm iłościw ie) udzie­
lić z pryw atnej Sw ej szkatu ły  gm inie B rzeziny, 
w powiecie ropczyckim , n a  budow ę szkoły, z a ­
pom ogi w  kwocie 100  zł.

— Jego Król. Mość szach perski
w czoraj w po łudn ie, w przejeździe przez Stryj, 
gdzie pociąg  za trzym ał się 6 m inut, odbył na 
peronie przeg ląd  kom panii honorow ej i p rzy ją ł 
pow itan ie  w ładz cyw ilnych. — W  przejeździe 
przez stacyę M ikołajów -D rohow yże p rzy ją ł po­
w itan ie  c. k. starosty  żydaczowskiego.

— Konkurs na posadę ad junkfa  budo­
w nictw a w służbie  państw ow ej, o rocznem  ad- 
jr.tum  w kwocie 600  zł., rozpisuje prezydyum  
rządu  krajow ego w  L ub lan ie . W ym aganą jes t 
m iędzy innem i znajom ość języka  niem ieckiego i 
słow ieńskiego. T erm in  w noszenia podań do 18 
w rześn ia  b . r.

—  Ślub. W W itkow ieach, pod R opczy­
cam i, odby ł się dn ia  27  b. m. obrzęd zaślubin  
p. L u d w ik a  D em bińskiego, najstarszego  syna 
ś. p. Ju liu sza  i ś. p. H eleny z h r  W odzickich, 
z pan n ą  M ichałow ską, córką jedynaczką p. J ó ­
zefa M ichałow skiego i Idea lii z Mężeńskich. 
Książę b iskup  k rakow sk i zjechał um yślnie do 
pięknego szlacheckiego dw orca sw ych przyjaciół, 
których zam ęściu przed la ty  dw udziestu k ilku  
b łogosław ił i sam  u d z ie lił obrzędu ślubnego 
ich córce, a  we w zruszającej przem ow ie od oł 
ta rza  do no wo ż e ń ó w,  podniósł zasług i domów 
ich rodziców i traóycye, k tóre oue nada l w ieść 
m ają i w ieść niezaw odnie potrafią. M ały, dre 
w niany, parafialny  kościółek w yg ląda ł jak  jed n a  
p iękna a ltan a  z zieleni i kw iatów , gdy doń 
w chodziła  urocza, w zruszona postać panny  m ło­
dej, w spartej na  ram ieniu  p. H enryka D em biń­
skiego i hr. W ładysław a M ichałow skiego; p a ­
na  m łodego prow adziły  jasnow łose druehny  h r. 
H elena M ichałow ska i p an n a  H elena D em biń­
ska, a za  nim i w ykw intny orszak w eselny, z 60 
k ilku  osób złożony, krew nych i przy jació ł n a j­
bliższych n a p e łn ił kościół. Z obecnych notuje­
my : h r . R om anów  M ichałow skich  z dziećmi, 
lir. Romanów i hr. Antoniów W odzickich, pań- 
stw a Jas trzęb sk ich  z córką i synam i, panów 
S tefana i S tan is ław a  M iehałów skieh, J E  L u ­
dw ika hr. W odzickiego, p. O sław skiego, hr. J a ­
nów S tadnickich , h r. M ycielskich, hr. M orszty­
nów, p. S tan is aw a Górskiego z s y n a m i , p ań ­
stw a W ojciechowskich. Po obrzędzie ślubnym  
uroczy dw ór w itkow icki i jego pyszne z po ­
czątku bieżącego stu lecia tynkow ane w stylu. 
empire salony, n a p e łn iły  się tow arzystw em  we- 
selnem, k tóre zasiadło do uczty  ta k  prostej i 
staroszlacheckiej, ja k  to odpow iadało całem u 
charak terow i domu, który łączy p ro s to tę  z w yż­
szym  nastrojem .

W śród  licznych toastów , pełnych  serdecz­
ności, ale zarazem  i głębszych  poglądów  na o- 
bowiązki krajowe i rodzinne, rozpierały serca

wszystkich uczucia radosne, że ta młoda para
z takich gniazd wyszła, założy nowe, godne 
tych, co ją wychowali i tych zarazem, których 
poczciwe rodzinne tradycye w niej dziś się 
zlały.

— Zapiski policyjne. S k r a d z i o n o  
dwa lichtarze z chińskiego srebra, wart. 5‘ zł.; 
kożuch biały barankowy, ciemnem suknem po­
kryty, wart. 13 zł; tytonie w pa zkach; ko­
rale, w każdej partyi po 8 lub 9 sznurków; 
kilka flaszek spirytusu; trzy kule bilardowe i 
beczułkę śledzi, wart. około 100 zł., na szkodę 
szynkarza pod 1. 16 przy ulicy Gródeckiej. — 
Zg u b i o n o  pugilares z kwotą 34 zł., a drugi 
z kwotą 5 zł. 91 ct; koszyczek złocony ze złotą 
broszką o jednym ametyście i kilku perełkach 
wart. 10 zł.; świadectwo Jana Kryńskiego. — 
Zn a l e z i o n o  płaszczyk dziecinny popielaty 
na wałach gubernatorskich; brelok złocony z 
kamykami i kluczykiem, oraz wisiorkiem o 
dwóch kamyczkach czerwonych, na ulicy Karola 
Ludwika; czarny jedwabny parasol w futerale, 
w dorożce.

— Z obserwatoryum e. k. Szkoły po­
litechnicznej, we Lwowie,dnia 30 sierpnia 1889 r. 
Barometr idzie w górę.

W ubiegłej dobie, licząc od godziny 12 
w południe, mieliśmy wiatr północny, niebo 
przeważnie zachmurzone a powietrze nader wil­
gotne

Średnią temperatura doby była -f-14,2°C, 
najwyższa -f-19 0°C, najniższa —j-10'6 C nad 
ranem.

Przez cały dzień i w nocy padał przerwa­
mi deszcz, którego łączny opad wynosi 4'5 mm.

Zniżka barometryczna 750 do 755 mm. 
znajdowała się koło Islandyi; zwyżka 775 do 
770 mm. we wschodniej Francyi; zniżka drugo­
rzędna utworzyła się w Hiszpanii.

Stan barometru, zredukowany do poziomu 
morza, był dziś o godzinie 9 rano 763 mm.

Prognoza na dobę następną od 12 godzi­
ny dnia 30 sierpnia b. r.: Wiatr z północnej 
strony, średnia temperatura doby około -f-15°C, 
stan nieba zmienny a powietrze wilgotne i aie- 
spokojne; co najwyżej deszcz chwilowy.

— Z Zakopanego dowiaduje się Czas, 
że grupa bawiących tam turystów angielskich 
podnosi projekt założenia w Zakopanem zakładu 
leczniczego zimowego. W tym celu ma się u- 
tworzyć spółka kapitalistów angielskich.

— Poświęcenie cerkwi. W Wyso-
cku, siedzibie Stefanów hr Zamoyskich, odbyła 
się w dniu 20 sierpnia 1889 r. piękna uroczy­
stość poświęcenia cerkwi nowo wybudowanej 
staraniem kolatorów i gminy tamtejszej. Świą­
tynia, zbudowana według planów architekta p. 
Kuhna, wypadła pod każdym względem wspa­
niale i śmiało powiedzieć można, że mało miej­
scowości naszego kraju tak pięknym przyby­
tkiem Bożym poszczycić się może. Aktu po­
święcenia dokonał najprzew. ks. biskup obrz gr, 
Stupnicki z Przemyśla, w asystencji licznego 
kleru swojej kapituły, oraz okolicznego ducho­
wieństwa obu obrządków, poczem pierwszą su­
mę, przy wielkim udziale pobożnych, złożonych 
z inteligeneyi i włościan, odprawił ks. prałat 
Lityński. Po skończonem nabożeństwie zgroma­
dzili się urzestniey tej pięknej uroczystości w 
apartamentach pałacu hr. Zamoyskich, gdzie 
gospodarstwo, z prawdziwie staropolską gościn­
nością, podejmowali przybyłych

Zmarli w ostatnich dniach: w Zale- 
smzykach małych, Aleksander Junosza Bor ­
kows k i ,  właściciel dóbr ziemskich, w 63 ro­
ku życia

W Klimontowie, w Poznańskiem, Piotr 
Bogusław Li s i c k i ,  oficer wojsk polskich z r. 
1831. Zmarły był najstarszym z ziemian w 
swojej okolicy.

— Ludność Królestwa Polskiego
z początkiem r. b. składało : mężczyzn 4,049.823 
i kobiet 4,205.088, czyli ogółem 8,255.088 
mieszkańców. Ze zaś z początkiem r. 1887 lu 
dność ta wynosiła 8,104.380, zatem w ciągu 
roku zeszłego powiększyła się o 150.708.

— E n iig racya  żydów . Ktjewlanin 
donosi, że z okolic Kamieńca Podolskiego od­
płynęły z Odessy w dniu 23 lipcu rodziny ży­
dowskie w liczbie 825 osób do rzeczypospoli- 
tej Argentyńskiej w celu osiedlenia się tamże; 
warunki dla tych emigrantów są bardzo dogo­
dne. Każda rodzina otrzymuje o 8 godzin dro­
gi od Buenos-Ayres, w pobliżu drugi żelaznej 
25 hektarów ornej ziemi za 2.000 fr. na warun­
kach, że 400 fr. płaci się zaraz, następnie
1.300 fr. w ciągu 22 łat i wreszcie pozostałe 
300 fr. w terminach nieoznaczonych W pier- 
wszem trzechleciu po osiedleniu osadnicy wolni 
są od wszelkich podatków; co więcej po pier­
wszych żniwach otrzymują niezbędne zapasy 
spożywcze, bydło, porządki domowe i gospodar­
skie, ziarno na zasiew, narzędzia rolnieze i t. p., 
za które zapłata także następuje w terminach 
najmniej uciążliwych. Wedle praw argentyń­
skich, nie ma aresztu za długi. Ha pierwszy po­
czątek osadnikom dają na mieszkanie drewnia­
ne chaty, które pótem zamieniają na domy z 
cegły. Tuż przy osadzie znajdują się apteka, 
doktor i szkoła.

— Turniej. Kilku artystów malarzy po­
wzięło podobno zamiar urządzenia turnieju śre­
dniowiecznego w Warszawie, na wzór takich

zabaw, urządzanych w Wiedniu i Mona­
chium. Dochód z turnieju ma być przeznaczony
na budowę gmachu Towarzystwa sztuk pięk­
nych.

— Ciekawe zjawisko. Lasy bukowe, 
zajmujące 70 do 80 morgów, w pobliżu miasta
Friedri-hsruhe, obsypane są tego lata gąsieni­
cami. Wszystkie liście drzew na całym obszarze 
pokryte są milionami tych owadów. Las cały 
przedstawia obraz zupełnie zimowy, a wzrost 
drzew w skutek tej plagi wstrzyma się we 
dle wszelkiego prawdopodobieństwa na lat kilka.

— Bogaty kraj. Szach perski będąc w 
Baden-Baden, rozkoszował się w wielko-książęcym 
teatrze śpiewem panny Arnoldson, pamiętnej do­
brze i Daszym  Lwowianom. Po przedstawie­
niu władca Persy i pytał się gospodarza swego 
o bliższe szczegóły, tyczące się śpiewaczki. „Na­
zywają ją słowikiem szwedzkim" — brzmiała 
odpowiedź. „Szczęśliwy kraj — zauważył Nasr- 
ed-din — w którym słowiki noszą tyle bry­
lantów".

— Wielką kradzież popełniono w 
Frankfurcie nad Menem. Jakiś Amerykanin, za­
opatrzony w moc pakunków i kufrów stanął w 
hotelu „Frankfurter Hof". Przebrawszy się, 
wyszedł na miasto i w tym czasie złodzie­
je zakradłszy się do jego numeru, z kufrów 
zabrali 400 marek i 1.500 franków w złocie, 
500 fr. w banknotach, oraz kosztowności, war­
tujące 60.000 marek. Okradziony przeznaczył 
2.000 marek nagrody za wykrycie zbrodniarzy.

— Nowy południk. Kongres między­
narodowy geograficzny , otwarty niedawno 
w Paryżu pod prezydeneyą Lessepsa, zaj­
mował się między innemi sprawami rozwiąza­
nia kwestyi zaprowadzenia uniwersalnego pier­
wszego południka. Ponieważ w różnych pań­
stwach przyjęto różne pierwsze południki (po 
większej części przechodzące przez terytorya 
tychże państw), przeto wynikły ztąi różne nie­
dogodności, którym pragnąc zaradzić, nieraz czy­
niono próby zaprowadzenia wspólnego dla wszyst­
kich pierwszego południka. Taką próbę zrobio­
no po raz ostatni w r. 1884 na kongresie wa­
szyngtońskim, jednak bez powodzenia. Propono­
wano przeprowadzenie pierwszego południka 
przez oceany, jako terytorya międzynarodowe. 
Był czas, gdy sądzono, iż wybói jednomyślnie 
padnie na cieśninę Berynga, wkrótce jednak 
zwrócono uwagę na niedogodność oceanowego 
południka ; należy bowiem obrać dla niego punkt 
ściśle dający się oznaczyć, którego położenie 
względem innych punktów nie przeszkadzałoby 
ścisłemu sprawdzaniu. Punkt taki powinien na­
turalnie znajdować się na lądzie. Zarazem je­
dnak trzeba go obrać tak, żeby nie podrażnić 
miłości własnej żadnego z narodów. Uczony 
francuski de Laharpe sądzi, że mu się powio­
dło usunąć tę trudność, a bolońska akademia 
umiejętności uznała właściwość pomysłu Lahar- 
pe’a. Jerozolima, uważana przez geografów śre­
dniowiecznych za punfct środkowy ziemi, po­
winna w tym razie odegrać ważną rolę. W Pe­
ter mań's Mittheilungen prof. dr. Zupan mówi z 
tego powodu: „Niewątpliwie, że ustanowienie tym 
sposobem pierwszego południka będzie bardzo 
dogodne pod tym względem, że żaden naród, 
nie wyłączając nawet Anglików, nie będzie w 
stanie nic powiedzieć przeciwko oddaniu pier­
wszeństwa, przyznanego Jerozolimie przez wszyst­
kie narody, wyznające jednego Boga Turcyi zaś 
taki wybór bardzo pochlebi. Jeżeli na ten raz 
powiedzie się stanowczo rozwiązać tg kwestyę, 
to od 1 stycznia r. 1890 możnaby wprowadzić 
w wykonanie nową, ogólnoświatową rachubę 
czasu. Zachodzi wszakże dająca się zresztą usu­
nąć przeszkoda, że położenie geograficze Jero­
zolimy dotąd nie zostało ściśle oznaczone, a mia­
nowicie możliwą jest niedokładność obliczeń na 
jakie pół kilometra".

— Fundacya na misye. Panna Kata 
Dexter objęła w spadku po ojcu trzydzieści 
milionów dolarów, po odtrąceniu legatu 1,600,000 
doi. na uniwersytet w Waszyngtonie. Dziedzi­
czka tak olbrzymiej fortuny, wstąpiła do kla­
sztoru w Pittsburg, majątek zaś swój zapisała 
na misye wśród murzynów. Istnieje towarzystwo 
św. Józefa, założone przez mgr. Vanghan, o- 
becnie biskupa katolickiego w Salfpord, w An­
glii, które zajmuje się przygotowaniem misyo- 
narzy dla murzynów; ale postępy tego towa­
rzystw a są powolne; w Afryce potrzeba naj­
bardziej zakonnic, któreby zajęły się szkołami 
źeńskiemi dla podniesienia stanu moralnego i 
intelektualnego kobiety. Panna Dexter postano­
wiła poświęcić się temu zadaniu apostolstwa 
wśród ludności murzyńskiej i na ten cel ofia­
rowała całą swą fortunę, mianowieye na misye. 
szkoły misyonarskie, kościoły i t. d. Poświęce­
nie to osoby i milionów nie omieszka zbawien­
nych wyda\, owoców,

— Skazani na śmierć. Opat Faure, 
który od lat sze.ściu spełnia w Grandę Ro- 
ąuette obowiązki spowiednika skazanych na ka­
rę śmierci, wystosował niedawno obszerny me- 
meryał do ministra sprawiedliwości, w którym 
powiada między innemi:

... „Od czasu objęcia przezemnie miejsca 
spowiednika skazanych, odwiedzałem każdego z 
nich przez czas 40 do 47 dni. Wszyscy, prócz 
jednego, który należał do wyznania protestan­
ckiego, żądali reLgijnej pomocy, mogę więc po­
dać wynik moich spostrzeżeń nad tą kategoryą 
skazanych.
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Skazany na śmierć, od chwili wejścia do 

swej celi zapada w stan głębokiej zadumy, 
która trwa kilka dni. Zwolna jego energia bu­
dzi się i nadzieja zmiany kary zaciera straszne 
wrażenie wyroku.

Obowiązkiem spowiednika jest podtrzymać 
tę nadzieję, wmówić w niego możliwość kasa- 
cyi wyroku, pobłażliwość naczelnika rządu Nie­
szczęśliwy chwyta się wszystkich tych szans o- 
calenia życia, pomimo, źe się dopuścił najohy­
dniejszego morderstwa.

Dnie przechodzą smutno, pomimo rozry­
wek, jakiemi skazanych starają się dozorcy 
więzienni zająć. Gra w karty, czytame, od­
wiedziny, nieco przerywają monotonną ciszę celi.

Lecz noc!... Ileż razy byłem powierni­
kiem tortur moralnych, jakie nieszczęśliwiec 
przechodzi!

Gdy nareszcie sen roztoczy swój dobro­
czynny wpływ — jakże ten sen jest niespokoj­
ny, gorączkowy, ciężki!

By dobrze ocenić efekt, jaki sprawia ka­
ra śmierci na wielkich zbrodniarzach, dosyć jest 
porównać zachowanie się skazanego w wigilią 
i nazajutrz po ułaskawieniu. Taki, któregom wi­
dział przez dni 40 w celi Moguette bezustan­
nie chorym, w febrze, bez apetytu, bez snu — 
po ułaskawieniu mówił o swej podróży na ga­
lery, jakby o jakiejś przyjemnej wycieczce ; bu­
dował projekta, obliczał, że dobrą konduitą za­
służy sobie na dalsze ułaskawienie. Kilkakrot­
nie miałem sposobność stwierdzić ten sam ob­
jaw u tych, którzy uniknęli kary śmierci — 
sądzę, że ta tylko prawdziwie ich przeraża.

Co się tyczy tych, na których zostaje do­
konaną, sam widok ich wystarcza, by pojąć, 
jakiem okropnem uczuciem i przestrachem są 
przejęci.

Zdaje mi się niemożebnem wynalezienie 
widoku bardziej wzruszającego, nad tego nie­
szczęśliwego, chociażby najbardziej zrezygnowa­
nego, przez czas tak krótki, a zarazem tak o- 
kropnie długi, wywołany przygotowaniem egze- 
kucyi

Sadzę, źe jakakolwiekby była kara, którą- 
by można karę śmierci zastąpić, będzie ona nie­
zdolną przejąć prawdziwszym i okropniejszym 
strachem."

— Cudowny lekarz. Gd pewnego 
czasu, jak donoszą z Londynu, przebywa w 
Anglii Amerykanin, nazwiskiem Segnah, przez 
lud zwany „cudownym lekarzem", mający po­
siadać niezwykłą zdolność leczenia reumatyzmu 
i wyrywania zębów. Na złoconym wozie, oto­
czony bandą muzykantów, jeździ od miasta do 
miasta, budząc wszędzie wielkie wrażenie. Klasa 
oświecona, niechętnie patrzy na eudownika, 
lecz pospólstwo tłumnie zewsząd do niego na­
pływa. Cudowny ów lekarz, przybywszy do 
miasta, zatrzymuje się ze swym taborem na 
środku rynku. Na przodzie wozu siedzą muzy­
kanci, z tyłu zaś stoi sofa, na której zasiadają 
pacyenci. Z nadzwyczajną szybkością dr. Segnah 
wyrywa chore zęby, kładzie je w kapelusz i 
pacyent schodzi drugą stroną wozu. Zwolennicy 
Amerykanina utrzymują, że wyrywa zęby bez 
bolu, inni zaś twierdzą, że piekielny hałas 
muzyki zagłusza pacyentów. W pewnych ozna­
czonych godzinach dnia, dr. Segnah przyjmuje 
chorych na reumatyzm i bronehitis. Po krót- 
kiem zbadaniu smaruje chore członki pacyenta 
jakimś olejem, który podobno odrazu lub po 
kiłkakrotnem użyciu leczy reumatyzm i niezdol­
nym do pracy powraca siły. Łatwo zrozumieć, 
że do tak cudownego lekarza ciągle nowe na­
pływają tłumy. Dr. Segnah dwa razy w ciągu 
dnia objeżdża miejsce swego pobytu na cztero- 
konnym swym wozie z towarzyszeniem bębnów 
i trąb. On sam ubrany jest skromnie, muzy­
kanci zaś mają ubrania żółte i kapelusze zdu- 
żemi żółtemi piórami. Angielscy lekarze natu­
ralnie niechętnie patrzą na swego amerykań­
skiego „kolegę", który im praktykę odbiera.

— Kraina bez kobiet. Czytamy w 
pismach amerykańskich: Burmistrz w Tacoma, 
Washington Ter., przesłał burmistrzowi Hart 
w Boston, Mass., urzędowe pismo, w którem 
prosi o przesłanie niewiast do owego teryto- 
ryum. Pismo opiewa, że na terytoryum Washing­
ton, a zwłaszcza w mieście Tacoma, jest mnó­
stwo trzeźwych, pilnych i przedsiębiorczych, po 
większej części młodych ludzi, którzyby radzi 
chcieli się ożenić. Lecz na 10 mężczyzn w te­
rytoryum przypada tylko jedna niewiasta, zda­
tna do zamążpójścia. Dla tego prosi lud stanu 
Massachusetts o przysłanie wszystkich niewiast 
zdatnych do zamążpójścia, bez którychby się 
można obyć, do Takoma, aby tam uszczęśliwić 
tysiące chcących się żenić, pilnych i zdolnych 
młodzieńców. Burmistrz z Tacoma prosi bur­
mistrza w Bostonie, aby pismo jego jak naj­
bardziej rozszerzył.

— Nieustająca •wystawa zjednoczo­
nego Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych, 
przy ulicy Trzeciego Maja (dom Tennera), otwar­
tą jest oodziennie od godziny 10 rano do 4 po 
południu. Wstęp od osoby kosztuje w uiedzielę 
15 ct., w dni powszednie 30 ct. Dla członków 
wstęp wolny.

Rada m iasta Lwowa.
{Posiedzenie s dnia 29 sierpnia.)
(Li) Przewodniczący wiceprezydent dr. 

M a r c h w i c k i  zagaiwszy posiedzenie, prze 
mówił jak następuje: „Świetna Rado! Naj­
jaśniejszy nasz Cesarz i Król (wszyscy pp. 
radni powstają z miejsc) przybywa w przy­
szłym tygodniu do Galicji. Wiadomość ta 
radosnem echem odbiła się o wszystkie 
krańce naszego kraju, naturalnem więc jest, 
że Reprezentacja stołecznego miasta pra­
gnie korzystać ze sposobności zbliżenia się 
do stóp Tronu, aby złożyć Najwspaniało- 
myślniejszemu Monarsze hołd wdzięczno­
ści i wyrazić swoje wiernopoddańcze uczu­
cia.. Z uchwały zatem delegatów Rady miej­
skiej, udałem się do J. E. Pana Namiestnika 
z prośbą, o wyjednanie u Najj. Pana posłu­
chania dla Reprezentacji m. Lwowa. Skoro 
odnośne przyzwolenie nadejdzie, deputa- 
cya pod przewodnictwem pana Prezydenta 
Mochnackiego uda się do rezydencyi cesar­
skiej w Pawłosiowie. Mam zaszczyt podać 
to do zatwierdzającej wiadomości świetnej 
Rady."

Urlop 4 miesięczny otrzymał p. Bał- 
łaban.

Na wniosek p. Ram ułta, uczyniony w 
imieniu parafian kościoła św. Maryi Magda­
leny, uchwaliła Rada polecić syndykowi m. 
Lwowa, ażeby zbadał akta tyczące się gra­
nic budynków erekcyonalnych, zachodzi bo­
wiem obawa , źe część gruntów, należących 
do budynków parafialnych, zostanie wziętą 
pod budowę, mającą na celu rozszerzenie 
gmachu więziennego dla kobiet.

Dr. M a r c h w i c k i  odpowiadając na 
interpelacyę p. Heppego z poprzedniego po­
siedzenia, co do urzędowania komisyj, któ­
rych zadaniem było zbadanie wszystkich 
realności pod względem sanitarnym i bez 
pieczeństwa, zauważył, że komisye złożyły 
szczegółowe sprawozdania, które mogą być 
przejrzane w prezydyum magistratu.

Z porządku dziennego załatwiła Rada, 
przeważnie odmownie , 5 rekursów w spra­
wach budowniczych.

Po dłuższej dyskusyi, w której brali 
udział pp. : dr. Zgórski, dr. Stebelski, Wa- 
liehiewicz, dr. Strojnowski, Rewakowicz i 
sprawozdawca sekcji V, dr. Goldman, u- 
ch waliła Rada, w celu obsadzenia opróżnio­
nej posady referenta statystycznego, rozpi­
sać konkurs. Koinpetenci mają wykazać się 
ukończonemi studyarai akademickiemi i 
przedłożyć oryginalne prace z dziedziny sta­
tystyki. Ukwalifikowany należycie kompe- 
tent otrzyma rangę sekretarza magistratu, 
dotychczas bowiem referent statystyczny miał 
rangę komisarza. Posada będzie nadaną pro­
wizorycznie na 1 rok i przyszły referent 
statystyczny będzie musiał redagować „Wia­
domości administracyjne i statystyczne ty­
czące się m. Lwowa."

Zgodnie z propozycją Towarzystwa 
chowu koni i wyścigów, a względnie pre­
zesa tego Towarzystwa, JE. hr. Siemień- 
skiego-Lewickiego, uchwaliła Rada kosztem 
11.500 zł. urządzić tor wyścigowy na grun­
tach miejskich za rogatką Stryjską, a wzglę­
dnie za parkiem Kilińskiego. Towarzystwo 
zobowiązało się dzierżawić ten tor przez 11 
lat i płacić co roku tytułem dzierżawy te- 
nuty 1.200 zł. Roboty około urządzenia to­
ru wyścigowego, tudzież około wzniesienia 
potrzebnych budynków, mają być bezwło- 
cznie rozpoczęte.

Rada nie przyjęła pod swój zarząd fun- 
dacyi Hillela Lechnera w kwocie 1000 zł 
dla świątyni izraelickiej we Lwowie.

Pp. dr. A. Dziędzielewiczowi i S. He- 
schelerowi pozwoliła Rada otworzyć nową 
ulicę przez grunta ich realności, łączącą uli­
cę Gródecką z ulicą Kościopalni. Wymie­
nieni panowie muszą tę ulicę utrzymywać 
własnym kosztem w dobrym stanie, muszą 
pobudować kanały i oświetlać ją  własnym 
kosztem.

GOSPODARSTWO I HANDEL
Międzynarodowy targ zboża i nasion

• w  'NTyiedriiT-L-

Wiedeń, 28 sierpnia.

W uzupełniu sprawozdania o wynikach 
tegorocznych żniw należy podać jeszcze wa­
żniejsze dane o wyniku zbiorów w wa­
żniejszych państwach Europy :

W Prusiech w stosunku do zbiorów 
średnich otrzymano pszenicy 87 prc., żyta 
87 prc., jęczmienia 82 prc., owsa 85 prc., 
grochu 84 prc,, bobu 82 prc., wyki 83 prc., 
tatarki 90 prc., łubinu 80 prc., kartofli 100 
prc., rzepaku 05 prc., chmielu 70 prc., ko­
niczyny 96 prc., siana 104 prc.

W poszczególnych prowincyach, żniwa, 
biorąc cyfrę 100 na oznaczenie zbiorów śre­
dnich, wypadły jak następuje:
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Prusy Wschód. 60 65 79 83 109 85
„ Zachód. 82 80 86 86 101 90

Brandeburgia 77 72 67 70 95 100
Pomerania 85 83 74 76 100 99
Poznańskie 78 73 61 74 98 99
Szląsk 76 76 68 69 88 92
Saksonia 88 92 87 95 99 105
Szlezwig i Hol­

sztyn 102 98 84 76 90 114
Hanower 94 93 87 88 101 111
Westfalia 94 97 86 89 102 105
Hessen-Nassau 95 91 88 86 100 108
Prow. Nadreń-

ska 106 104 96 107 113 119
Hohenzollern 96 113 106 106 105 127

Nie ulega kwestyi, że są to rezultaty 
daleko gorsze, niżeli w ostatnim roku, a 
zapotrzebowanie importu będzie skutkiem te­
go znacznie większe.

Na targach niemieckich ceny pszeni­
cy podniosły się w ubiegłym tygodniu o 2 
do 3 m. na tonie. Na wszystkich innych 
targach ceny były s ta łe , ale nie doznały 
zmiany.

W B a w a r y i  spodziewają się, biorąc 
cyfrę 100 na oznaczenie zbiorów średnich 
pszenicy 85 procent, żyta 95, jęczmienia 85, 
owsa 80 procent.

W F r a n k f u r c i e  i S z wa b i i :  psze­
nicy 105 procent, żyta 90, jęczmienia 100, 
owsa 110 procent.

W B a d e n i i :  pszenicy i jęczmienia 
80 procent, żyta 75, owsa 100 prc.

W S z w a j c a r y i  ogólny zbiór ozna­
czają jako średnio dobry. Potrzeba dowozu 
będzie mniejszą niż roku poprzedniego.

W B e l g i i  ilościowy wynik żniwa 
przedstawia się w pszenicy na 93 procent, 
w życie na 87, jęczmieniu na 95, owsie na 
85 prc. Pod względem jakościowym zbiór 
jest niżej średniej miary.

F r a n c y  a:  W południowych i połu­
dniowo-zachodnich departamentach, tudzież 
środkowych, zbiór nie dochodzi do pełnej 
średniej miary, natomiast w południowo- 
zachodnich stronach , wschodnich i półno­
cnych jest zadawalający. Ogółem przyniesie 
żniwo pszenicy 113 do 114 hektolitrów, ży­
to zaś około 25 milionów hektolitrów. Ję­
czmień wvda prawdopodobnie plon przecię- 
ciowy.

W ł o c h y :  Pod pszenicę użyto o 10 
prc. większego obszaru niż roku zeszłego ; za­
siewy jednak wiele ucierpiały skutkiem na 
walnie. Skutkiem tego też zbiór pszenicy 
osiągnął tylko 80 prc. średniego żniwa. 
Potrzebę dowozu obliczają na 6ł/a miliona 
cet, metr. Kukurudza także wiele ucierpiała 
skutkiem deszczu. Owsa zebrano 3,850.000 
hektalitrów; potrzeba dowozu przeniesie 3 
mil. hektalitrów.

W D a n i i rozwinęła się najlepiej psze­
nica zapowiadając pełne średnie żniwo, gdy 
natomiast żyto tylko 95 prc Jęczmień zaś 
zaledwie 45 prc.

S z w e c y a  ma w życie pełne średnie 
żniwo, w pszenicy prawie średnie; owsowi 
i jęczmieniowi, tudzież owocom strączko­
wym zaszkodziła mocno posucha.

W N o r w e g i i  widoki żniwa nie są 
zbyt pocieszające, albowiem skutkiem nad­
zwyczajnej posuchy zasiewy rozwijały się 
z trudnością. Zbiór żyta zapowiada zale­
dwie 70 prc. jęczmienia 60, owsa 65 prc.

A n g l i a  ma bardzo wczesne i dobre 
żniwo pszenicy o wydatności pełnego śre­
dniego żniwa. Zbiór jęczmienia jest nato­
miast niżej cyfry przecięciowej. Jakość jest 
bardzo rozmaitą. Owies zapowiada średnie 
żniwo, owoce strączkowe 90 do 95 prc.

W H o l a n d y i  pod względem ilości 
i jakości zbiór jest dobry. Żniwo pszenicy 
obliczają na 105 prc. żyta na 85 prc. jęcz­
mienia i owsa na 90 prc.

O zbiorach w R o s s y i nadesłano z 
konsulatów szereg sprawozdań, z których 
się pokazuje, iż żniwo wydało tam w ogóle 
bardzo niepomyślny rezultat. Godnem jest 
uwagi, iż te właśnie okolice, w których ro­
ku zeszłego był największy urodzaj, obecnie 
wykazują najsmutniejsze wyniki. Odnosi się 
to w pierwszym rzędzie do Bessarabii, gdzie 
w pszenicy osiągnięto zaledwie 1/s część 
żniwa przecięciowego (roku zeszłego zbiór 
wynosił 125 prc.) Również niepomyślne wia­
domości nadchodzą z gubernii charkowskiej, 
połtawskiej, kurskiej i kijowskiej, gdzie 
roku zeszłego osiągnięto zbiór znakomity; 
jakość jednak jest piękna i ciężka. Nieco 
lepiej udała się pszenica w północnych gu­
berniach, pełnego jednak przecięciowo zbio­
ru nigdzie nie osiągnięto. Nieco lepszem 
jest żniwo żyta, jęczmienia, a w części i 
owsa.

R u m u n i a .  Liczne sprawozdania
konsularne stwierdzają jednogłośnie, iż 
żniwo we wszystkich gatunkach zboża jest 
gorszem od zeszłorocznego, które jednak 
było jak najbardziej wybornem. Zbiór psze­
nicy wydał w każdym razie dobre, a nie­
kiedy bardzo dobre średnie żniwa. Żniwa 
więcej średniej miary znachodzą się w nie­
wielu tylko okolicach. Pod względem jakości 
zbiór jest piękny i pełnoziarnisty. Kukuru­
dza rozwinęła się w sposób wiele obiecu­
jący, ucierpiała jednak skutkiem niepogody 
i dla tego też wyda zaledwie średnie żniwo.

S e r b i a .  1 Pszenica ucierpiała wiele 
skutkiem miedzi i osiągnęła w niewielu 
tylko obszarach pełne, średnie żniwo. Pod 
względem jakości jest bardzo rozmaitą. 
Również żyto i jęczmień wydały tylko 
słabe, średnie żniwo. Kukurudza rozwinęła 
się częścią pięknie, częścią nieszczególnie. 
Ogółem obliczają pszenicę na 70 prc., żyto 
na 65 prc., jęczmień na 80 prc., owies na 
50 prc. średniego żniwa.

(m) Galicyjskie Towarzystwo le­
śne. Drugie posiedzenie uczestników VII 
zjazdu odbyło się. wczoraj po południu w sali 
kasyna miejskiego. Przystąpiono do wybo­
rów. Prezesem towarzystwa został ponownie 
wybrany Roman hr. Potocki; wiceprezesami 
wybrani pp.: Henryk Strzelecki i Józef Glanz, 
a do wydziału pp.: Emil Hołowkiewicz, Gu­
staw Lettner, Wal. Marjański i dr. T. Ru- 
towski. Do komisji rewizyjnej na r. 1890 
zostali wybrani pp.: Schupp, Romański, De- 
mianowski, Niedźwiedzki i Broniewski. Spra­
wozdawcą z wycieczki do Skolego, dokąd 
dzisiaj z rana wyjechało liczne grono ucze­
stników zjazdu, został wybrany p. Klusik, 
który jutro zda sprawę ze spostrzeżeń po­
czynionych podczas wycieczki, — Na wniosek 
p. Achta uchwalił zjazd wnieść do Sejmu 
petjcyę, aby technikom leśnym przyznano 
czynne i bierne prawo wyborcze z tytułu 
osobistej kwalifikacyi. Resztę posiedzenia 
wczorajszego zajęły ożywione dyssertacye 
na temata naukowe.

*** Targ zbożowy.*) Dnia 30 sierpnia
1888 r.

Lwów, Pszenica 7 95 de 8*25, żyto 6-80 
do 7*35, owies obroczny —•— do *—, jęczmień 
6'50 do 7 50, rzepak 15’70 do 16*50, groch 
7—  do 10” — , wyka —*— do —*—, bobik 
—•— do —”, hreozka —■— do —*—, kuku­
rudza —■■— do—•—, chmiel za 56 kilo —*— 
do —■—, koniczyna czerwona —*— do —•—■, 
koniczyna biała —*— do — *—, koniczyna 
szwedzka — ■— do — ■—, spirytus za 10.000 
tr. pret. zł. 13-50 do — .

Tarnopol, pszenica 7'70 do 8 '—, żyto 
6 60 do 7 05, jęczmień browarny 6*50 do 715, 
owies —•— do —, groch 6 90 do 9'50, wy­
ka —' do — —, rzepak 15*40 do 16 25 lnian- 
ka —' —, koniczyna czerwona — — do —•—. 
koniczyna biała —•— do —* —, koniczyna 
szwedzka — do — • —.

Podwołoczyska, pszenica 7-45 do 8-—,
żyto 6”35 do 6 85, jęczmień 6"50 do 7-—, o- 
wies —■— do —•—; groch 6'90 do 8 50, wyka 
 do—'—, rzepak 15 '— do 16'—^niań­
ka — •— do — • —, koniczyna czerwona —• — 
do —■ —, koniczyna biała —•— d o  , ko­
niczyna szwedzka — do — —.

Jarosław , pszenica 8* — do 8‘50, 
żyto 7'— do 7 35, jęczmień 6"70 do 7'25,
owies '— do —• —, groch —•— do — • —, wy­
ka — ’— do —• —, rzepak 15'70 do 1670 
Inianka — do — —, koniczyna czerwona
— • —, do —• —, koniczyna biała —■—, do
— •—, koniczyna szwedzka — — do ty­
motka — do —.

Wszystko za 100 kilo netto bez worka.
Chmi e l  od 45-— do 50 — zł. za 56 

kilo, loco Lwów, nominalnie.
Okowita gotowa za 10-000 litrów pro 

loco Lwów —’ — do — zł.
Usposobienie spokojne. Kupcy wyczekują 

przebiegu targu zbożowego w Wiedniu.
Geny więcej nominalne.

*) Przedruk wzbroniony.

W sprawie przewozu nafty. Na
przedstawienie wydziału powiatowego w Dro­
hobyczu, iż opłaty za przewóz nafty rafinowa­
nej z Drohobycza do Wiednia są wyższe, niż 
opłaty za transport tego produktu z Kołomyi, 
zaś opłaty za transport cerezyny na tej samej 
przestrzeni o wiele wyższe, niż je pobiera kolej 
południowa z Tryestu do Wiednia — odniósł 
się Wydział krajowy za pośrednictwem człon­
ków kolejowej rady państwowej pp. dr. Grossa 
i Struszkiewicza do zarządu kolei państwowych 
z prośbą o wyrównanie tych, na niekorzyść na­
szych producentów ułożonych taryf. Na to przed­
stawienie odpowiedziała Dyrekcja kolei pań­
stwowych, iż nie może obniżyć ceny przewozu 
w tej mierze, jak to uczyniła kolej południowa. 
Gc się zaś tyczy ceny transportu nafty z Koło­
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myi do Wiednia, oświadczyła dyrekcya, iż ta­
ryfa ta jest dlatego niższą )d taryfy innych 
stacyj kolei państwowych w Gfalicyi, aby pro­
duktowi krajowemu ułatwić konkurencyę z pro­
duktem rossyjskim przybywającym z Podwoło- 
czysk, a przewożonym na taką samą odległość 
w obrębie Monarchii austryackiej.

Wydział krajowy zwrócił uwagę produ­
centów nafty i wosku ziemnego w Drohobyczu, 
iż właściwą drogą starania się o uzyskanie re- 
fakcyi jest wnieść" podanie bezpośrednio do Dy- 
rekcyi kolei państwowych. Takie podania, po­
parte przez wydział krajowego Towarzystwa 
naftowego, bywały już nieraz pomyślnym uwień­
czone skutkiem. Zdaniem Wydziału krajowego 
byłoby również z pożytkiem dla interesowa­
nych, gdyby petycye o ulgi w transportach ko­
leją żelazną wnosili bezpośrednio do Rady pań­
stwa.

OSTATNIA POCZTA
Najdost. Areyksiążęta K a r o l  L u d ­

wi k  i W i l h e l m  przybyli przedwczoraj 
w południe do Pesztu, zkąd udali się do 
Miskolcz.

Pan Minister, hrabia K a l n o k y ,  wy­
jechał przedwczoraj do Ischl.

Pan Minister wojny, generał B a u e r ,  
powraca dzisiaj z urlopu, który spędził 
w Marienbadzie.

Presse donosi, iż Izbie deputowanych 
zaraz po jej zebraniu się zostanie przedło­
żonym prelimina”z budżetowy na r. 1890.

"W edle sprawozdania Ministerstwa spraw 
wewnętrznych, wydalono w roku ubiegłym 
z królestw i krajów, reprezentowanych 
w Radzie państwa, ogółem 675 osób, a 
mianowicie: 434 na mocy wyroków sądo­
wych, a 241 na mocy postanowień policyj­
nych. Z Galicyi wydalono z pierwszej kate- 
goryi 111, z drugiej 79, między temi wielu 
żydów. Za gry hazardowe wydalono ogó­
łem 17 osób, ale w 8 wypadkach drogą 
łaski uzyskano cofnięcie wyroku. Z Czech 
wydalono 34 osób.

Z Pesztu donoszą, iż na zebraniu an­
kiety w ministerstwie honwedów, oświad­
czył minister gotowość oddania w zupełno­
ści drobniejszym przemysłowcom całkowitej 
dostawy wyrobów skórzanych dla armii, 
pod warunkiem, że utworzą konsorcyum.

Nowomianowany minister dla Kroacyi, 
Emeryk Josipovic, złoży dnia 2 września 
przysięgę służbową w ręce Najj. Pana.

Jak donosi prywatny telegram do 
Germanii, przyjmował Ojciec św. w zeszłą 
niedzielę reprezentantów stowarzyszeń Piu­
sa, i powiedział, że już od lat dwunastu 
zamknięty jest w więzieniu, że wielu jest 
przeciw niemu, ale też wielu z nim, że 
w Bawaryi niejedno nie jest tak, jakby być 
powinno, ale że spodziewa się wiele po ba­
warskim narodzie, który się zbiera na wiec 
katolicki pod kierownictwem swych bis­
kupów.

Do tego wiecu czynią się w Bawaryi 
wielkie przygotowania, które pozwalają 
wnosić, że wiec ten będzie świetnym obja­
wem katolickiego życia.

Wedle depeszy petersburskiej, w. ks. 
następca tronu rossyjskiego, wyjedzie na 
manewra niemieckie dnia 14-go września. 
Towarzyszyć mu będą: gen. Mussin Pusz­
kin i br. Frederiks.

Ślub księcia Jerzego Leuchtenberga 
z księżniczką czarnogórską Anastazyą, od 
był się przedwczoraj w Peterhofie. Książę 
Czarnogóry, wraz z swym synem, następcą 
tronu, księciem Daniłem, opuści dzisiaj Pe­
tersburg, udając się za granicę.

Z Belgradu nadchodzi w formie sta­
nowczej wiadomość, iż królowa-matka przy­
będzie tam w najbliższym czasie, i że car 
oddał jej do dyspozycyi jeden z jachtów 
dworskich, przesyłając zarazem życzenia 
szczęśliwej podróży.

Książę Ferdynand rozpocznie w tych 
dniach nową podróż po kraju i przy tej 
sposobności będzie obecnym na manewrach.

Wobec fałszywych pogłosek o niepo­
wodzeniu pożyczki bułgarskiej , donoszą 
z Sofii do Polit. Corr., iż pierwsza sie- 
dmiomilionowa rata pożyczki, zawartej

z pewnem angielsko - amerykańskiem kon­
sorcyum, będzie wypłaconą już 1 września.

Najnowsze wiadomości o ruchu na 
Krecie, brzmią sprzecznie. W. Porta miała 
zarządzić zerwanie rokowań, prowadzonych 
między Szakirem baszą, a komisyą powstań­
ców. Wiadomości te jednak pochodzą z 
Aten i dlatego można jeszcze powątpiewać 
o ich wiarogodności. Również z zastrzeże­
niem przyjąć wypada doniesienie, jakoby 
w miejscowości Sospelaon zaszła ostra po­
tyczka między tureckiemi wojskami a pow­
stańcami. Natomiast relacye, jakie nadcho­
dzą bezpośrednio z Kandyi, brzmią pomyśl­
nie. tozakir basza odbył przed kilku dniami 
przegląd załogi, którą wzmocniono o 6000 
żołnierzy. Wydał on także dekret, który 
pod ciężką karą zabrania noszenia broni 
w Kandyi i w całym kordonie wojskowym. 
Wojska tureckie obsadziły Magli, Episcopi, 
Archanes, Kani-Kastelli i Ayon Myron. W 
ogóle, według tych wiadomości, zdaje się 
bliską pacyfikacya wyspy.

Daily News dowiaduje się z Aten, że 
po zerwaniu układów położenie zaostrzy­
łoby się. Muzułmanie grożą, że uderzą na 
konsulaty i na kościoły, które są jedynemi 
schroniskami dla chrześcian; powstańcy 
chrześciańscy zaś zdecydowani są stawiać 
opór do ostateczności.

Potwierdza się, że hr. Montebello, 
francuski ambasador w Konstantynopolu, 
zaznaczył wobec ambasadora niemieckiego, 
p. Radowitza, zgodność zapatrywań francu­
skich z zapatrywaniami mocarstw central­
nych na kwestyę kreteńską, dodając, iż 
Francya pragnie gorąco, aby sprawę tę u- 
porządkować w drodze pokojowej i w duchu 
tureckiej noty.

Dekretem prezydenta republiki fran­
cuskiej rozpisane zostały wybory powsze­
chne na dzień 22 września, skutkiem cze­
go wybory uzupełniające odbędą się 6 pa­
ździernika, ustawa bowiem przepisuje, ażeby 
wybory ściślejsze następowały w dni 14 po 
głównych.

Gdy mandat dzisiejszej Izby posel­
skiej traci moc obowiązującą w dniu 14 pa­
ździernika, do tej więc pory nowa Izba bę­
dzie już zupełną. Wybory obecne nie będą 
zbiorowe, ale według okręgów wyborczych 
zostaną przedsięwzięte i nie przyjdzie także 
nigdzie do wyboru dwukrotnego kandyda­
tów, ponieważ wybór z kilku okręgów zo­
stał nową ustawą wzbroniony. Stosownie 
do nowej ustawy wyborczej wybranych ma 
być ogółem 576 deputowanych z 500 o- 
kręgów.

W wielu stronach Francyi wygłoszo­
no już mowy przygotowujące do przyszłych 
wyborów, nie były one jednak wygłaszane 
na zgromadzeniach zwoływanych umyślnie 
w tym celu. Nastręczały się sposobności i 
korzystali z nich republikanie. P. Spuller, 
minister spraw zagranicznych wyjeżdżał do 
Seurre, swego miejsca urodzenia, ażeby być 
obecnym na uroczystości tamtejszego towa­
rzystwa rolniczego. Przy tej sposobności za­
lecał pojednawczość, zgodę i umiarkowanie, 
które zapewnią republice zwycięztwo przy 
zbliżających się wyborach. P. Juliusz Ferry 
występował w Provencheres a w Beaune p. 
Floąuet, ten ostatni bardzo pojednawczo, mi­
mo osobistych przekonań radykalnych.

W parlamencie angielskim na osta- 
tniem posiedzeniu Izby gmin, przy trzeciem 
czytaniu ustawy finansowej , oświadczył p. 
Balfour, sekretarz dla Irlandy i, że reforma 
nauk w uniwersytetach dla katolików irlandz­
kich jest nieodzowną. Nie ma innego wyj­
ścia, tylko, chcąc uczynić zadość potrzebom 
katolików irlandzkich pod względem wyż­
szego wykształcenia, trzeba temu zaradzić 
przy pomocy nowego projektu ustawy, któ- 
raby odpowiadała wszelkim uprawnionym 
żądaniom. Minister dodał, iż spodziewa się 
na najbliższej sesyi przedstawić taki pro­
jekt ustawy.

Przedstawiciel świątkujących robotni­
ków John Burns, dowiedziawszy się, że dy­
rektorowie doków rozpoczęli rokowania, aże­
by sprowadzić robotników belgijskich, te­
legrafował do przewodniczących stowarzy­
szeń belgijskich, odwołując się do sympatyi 
dla kolegów pracy, ażeby nie dopuszczano 
do wysłania robotników z Belgii do Anglii.

Wieczorne dzienniki włoskie, które 
wyszły po przyjęciu przez króla poselstwa 
szoańskiego, donoszą, iż przyjęcie odbyło 
się bardzo uroczyście u króla, a bardzo ser­
decznie u prezesa gabinetu Crispiego. Za­
chowanie się publiczności było wzorowe; 
poselstwu robiono owacye a przewódcę, hra­
biego Antonelli, witano wszędzie hucznemi 
oklaskami. Co do traktatu, którego szczegóły 
ułożone zostaną po powrocie poselstwa z 
Somma, przez Crispiego, to twierdzą, ii  za­
wierać on będzie z jednej strony uznanie

udzielności Menelika nad Abissynią, z dru­
giej zaś rękojmie dla posiadłości włoskich 
w'Afryce, a prócz tego ma poręczać handlowo- 
polityczne korzyści dla Włoch.

Wiedeń, 30 sierpnia. Wiener 
Ztg, o g ła sz a : Najj. Pan udzielił e. k. 
posłowi w Belgradzie gen. T h o m -  
m e 1 o w i , w ielką w stęgę orderu 
F ranciszka Józefa, a pełnom ocnikow i 
wojskowemu przy c. Ir. am basadzie w 
B erlin ie , S t e i n i n g e r o w i ,  krzyż 
kaw alerski orderu  Leopolda. K o n tr­
adm irał M a n f r o r i ,  został p rzen ie­
siony w  stan spoczynku, przyczem  
otrzym ał ch arak te r w iceadm irała  i 
krzyż kaw alerski o rderu  Leopolda.

Wiedeń, 30 sierpn ia . ( Tel.pryw .) 
M inister w yznań i ośw iecenia nadał 
profesorowi dr. M ieczysław ow i K o ­
s i b i e  z T arnopola opróżnioną po­
sadę przy 3 gim nazyum  w Krakowie, 
a rzeczyw istem u nauczycielow i dr. 
M ieczysławowi W a r m s k i e m u  z 
Drohobycza posadę przy II  gim nazyum  
we Lwowie. Dalej m ianow ał p. M ini­
ster suplentów : Józefa N o g a j a  ze
Lwowa, rzeczyw istym  nauczycielem  
przy gim nazyum  w Drohobyczu a Jan a  
M a t i j o w a , nauczycielem  przy se- 
m inaryum  nauczycielskim  w  T arno­
polu.

Wiedeń, 30 sierpnia. (Td . pryw.) 
H rab ia  Taaffe w yjechał dziś rano na 
dni kilka.

Grmuiiden, 30 sie rp n ia . Gene­
ra ł broni H uyn, c ie rp iący  w skutek 
zbytecznego w ytężenia przy  pracy  u- 
m ysłow ej od dni czternastu , w zbu­
dził w czoraj stanem  swoim  obawy.

W ezw any z Isch l dr. W iederho- 
fer nie poczytuje stanu  chorego za 
beznadziejny.

Berlin, 30 sierpnia. (Tel. pryw.) 
B aron E isenstein  m ając w ręczyć ks. 
B ism arckow i b iust m arm urow y Najj. 
C esarza F ranciszka  Józefa, udaje się 
dziś na  speeyalne zaproszenie kancle­
rza  do F ried richsruh .

Kopenhaga, 30 sierpnia. C ar 
i carow a z rodziną przybyli wczoraj 
i w ylądow ali o godzinie 3, m inut 50. 
P rzyjęci przez duńską rodzinę k ró ­
lew ską, pojechali na dw orzec kolejo­
wy, a ztąd w dalszą podróż do F re - 
densborg.

Petersburg, 30 sierpnia. W iel­
ka księżna M arya Paw łów na, w sk u ­
tek wielkiej anem ii organizm u, ciężko 
zachorow ała. W stanie jej choroby 
n astąp iło  dziś polepszenie.

Rzym , 30 sierpnia. Photiades 
basza przyjęty był przez króla na au- 
dyencyi pożegnalnej.

K ról z następcą tronu  w yjechali 
w nocy do Monza.

W edług pogłoski, m a niepodle- 
gać w ątpliw ości m ianow anie Monsi- 
gnora P iavi łacińskim  patryarchą  w 
Jerozolim ie.

Belgrad, 30 sierpnia. (Ze źródła 
serbskiego). P rzedw czorajszy kom uni­
kat rządu  bułgarskiego u tw ierdza we 
w rażeniu, że rząd  bu łgarsk i usiłuje 
przez rozpow szechnienie alarm ujących 
w ieści o in tencyach Serbii, odwrócić 
uw agę publiczną od jaskraw ych  u- 
zbrojeri bułgarskich. Zmyśleniem są 
zresztą tw ierdzenia kom unikatu, s e rb ­
ska bowiem p ra sa  urzędow a nie do­
puściła się nigdy obrazy księcia, rządu  
i narodu bułgarskiego, podnosząc w 
ostatn ich  czasach so lidarność n aro ­
dów bałkańskich. O świadczenie o za­
m ów ieniu nabojów  i karabinów  B er- 
dana przyjęto z zadow oleniem , pom i­
mo to wszakże obudzają uzbrojenia 
bu łgarsk ie  podejrzenie, gdyż tow arzy­
szy im osobliw sze zachow anie się kół 
bułgarskich.

Bukareszt, 30 sierpnia. Rząd 
hiszpański zw inął tu tejsze swoje po­
selstwo ze w zględów  oszczędności.

Paryż, 30 sierpnia. Z areszto­
wanych, z okazyi zaburzeń przy cy r­
ku F ern an d o , 17 osób , skazano n ie­
które na grzyw ny pieniężne po 16 
franków, a innych na  w ięzienie do 
dni 15.

Po południu odbył się w  Yin- 
cennes , w obecności C a rn o ta , m ię­
dzynarodowy konkurs członków  s t r a ­
ży ogniowych o nagrody.

Londyn, 30bierpnia.JZ S hanghai 
donoszą Standardowi: W ielka powódź 
naw iedziła północne Chiny i Japonię. 
Utonęło co najm niej 5000 osób.

Londyn, 30 sierpnia. Dziś w 
południe nastąpiło  zam knięcie p arla ­
m entu.

Londyn, 30 sierpnia. W ydział 
generalny  tych robotników  św iątku­
jących, którzy p racu ją  w  dokach, w e­
zw ał m anifestem  robotników  w szyst­
kich londyńskich zakładów  okręto­
wych, aby w tym razie, gdyby towa­
rzystw o doków nie zezwoliło do so­
boty na w ypow iedziane przez niego 
żądania, przyłączyli się w przyszły 
poniedziałek do bezrobocia.

Telegrafowany kurs wiedeński.
Wiedeń, 29 sierpnia 1889, godzina 1 

minut 45. Alp. Tu w. górn. 84-70. Węg. akcye 
kredyt 316-25, Akcye anglo-austryackie 129 50, 
Akcye banku Union 229-—, Akcye kolei Ka­
rola Ludwika 195-25, Akcye kolei północnej 
254-75, Akcye kolei południowej 116-65, Akcye 
kolei Alfóld. —-—, Akcye koiei Elżbiety —-—, 
Akcye kolei Lwowsko - Czerniowieckiej 235'—, 
Akcye kolei węg. północno-wschodniej 186"—, 
Wiedeńskie losy 143-75, Akcye kolei Rudolfa 
—■■—, Akcye Kolei Albrechta —■—, Węgier­
skie obligacye państw, w złocie —•—, Gali­
cyjskie obligacye iudemnizacyjne 104*75, Losy 
regulacyi Cisy — , Losy tureckie 34-10, 
4-proc węgierska renta złota 99'65, Akcyi 
związkowego banku 109-—, Akcye banku obro­
towego —' Akcye kolei państwowej 226'25,
Rubel papierowy 1-23' — , Węgierskie losy 
94'60, Marka niemiecka —■—, Kolej Karola 
Ludwika — •—, Akcye tytoniowe 107-25, Akcye 
banku dla krajów koronnych 286 —. Kolej 
Elbetal 224-—. Usposobienie wzmocnione.

Wiedeń, 29 sierpnia 1889, godzina 4 
minut 20. Akcye kredytowe — , Anglo- 
austryackie —*—, Unionbank —•— Kolej Ka­
rola Ludwika —•—, Południowa — •— , Ren­
ta papierowa —-—, galicyjskie listy za­
stawne — , galicyjskie obligacye indemniza- 
cyjne —"—, galicyjski bank rustykalny — •—,
Losy z roku 1883 -------, Napoieondor —"—•—,
Rubel papierowy —•—. Usposobienie —.

Wiedeń, 30 sierpnia 1889, godzina 10 
minut 40. Akcye kredytowe 303 85, Angio- 
austryackie 129 50, Unionbank 228-75, Kolej 
Karola Ludwika 195*50, Południowa 116*75, 
Reuta papierowa — 5-prc. galie. hipoteczne 
listy zastawne —•-  , galic. obligacye indemni- 
zaeyjne —•—, do —"—, 41/1-pre. listy zasta­
wne Danku krajowego 97-75, 41/ł -prc. pożycz­
ka krajowa z roku 1883 96 50, 4 prc. wę­
gierska renta złota 99 60 zł., Napoieondor 9-46-50 
Rubel papierowy —*—. Usposobienie ciche.

Telegramy zbożowe Z  dnia 29 sier­
pnia 1889. Wi e d e ń :  Pszenica za 100 kilo 
— do — - zł., żyto —•— do —•— zł., 
jęczmień —•— do —* -  zł., kukurudza —•— 
do —" zł., owies -— do —-— zł., oko­
wita per 10.000 litr procent 13 25 do 13-50 
złr. Szcze  ci n : Pszenica — zł., rzepak — • — 
z ł , spirytus — do —• — zł., kukurudza 
Kolonia — -— zł., rzepak — do — • — 
złr. za 100 kilogramów na jesień. B u d a ­
p e s z t :  Pszenica na jesień 8-80 do 8-32 złr.
Be r l i n :  Pszenica żółta (na siarpień) 189* ,

zł. żyto — zł. spirytus 37-40 zł. 
rzepaku wy olej — • — zł. P a r y ż: mąka na mieś. 
bież. 58 10 olej rzepakowy —*— fr., spiry­
tus — do — fr.

OdDowifłrtziahiT RpH&Mor Adam KreobawiaoW.



8
F an esłan e.

, Powróciłem
dr. Żegota Krówczyński

ulica Oiiniańska Ł. 29. 5800
Czytelnicy nasi, wyjeżdżający na Wy­

stawę powszechną do Paryża, zechcą nie­
wątpliwie zwiedzić wielkie magazyny no­
wości „AU PRINTEMPS", 64, Bouleyard, 
Haussmann, będące jedną z ciekawości Pa­
ryża. Szczególniej jest zajmującą sala ma­
chin, urządzenie jedyne w świecie.

Hotel Europejski.
Pp. A. Michaleski z Łuki, J. Weiss z 

Pragi, A. Handowski z Wiednia, J. Fischer 
z Rossyi.

Hotel Francuski.
Pp. F. Madej ewski z Krakowa, T. Ja- 

kobsohn z Warszawy, F . Beyer z Wiednia.

2097

PRZYJECHALI DO LWOWA.
dnia S0 sierpnia 1889.

Hotel Langa.
Pp. R. Kalita z Kurowic, S. Jani­

szewski z Sołotwiny, W. Borzemski z Kni- 
sioła, Dr. J. Jendl z Brodów. _______

W  y  T i
wyciągniętych w c. k. urzędzie loteryjnym 

lwowskim w dniu 28 sierpnia 1889. 
p i ę c i u  l i c z b  

76 -  10 -  50 — 51 -  87 
Następne ciągnienie przypada w dniu lig o  

i 25 września 1889
Z c. k. urzędu loteryjnego.

Pociągi ko lejow e
(podług zegara lwowskiego)

^Przychodzą do Lwowa:
Z Krakowa: o godz. 8 min. 50 rano pociąg 

osobowy, o godz. 4 minut 3 po poł. po­
ciąg kurjerski, o godz. 7 minut 15 wie­
czór pociąg mięszany, o godz. 9 min. 28 
wieczór pociąg osobowy.

Z Czerniowlec: o godz. 6 min. 40 rano 
pociąg mięszany, o godz. 8 wieczór po­
ciąg pospieszny, o godz. 11 min. 6 w 
nocy pociąg mięszany.

Z Podwołoczysk : na dworzecz główny lwow­
ski: o godz. 8 min. 15 w nocy pociąg 
mięszany, o godzinie 2 min. 20 po poł 
pociąg kurjerski, o godz. 7 wieczór 
pociąg mięszany.

Z Podwołoczysk: na dworzec Podzamcze 
o godz. 2 min. 38 w nocy pociąg mię- 
szany, o godz. 2 min. 8 po poł. pociąg

kurjerski, o godz. 6 min. 22 wieczór po­
ciąg mięszany.

Z Tarnopola i Brodów na Podzamcze pociąg 
mięszany o g. 10 wieczór (do 13 listop.)

Ze Stryja : o godz. 12 min. 8 w nocy pociąg 
osobowy, o godz. 8 min. 26 rano pociąg 
osobowy, o godz. 3 min. 36 po poł. po­
ciąg osobowy.

Z B ełżca : o godz. 5 min. 53 poł. pociąg 
mięszany — o godz. 10 m, 10 przed poł. 
pociąg mięszany we wtorek i piątek.

Odchodzą ze Lwowa;
Do Krakowa: o godz. 4 min. 20 rano po­

ciąg osobowy, o godz. 7 min. 20 rano 
pociąg osobowy, o godz. 2 min. po 
poł. pociąg kurjerski, o godz. 8 min. 30 
wieczór pociąg osobowy.

Do Czerniowlec: o godz. 9 min. 20 przed 
poł. pociąg pospieszny, o godz. 9 m. 50 
przed poł. pociąg mięszany i o godz. 10 
min. 8 w nocy pociąg mięszany.

Do Podwołoczysk; z głównego dworca: o 
godz. 9 min. 52 przed poł. pociąg 
mięszany o godz. 4 min. 11 po poł. po­
ciąg kurjerski, i o godz. 10 m. 35 w 
nocy pociąg mięszany.

Do Podwołoczysk z dworca Podzam cze: 
o godz. 10 minut 23 przed poł. pociąg 
mięszany, o godz. 4 min. 22 po południa 
pociąg kuryerski i o godz. 11 minut 5 
w nocy pociąg mięszany. 

i Do Tarnopola i Brodów z Podzamcza pociąg 
mięszany o g. 7 rano (do 13 listopada.)

Do B ełżca : o godz, 7 min. 49 rano pociąg 
mięszany — o godz, 5 m. 1 po połudn 
pociąg mięszany co wtorku; o godz. 2 
m. 44 po poł. co piątku pociąg mięszany.

Dc Zlianejwody-Eudna: o godz. 4 min. 4
po poł pociąg osobowy.

Do Stryja : o godz. 5 min. 50 rano pociąg 
osobowy, o godz. 10 minut 20 przed po­
łudniem pociąg osobowy i o godz. 8 m. 
45 wieczór pociąg osobowy.

Ces. Król. generalna Dyrekcja 
kolei państwowych.

W y c i ą g
z rozkładu jazdy od Igo czerwca 1889, 

Zegar lwowski

Do Lwowa przychodzą:
Ze Suchy, Chyrowa, Husiatyna Stanisławowa. 

Stryja pociąg osobowy o godz. 3 min. 
36 po południu.

Z Pesztu, Ławocznego, Suchy, Chyrowa i Stry­
ja, pociąg osobowy o godz. 8 min. 26 z 
rana.

Z Pesztu, Ławocznego, Orlo, Stróż, Chyrowa, Hu­
siatyna, Stanisławowa i Stryja pociąg oso­
bowy o godz. 12 min. 8 w nocy.

Odjazd ze Lwowa:
Do Stryja, Stanisławowa, Husiatyna, Chyrowa 

i Suchy pociąg osobowy o godzinie 10 
min 20 przed południem.

Do Pesztu, Ławocznego, Stryja, Stanisławowa, 
Husiatyna, Chyrowa, Stróż i Orlo pociąg 
osobowy o godzinie 5 m. 50 rano.

Do Pesztu, Ławocznego, Stryja, Chyrowa i Su­
chy pociąg osobowy o godzinie 8 m. 45 
wieczorem.

Cennik lwowskiej Izby handlowej i przemysłowej.
Lwów, dnia 29 sierpDia 1889.

I. Akcye za sztukę.
Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. m. k. 
KM. Iw ow.-czer.-jas. po 200 zł. wa. 
Banku hip. g ilie . po 200 zł. wa. 
Banku red. gal. po 200 zł. w. a.

2 . List. zasu  za 100 zł.
Banku hipotecznego 5 pr. w. a. 

„ * b 5 pr. w. a.
wylosowane z 10 pr. premią 

Banku kraj. 41/. pr. wa. los. 51 1. 
Tow. kredyt, galie. 5 pr. w. a. 

„ „ a 4 pr. w. a.
a » b 5 pr. los. w 3 7 1.

Tow. kred. gal. 4 pr. wa. los. 411/al. 
,  ,  .  f / s  Pr- » u 52
» B B 4 pr. B B 56

L isty  dłużne g. Z. kr. wf. (dawniej 
6 prc.) 3 pr. w. a. w likwidaeyi 

Listy dłużne g Z. kr. wł. (dawniej 
5 pr.) 21/, pr. wa. w likwidaeyi 

3a Listy dtużne za 100 zł. 
Ogół. roi. kred. Zakładu dla Gal. 

Buków. 6 pr. los w 15 lat.
4> Obligi za 100 zł. 

Indemniz. ga . 5 pr. m. k,
Oblig. Komunalne gal. Zakł. kred.

i  włość. (daw. 6 pr.) 3 pr. w. a. 
Oblig. komunalne B*~iku krajo­

wego 5 pr. w. a. I  emisyi . 
Pożyczki kr. z r. 1873 po 8 pr. wa. 
Pożyczki kr. z r. 1883 po 41/* pr. wa. 
5> Losy miasta Krakowa

„ „ Stanisławowa
G. Mon Jy .

Dukat holenderski . . . . . 
D ukat cesarski . . . . . .
Napoleondor . . . . . . .
Półim o e ry a ł.....................................
Rubel rossyjski srebrny . . .

„ papierowy . . . 
100 marek niemieckich . . .

płacą żądają
walutą austr.

złr ■rtv. et.
193 25 l r 8 50 
234 — 237 -  
277 -  281 —

- — 216 -

100 -

103 —
97 50 

100 70 
96 -  

100 70
93 80
98 40 
92 80

54 —

46

101 -

104 —
98 50 

101 70
97 -  

101 70 
94 80
99 40 
93 80

57 —

104 25 105 25

100 50 101 50

104 — 106 —
96 -50 97 50
24 - 26 ~
— — 38 —

5 59 5 69
5 62 5 72
9 44 9 54
9 68 9 78
:i 36 1 48
•i 227* 1 241/

57 90 58 90

Kur? g ł̂dy wiedeńskiej.
D nia 28 sierpnia 1889.

I. Dług państwa, płacą żądają

Jednolity dług państwa w banknot.
maj-listop.  .....................
lu ty - s i e r p i e ń .....................................

Jednolity aług  państwa w srebrze
sty ezeń -lip iee .....................................
k w ieo ień -p aźd z ie rn ik .....................

Losy z roku 1854 po 250 złr. m. k. 4 pr. 
„ „ 1880 po 500 zł. w. a. 5 pr.
„ „ 1860 po 100 zł. 5 pr.
„ „ 1864 po 100 zł. . . .
„ „ 1864 po 50 zł. . . .

Renty Com. po 42 litr. austr. . . 
L isty zast. domen, państw, po 120

zł. 5 p r ..................................................
Renta papierowa 5 pr. z r. 1881 . . 
Austr. renta zł. wolna od podat. 4 pr.

83.50 83.70 
83.55 83.75

84.35 84.55 
8435 84-55 

132 — 133.— 
13825 138.75 
143.75 144.25 
1 7 4 .-  174.50 
1 7 4 .-  174.50

150.25 151.— 
99.35 99 55 

109.90 110.10

2> Obligacyc indem. 5 pr. (za zł. m. k.)

B u k o w in y ..........................  104.50 105 50
Galicyi . . . . . . . . . . .  104.60 105.—
Niższej A ustryi . . . . . . . .  109.50 110.50
Siedm iogrodu ..........................................  104.70 105.10
W ęgier . . . . . . . . . .  104.70 105.10

8> Akcye.

bank Anglo-aust. 200 zł. emit. zł. 120 129 75 130.—
Inst. kred. dla handlu po 160 zł. 305 40 305.80
Niższo-au3tr. tow. eskomt. po 500 zł. 550.— 560.— 
Gal. banku hip. po 200 zł. . . .  —.— —.—
Gal. banku d. han. i prz. a 200 zł. wpl. 4 0 p r .-------—.—
Gal. zakł. kred. ziem. a 200 zł. . . — —.—
Bank dla krajów koronnych a 260 zł.

wpł. 50 p r...........................................  ,__ —,__
sank  austro-v,ęgiorsk. a 600 zł . 906.— 908.—
Kol. Albrechta a 200 zł. w srebrze . —.— —.—
\u s t. Tow. żeglugi par. dun. po 500 zł. m. —.--------.—
Kol. Cesarz. Elżbiety po 200 zł. m. — —.—
Kol. Preszów-Tarn. (w. a.) a 200 zł. —.— —.—
Północna kolej po 1000 zł. m. k. 254-5.— 2550.— 
Kol. Kar. Ludw. po 200 zł. m. k. 196.— 196.50
Łwów.-Czern. kol. I  pó 200 zł. a. w. 235 50 236. -

płaeą żądają 
Tow. kol. żel. państw, po 200 zł. w sr. 225 50 226 
Połud. kol. państw, po 200 zł. w. a. 116 25 116.75 
I. kol. węg. gal. a  200 zł. w srebrze 189.75 190 25

4. Listy zastawne losowane.

Ogólny rolniezo-kredytowy Zakład dla 
Galicyi i Bukowiny w 15 1. 6. pr. —.— —.—

Powsz. austr. zak. kr. ziem. i 1/, pr. w
złocie w 50 1........................................

„ „ „ I remi&we po S pr.
Gal. zak. kr. ziem. K .a h  los w 18 1.6pr.

w 20 1. 7 pr.
». a, a , » »

Gal. Tow. kred. w. a.
w 36 1. 6 pr. 

po 4 pr. . . 
b  b  b  „ po 5 pr. . . 

k» » po 5 pr. w
37 latach zwrotne ...........................

Banku kraj. 41/. pr. wa. los. w 511/, 1. 
Obligi komunalne Banku krajowego

5 pr. w. a. I  e m is y i...........................
Gal. banku hip. C pr. w 40 1. wyl. 
B anks aust. węg. 47 ,  pr. . . .  
Węg. Tow. ziem. akc. po 5 pr. . . 

„ Zakł. kr. ziem. po 5'/ i  pr. . .

100.50 
108.75

9 3 . -
9 8 . -
96.40
96.30

100.80

100.80
97.75

100.25
101. -
101.50 
101. -  
103.—

101.10
109.25

9 9 . -

97’—
101.30

101.30 
98.50

102. -
102.50
102 . —
103.75

5. Obligacyc z prawem pierwszeństwa (za 100 zł.)
Kolej Albrechta a 300 zł. 5 pr. aw. 100.50 10130 
Tow. kol. żel. Preszów-Tarnów (w. ex.)

a 300 zł. 5 pr. w srebrze . . . —.— —.—
Kolej północna po 100 zł. m. k. . . 100.— 100.50

» „ p o  100 zł. w. a. . . 101.— 101.25
Kolej gol. Kar. Lud. emisya z r. 1881

po 300 zł 41/. pr................................  100.25 100.50
dtto (Jarosław-Sokal) . 100 — 100.95 

Kol. gal. Lwów-Czern.Jass. emis>a a 300 
zł. 4 pr. w srebrze z r. 1884 . . 82.30 82.80

z r. 1884 . . 89.20 89.25
z r. 1866 . . —.— —. -
z r. 1872 . . —. -  —.—

Węg. gal. kol. a 200 zł. 5 pr, w sr. 100.25 100.50

fi< L o s yj
Inst. kr. dla han. i pr. po 100 zł. wa. 183.75 184.75
Clarego po 40 zł. m. k .........................  59.— 59 75
Tow. żegl. par. na Dunaju po 100 zł. m.k. 12-5.— 128.— 
Kegleyicha po 10 zł. m .k . . . 37.50 39.—

płaof 
24,70 
23 75 
59.75 
60.50 
18.40 
12 25

24-50
60.75
61-50
18.70
12.50

Losy miasta Krakowa po 20 zł. w. a.
Pożyczka miasta Lubiany po 20 zł.
Pożyczka miasta Budy po 40 zł. w. a.
Palfiego po 40 zł. m. k.........................
Czerwon. krzyża aust. Tow. po 10 zł.

b b węg. „ po 5 zł.
Fundaeya szpitala Areyks. Rudolfa

po 10 zł. w. a.............................  20.50 £1.25
Salma po 40 zł. m. k.................... 62.25 63.—
St. Geuois po 40 zł. m. k............  6 3 — 64.—
Pożycz, m. Stanisławowa (po 20 zł. wa.) —.— 37.—
Pożycz. Tryestu po 100 zł. m. k. . —.— 156.—

„ „ po 50 zł. w. a. . — 75.25
Waldsteina po 20 zł. m. k. . . .  41.25 42.25
Windischgratza po 20 zł. m. k. . . 55.— 56.—

7. Weksle (za 3 miesiące).
Augsburg na 100 zł. w. p. n. . . — .—
Berlin za 100 mark. w. p. n. . . . —.— —._
Frankfurt za 100 mark. w. p. n. . —.— —.__
Hamburg za 100 mark. w. p. n. . —.— —.—
Londyn za 10 ft. szt.............................. 11925 119.35
Paryż za 100 fr.................................  47.17.50 47 25 —

K u r s  s ł o t a >
Dukat cesarski men........................... 5.64.— 5.66.____

„ pełnej w a g i ...................... 5.63.— 5.65 —
Korona ..................................... ..... —.—.------- . . 
20 f r a n k ó w k a ................................9.48.-» 9.47.50
Rossyjski p ó ł im p e r y a ł ........................ —.— — —
Talar z w ią z k o w y ...........................— .----------
S r e b r o ................................................— .-------------- i —

Z lw ow skiej Izby handlowej 1 przem ysłow ej.
Telegrafowany kurs wiedeński, 

dnia 29 sierpnia 1889.
Jednolity dług państwa w banknotach 

n b a w srebrze
Renta w z ło c i e ...........................................
5 pr. austr. renta marcowa . . . .
Akcye banku austro węgier.......................

b b kredytowego wiedeńskiego
Londyn .....................................................
N apoleondor................................................
Dukat cesarski men.....................................
100 marek n iem ieck ich ..................... !

ii. et.
83 .5
84 50

109 90
99 50

907 _
304 —
119 25

9 46
5 62

58 177.

k i i ;  m sr nur  m  w r  m  m  a g  b »  w  w .

Lbytacye.
L. 2221. (5748 3—3)

W dniach 9. września i 21. paździer­
nika 1889, o godz. 10 przed poł. odbędzie 
się w gmachu tutejszosądowym przymusowa 
sprzedaż realności bezuumerowej w Czar­
nym Dunajcu położonej, ciała tabularnego 
niestanowiącej, Macieja i Reginy Barnasiów 
własnej, a to celem zaspokojenia pretensyi 
Franciszka i Maryanny Błęków w resztują- 
cej kwocie 40 zł. aw. zpn.

Wadyum wynosi 42 zł.
Resztę warunków przejrzeć można w 

tut. registraturze.
Czarny Dunajec, 3. lipca 1889.

L. 3079. (5749 3—3)
Celem zaspokojenia pretensyj masy 

konk. Towarzystwa galicyjskiej kasy zalicz­
kowej we Lwowie w kwocie 177 zł. 30 ct. 
aw. z pn. odbędzie się w sądzie powiato­
wym w Winnikach dnia 30. września 1889 
i- dnia 14. października 1889, każdym razem 
o godzinie 10. rano egzekucyjna sprzedaż 
realności dłużnika Abrahama Beglucktera 
własnej, w Winnikach położonej, wyk. hip. 
323 objętej.

Wadyum wynosi 21 zł.
Cenę wywołania stanowi kwota 210 

zł. Na pierwszym terminie realność ta tylko

za cenę wywołania lub wyżej takowej, na 
drugim terminie niżej tej ceny sprzedaną 
zostanie.

Bliższe warunki i wyciąg hipoteczny 
można przeglądnąć w tutejszym Sądzie.

Kuratorem dla wierzycieli hipotecznych 
ustanowiono p. Grzegorza Piwowara.

Winniki, dnia 30. maja 1889.

L. 3182 (4148 3—3)
W tutejszym Sądzie odbędzie się o 

godzinie 10 rano w dniu 25 października 
1889 za lub powyżej ceny szacunkowej, zaś 
dnia 22 listopada 1889 nawet poniżej tako­
wej, licytacya realności 1. 152 według wyk. 
hip. 756 na masę spadkową Salamona Land- 
manna zaintabulowanej na rzecz Mojżesza 
Landmanua syna Jakóba pto. 550 zł. zpn.

Cena wywołania 1400 zł.
Wadyum 140 zł.
Resztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg tabularny woluo przejrzeć w tus. 
registraturze.

Dla nieznanych’ z życia i miejsca po­
bytu wierzycieli tudzież tuch wierzycieli, 
którzyby po dniu 12 września 1888 prawo 
zastawu uzyskali, ustanawia się kuratorem 
ck. notaryusza Konstantego Widawskiego z 
Budzanowa.

Budzanów, 19 maja 1889.

L. 4503 (5587 3 - 3 )  ,
C. k. Sąd powiatowy miejsko delego­

wany w Nowym Sączu zawiadamia, że ce­
lem zaspokojenia pretensji fiirmy Mahler & 
Ullrich w Karolineuthal pto. 132 zł. 46 ct. 
aw. zpn. odbędzie się w tutejszym Sądzie 
egzekucyjna sprzedaż połOw realności w 
Załubińczu, egzekuta Maneiego Baumanna 
własnych, objętych wykazami hipotecznymi
11. 96, 98, 104 gminy Załubińcze, na sumę 
1092 zł 25 kr. aw. oszacowanych w dwóch 
terminach to jest dnia 25 października 1889 
i 22 listopada 1889 zawsze o godzinie 10 
rano.

Wadyum wynosi 110 zł. aw.
Wyciąg hipoteczny, protokół oszacowa­

nia i reszta warunków licytacyjnych mogą 
być w registraturze przejrzane.

Nowy Sącz’ d. 27 czerwca 1889.

L. 9170. (5708 3—3)
G. k. Sąd obwodowy w Tarnopolu po­

daje do wiadomości, źe w celu ściągnięcia 
sumy 10.000 zł. w. a. z pu. na rzecz dra 
Stanisława Glogiera odbędzie się dnia 23. 
października 1889, o godzinie 10 przed po­
łudniem w biurze nr. 6 egzekucyjna sprze­
daż realności dłużniczki Julii Emanueli 
2 imion hr. Della-Scala, pod 1. spisową 2. 
w Tarnopolu położonej.

Cena wywołania, poniżej której także 
realność ta na terminie sprzedaną będzie,

wynosi 23.829 zł. 13 ct. Wadyum 1191 zł. 
w. a. Bliższe warunki przejrzeć można w 
registraturze Sądu. Dla wierzycieli, którzy­
by po wystawieniu wyciągu tabularnego, to 
jest po dniu 21. sierpnia 1888 prawa za­
stawu uzyskali, lub którymby uchwała ni­
niejsza względem dozwolenia relicytacyi 
z jakiegokolwiek powodu doręczcją być nie 
mogła, ustanowiono tusądową uchwałą z 28. 
sierpnia 1886 1. 11952 na ich koszt i nie­
bezpieczeństwo kuratora ad actum p. adwo­
kata dr. Trzcienieckiego, a p. adwokata dr. 
Akselrada zastępcą tegoż.

Tarnopol, dnia 3. sierpnia 1889.

L. 2252 (5409 2 - 3 )
W dniach 19 listopada i 20 grudnia 

1889 każdym razom o godzinie 10 z rana 
odbędzie się w tutejszym Sądzie egzeku­
cyjna licytacya realności lwh. 245 w gmi­
nie Bobowej celem wydobycia sumy 94 zł. 
76 ct. zpn. Kasy oszczędności w Tarnowie.

Cena wywołania wynosi 230 zł. zaś 
wadyum 46 zł.

Resztę warunków licytacyjnych i wy­
ciąg hipoteczny przejrzeć można w tusądo- 
wej registraturze.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
Walenty Sorysiewicz ustanowiony.

C. k. Sąd powiatowy,
Ciężkowice, dnia 30 czerwca 1889.



L. 4117 (5784 2 - 3 )
Żabieński c. k. Sąd powiatowy ogłasza 

iż celem zaspokojenia należytości Józefa 
Wojtaszka w kwocie 23 zł. 97 ct. i 8 zł. 
48 07. odbędzie się w tutejszym sądzie w 
dniach 4 września i 9 października 1889 
każdym razem o godzjnie 10 rano egzeku­
cyjna licytacya 5/8 części realności whl. 
35 ks. gr. gm. kat. Ujście jezuickie na 
rzecz Szczepana Kieey zapisanych.

Cena wywołania 341 zł. 88 ct.
Wadyum 84 zł. 20 11.
Resztę warunków licytacyjnych przej­

rzeć można w registraturze.
Żabno, 20 lipca 1889.

L. 5055 (5782 2—3)
C. k. Sąd powiatowy w Szczercu 

przedsięweźmie celem zaspokojenia resztu- 
jącej sumy 84 zł. 14 ct. aw. zpn. przez 
Leizora Mischla przeciw Karolowi Rosch 
wywalczonej w tusąd. kancelaryi w dniach 
24 września i 25 października 1889 każdo- 
krotnie o godzinie 10 przed południem 
przymusową licytacyę realności dłużnika 
pod lk. 45 w Falkenstein położonej a wyk. 
hip. 1. 19 ks. gr. gminy Falkenstien i wyk. 
hip. 1. 101 księgi gruntowej gminy Sroki
objętej. .

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa 1725 zł.

Zakład wynosi 173 zł. aw.
Na pierwszym terminie realność rze­

czona tylko za lub wyżej ceny szacunko­
wej na drugim zaś także niżej takowej 
sprzedaną zostanie.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
hipotecznych ustanowiono Filipa Simona ze 
Szczerca.

Resztę warunków licytacyjnych, wy­
ciąg hipoteczny i protokół oszacowania 
przejrzeć można w tusąd. registraturze.

Szczerzec, 2 czerwca 1889.

L. 1913 (5766 2—3)
W tutejszym Sądzie odbędzie się o 

godzinie 10 rano w dniu 25 września 1889 
powyżej ceny szacunkowej, zaś dnia 25 
października 1889 nawet poniżej takowej 
licytacya połowy realności 1. 24 według 
wyk. hip. 25 księgi gruntowej Zahoczewie 
Feńka Jnhasa własnej na rzecz Israela Ka- 
tza pto 18 zł. 16 ct. zpn.

Cena wywołania 341 zł. 50 ct.
Wadyum 34 zł. 15 ct.
Resztę warunków akt oszacowania i 

wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tus. 
registraturze.

Baligród, 30 kwietnia 1889.

L. 3104. (5551 2—3)
C. k. Sąd powiatowy w Leżajsku po­

daje do wiadomości, że celem zaspokojenia 
wierzytelności Zakładu kredytowego włoś­
ciańskiego w likwidacyi w kwocie 13 rat 
po 12 zł. z pn., odbędzie się dnia 25. paź­
dziernika i 26. listopada 1889, każdym ra­
zem o godzinie 10 przed południem egze­
kucyjna sprzedaż przez licytacyę realności 
pod 1. 78wOżamiu położonej, dłużników — 
wedle 1. w. h. 76, 153, 154 tejże gminy — 
Wawrzyńca Skiby, Anastazyi Skiba, Karola 
Kracha i Walentego Zagaji własnej. Cena 
wywołania 492 zł. Wadyum 49 zł, 20 ct. 
Resztę warunków przejrzeć można w tutej­
szej registraturze.

Leżajsk, 5. lipca 1889.

L, 3850. (5406 2—3)
C. k. Sąd powiatowy w Niepołomicach 

przeprowadzi celem zaspokojenia dłużnej 
sumy 200 zł. z pn. przymusową sprzedaż 
realności lwh. 32 gm. kat. Niepołomice ob­
jętej, a Józefa Rojewicza własnej, na rzecz 
kasy oszczędności w Bochni, w dwóch ter­
minach licytacyjnych: dnia 28. października 
i dnia 28. listopada 1889, każdym razem 
o godzinie 10. rano.

Cena wywołania tej realności wynosi 
4825 zł., wadyum zaś 483 zł.

Resztę warunków licytacyjnych przej­
rzeć można w registraturze sądowej.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
jest Teofil Gatty, c. k. notaryusz w Nie­
połomicach.

Niepołomice, d. 18. lipca 1889.

L. 6080. (5893 2—3)
Wadowicki Sąd delegowany miejski 

ogłasza, iż celem zaspokojenia należytości 
Jakóba Heubluma w kwocie 339 zł. a. w. 
z pn., odbędzie się w gmachu sądowym w 
dniach: 29. października i 4. grudnia 1889, 
Każdym razem o godzinie 10. przed połu­
dniem egzekucyjna licytacya realności 1. k. 
143 w Zembrzycach w księdze gruntowej 
lwh. 175, na Antoniego i Maryannę Mira-
chów zapisanej.

Cena wywołania 559 zł. aw.
Wadyum 56 zł. aw.
Resztę warunków licytacyjnych przej­

rzeć można w registraturze.
Wadowice, 10. lipca 1889.

ca 1887 1. 314 w numerach 131, 132, 133 
urzędowej  ̂Gazety Lwowskiej “ z r. 1887 
zapublikowanego, wiadomo czyni, że dnia 
31. października 1889, o godz. 10 z rana 
odbędzie sę egzekucyjna sprzedaż realności 
w Kawcu położonej nr. 2 lwh. 2 gm. Ka- 
wec objętej, Jana Grzywacza własnej, na 
pokrycie wierzytelności Józefa Grzywacza 
w kwocie 325 zł. aw. z pn., pod ułatwia- 
jącemi warunkami, w tut. sąd. registraturze 
przejrzeć się mogącemi.

C. k. sąd powiatowy 
Dobczyce, 23. lipca 1889.

L. 4935. (5245 2—3)
C. k. Sąd powiatowy w Rohatynie 0- 

głasza, że przeprowadzi przymusową publi­
czną sprzedaż realności lk. 21 w Pukowie 
wedle w. h. nr. 6 i 292 w połowie tejże 
gminy, zaś w. h. 288 tejże gminy w pięciu 
dwunastych częściach dłużnika Kiryły Szwe- 
ca własnej, na zaspokojenie wierzytelności 
Adolfiny Bomborowskiej w kwocie 124 zł. 
80 ct. z kosztami w kwocie 5 zł. 64 ct., 
2 zł. 67 ct., 15 zł. 76 ct., dnia 5 listopada 
i dnia 12 grudnia 1889, o godz. 10 rano, 
na pierwszym terminie za lub wyżej ceny 
szacunkowej 199 zł., na drugim zaś i po­
niżej takowej.

Wadyum wynosi 20 zł.
Resztę warunków, w yciąg hipoteczny, 

akt ocenienia można przejrzeć w sądzie.
Kuratorem nieznanych wierzycieli u- 

stanowiony Kazimierz Abgarowicz w Ro­
hatynie.

Rohatyn, 18. maja 1889.

970. ~ (5712 2~ 8)
C k. Sąd powiatowy w Dobczycach

iśnie do swego edyktu z dnia 17. mar-
A0uet* Lwowika" Nr 199 i  taia SI sierpni* 18S9

L. 25149. (5757 2 - 3 )
C. k. Sąd krajowy we Lwowie ogłasza, 

że w sali rozpraw tegoż Sądu w celu za­
spokojenia pretensyi 149 zł. 10 ct., 149 zł. 
10 ct. i 149 zł. 10 ct. z pn., odbędzie się 
dnia 16. października 1889 i 14. listopada 
1889, każdym razem o godzinie 10. przed 
południem przymusowa licytacya do Marya- 
na Boldeskula należącej realności pod 1. 
6981/* we Lwowie położonoj, że na pierw­
szym terminie realność ta tylko wyżej ceny 
wywołania 10.000 zł., lub przynajmniej za 
tę cenę, a na drugim nawet niżej ceny wy­
wołania 10.000 zł., lecz nie niżej trzeciej 
części onej sprzedaną zostanie, że jako wa­
dyum kwota 1.000 zł. złożoną być ma, akt 
oszacowania i warunki licytacyjne w regi­
straturze sądowej przejrzeć lub odpisać wol­
no, nareszcie, że dla wsyystkich tych wie­
rzycieli, którzyby po wydaniu wyciągu ta ­
bularnego, to jest po dniu 10. czerwca 1889 
rzeczowe prawa na wspomnianej realności 
nabyli, lub którymby uchwały sądowe ni­
niejszej sprawy egzekucyjnej dotyczące 
z jakiegobądź powodu doręczone być nie 
mogły, adwokat dr. Dornbaeh kuratorem, 
a jego zastępcą adwokat dr. Szwedzicki 
mianowany został.

We Lwowie, dnia 17. sierpnia 1889.

L. 10591. (5352 2—3)
C. k. Sąd powiatowy m. d. S. II. we 

Lwowie rozpisuje celem ściągnięcia na rzecz 
m-sy konkursowej Towarzystwa gal. kasy 
zaliczkowej sumy 107 zł. 62 ct. w. a. z pn. 
licytacyę realności spadkobierców śp. Mar­
cina Gierus własnej, wyk. hip. 37 gminy 
Krzywczyce objętej, na dzień 7. listopada 
1889 i na dzień 28. listopada 1889, zawsze 
o godzinie 10. rano, w biurze III.

Cena wywołania 620 zł.
Wadyum 62 zł.
Na pierwszym terminie realność tę 

nabyć można za lub wyżej ceny wywołania, 
na drugim i poniżej.

Resztę warunków, protokół opisania 
przynależności ocenienia, tudzież wyciąg 
hipoteczny przejrzeć można w tut. sądowej 
registraturze.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
adw. dr. Romanowski.

Lwów, 24. lipca 1889.

L. 6638. (5555 2 - 3 ;
C. k. Sąd powiatowy w Rohatynie 

ogłasza, że przeprowadzi przymusową pu­
bliczną sprzedaż realności w Rohatynie, 
wedle wyk. hip. nr. 540 tejże gminy, dłu­
żnika Aleksandra Pacikowskiego własnej, na 
zaspokojenie wierzytelności Zakładu kred. 
włość, w likwidacyi we Lwowie, a to 14 rat 
po 15 zł. 32 ct. z 10 prc. od dnia zapa­
dłości rat aż do zapłaty bieżącymi reszty 
kapitału 74 zł. 21 ct. z 10 prc. odsetkami 
dnia 5. listopada i dnia) 12. grudnia 1889 
o godz. 10. rano, na pierwszym terminie za 
lub wyżej ceny szacunkowe.1 600 zł. w. a., 
na drugim zaś i poniżej takowej.

Wadyum wynooi 60 zł.
Resztę warunków, wyciąg hipoteczny, 

akt ocenienia można przejrzeć w Sądzie.
Kuratorem nieznanych wierzycieli u- 

stanowiony dr. Lipiner.
Rohatyn, 30. czerwca 1889.

w kwocie 368 zł. z pn., odbędzie się dnia 
24. października i 21. listopada 1889, każ­
dym razem o godzinie 10. przed południem 
przymusowa licytacya do Jana Śliwińskiego 
i Marcina i Katarzyny Samborskich wedle 
poz. B. 4 i 5 należącej połowy realności 
pod 1. 5314/< we Lwowie położonej, w któ­
rym pierwszym terminie połowa realności 
tej tylko wyżej ceny wywołania 196 zł. 4 ct. 
lub przynajmniej za tę cenę, na drugim zaś 
terminie nawet niżej ceny wywołania 196 
zł. 4 ct. sprzedaną zostanie, żejako wadyum 
kwota 19 zł. złożoną być ma, akt oszaco­
wania i warunki licytacyjne w registraturze 
sądowej przejrzeć lub odpisać wolno, nare­
szcie, że dla nieobecnych wierzycieli tudzież 
dla wszystkich tych, którzyby po wydaniu 
wyciągu tabularnego, tj. po dniu 17. czerwca 
1889 rzeczowe prawa na wspomnianej po­
łowie realności nabyli, lub którymby uchwały 
sądowe niniejszej sprawy egzekucyjnej do­
tyczące z jakiegobądź powodu doręczone być 
nie mogły, adwokat dr. Szwedzicki kurato­
rem, a jego zastępcą adwokat dr. Nowacki 
mianowany został.

We Lwowie, dnia 5. sierpnia 1889.

L. 11701. (5351 2 - 8 )
C. k. Sąd powiatowy m. d. S. II. we 

Lwowie rozpisuje celem ściągnięcia na rzecz 
masy konkursowej Towarzystwa gal. kasy 
zaliczkowej sumy 103 zł. w. a. z pn. licy­
tacyę połowy realności wyk. hip. 158 gminy 
Zarudce i całej realności wyk. hipot. 198 
gminy Zarudce objętej, Iwana Łohoza i Iwa­
na Kluk własnej, na dzień 21. listopada 
1889 i na dzień 12. grudnia 1889, zawsze 
o godz. 10. rano, w biurze nr. III.

Cena wywołania co do połowy realności 
wyk. hip. 158 275 zł., co do całej realności 
wyk. hip. 198, 475.

Wadyum 27 zł. 50 ct., co do drugiej 
43 zł. 50 ct.

Na pierwszym terminie realność tę 
nabyć można za lub wyżej ceny wywołania, 
na drugim i poniżej.

Resztę warunków, protokół opisania 
przynależności ocenienia, tudzież wyciąg 
hip. przejrzeć można w tus. registraturze 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
adw. dr. Lehman.

Lwów, 23. lipca 1889.

Błońskiej własnych, przedmiotem tabuli kra­
jowej będących, w powiecie czortkowskim 
położonych.

Cena wywołania, poniżej której real­
ność ta na pierwszym terminie sprzedaną 
nie będzie, wynosi 10291 zł. 95 ct.

Wadyum 1030 zł.
Bliższe warunki, wyciąg tabularny i akt 

ocenienia przejrzeć można w registraturze 
Sądu.

Dla wierzycieli, ktorzyny po dniu 17. 
lipca 1889 prawo zastawu uzyskali lub k tó ­
rymby uchwała niniejsza względem dozwo­
lenia licytacyi z jakiegokolwiek powodu do­
ręczoną być nie mogła, ustanawia się na ich 
koszt i niebezpieczeństwo kuratora ad actum 
p. adwokata dr. Delinowskiego, a p. aewo- 
kata dr. Trzeienieckiego zastępcą tegoż.

Tarnopol, dnia 3. sierpnia 1889.

L. 5963 (5781 2 - 3 )
Dnia 30 października i 4 grudnia 1889, 

każdym razem o godzinie 10 przed połu­
dniem, odbędzie się w tutejszym Sądzie pu­
bliczna przymusowa licytacya realności pod 
lk. 46 w Młodowicach położonej, według 
wykazu hipotecznego 1. 7, 33, 35 Seńka 
Hryniszyna własnej, celem zaspokojenia wie­
rzytelności Zakładu kredytowego włościań­
skiego w likwidacyi w kwocie 227 zł. 95 ct.

Cena wywołania 800 zł.
Wadyum 60 zł.
Na pierwszym terminie realność ta 

sprzedaną zostanie tylko za cenę wywoła­
nia lub wyżej, na drugim zaś terminie tak­
że niżej ceny wywołania, jednak nie za niż­
szą cenę jak taką, w której wszystkie hipo- 
tekowane wierzytelności pokrycie znaleźć 
będą mogły.

Kuratorem niewiadomych lub nienależy­
cie uwiadomionych hipotecznych wierzycieli 
ustanowiono Adolfa Medweekiego.

Z c. k. Sądu powiatowego.
Niżankowice, 7 grudnia 1888.

L. 2443. (5408 2—3)
W dniach 19. listopada i 20. grudnia 

1889, o 10. rano odbędzie się w tutejszym 
Sądzie egzekucyjna licytacya realności lwh. 
217, lwh. 304, lwh. 305 w Bobowy pto 74 
zł. na rzecz kasy oszczędności w Tarnowie.

Cena wywołania wynosi co do real­
ności 217, 358 zł., co do realności 304, 
400 zł., a co do realności 305, 10 zł.

Resztę warunków licytacyjnych i wy­
ciąg hipoteczny przejrzeć można w tutejszej 
registraturze.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
ustanowiony Walenty Sorysiewicz z Cięż­
kowic.

C. k. Sąd powiatowy.
Ciężkowice, dnia 30. czerwba 1889.

L. 4833 (5778 2—3)
Dnia 5 listopada i dnia 5 grudnia 

1889, każdym razem o godzinie 10 przed 
południem, odbędzie się w tutejszym Są­
dzie publiczna przymusowa licytacya real­
ności pod lk. 34 w Paćkowicach położonej, 
według wykazu hipotecznego L. 28 Julii 
Janko własnej, celem zaspokojenia wierzy­
telności c. k. uprzyw. galic. Zakładu Kre­
dytowego włościańskiego w likwidacyi w 
kwocie 216 zł. 84 ct.

Cena wywołania 450 zł.
Wadyum 45 zł.
Na pierwszym terminie realność ta 

sprzedaną zostanie tylko za cenę wywoła­
nia lub wyżej, na drugim zaś terminie tak­
że niżej ceny wywołania.

Kuratorem niewiadomych lub nie na­
leżycie uwiadomionych hipotecznych wie­
rzycieli ustanowiono p. Józefa Gromnickie­
go, c. k. notaryusza w Niżankowicach.

Z c. k. Sądu powiatowego.
Niżankowice, 22 grudnia 1888.

L. 2221. (5122 2—3)
Dnia 19. listopada i 20. grudnia 1889, 

każdym razem o godzinie 10. rano odbędzie 
się w tutejszym Sądzie egzekucyjna licyta­
cya realności pod nk. 38 w Brzanie górnej 
położonej, lwh. 62 objętej, Anny Zagórskiej 
własnej, na pokrycie pretensyi galicyjskiego 
Zakładu kredyt, włościańskiego we Lwowie 
w kwocie 21 rat po 9 zł. a. w. z pn.

Cena wywołania wynosi 571 zł. a. w.
Resztę warunków licytacyjnych i wy­

ciąg hipoteczny można przejrzeć w tut. re­
gistraturze.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
ustanowiony Walenty Sorysiewicz w Cięż­
kowicach.

Ciężkowice, dnia 30. czerwca 1889.

L. 18552. (4728 2—3)
Krakowski Sąd delegowany miejski 

ogłasza, iż celem zaspokojenia należytości 
Józefa Zawadzkiego w kwocie 1.000 zł. 
z pn. odbędzie się w gmachu sądowym dnia
12. listopada 1889 i 17. grudnia 1889 o go­
dzinie 10. rano egzekucyjna licytacya real­
ności 1. 68 w Zwierzyńcu Józefa Krzyw- 
dzińskiego własnej.

Cena wywołania 475 zł.
Wadyum 48 zł.
Resztę warunków lc ytacyjnych przej­

rzeć można w registraturze.
Kuratorem wierzycieli hipotecznych 

niewiadomych jest adwokat dr. Paszkowski.
Kraków, 31 maja 1889.

L. 4836 (5774 2—3)
Dnia 5 listopada i dnia 10 grudnia 

1889, każdym razem o godzinie 10 przed 
południem odbędzie się w tutejszym Sądzie 
publiczna przymusowa licytacya realności 
pod lk. 37 w Młodowicach położonej, we­
dług wykazu hipotecznego L, 32 Jana Hry­
niszyna własnej, celem zaspokojenia wie- 
tzytelności e. k. uprz. galic. Zakładu kre­
dytowego włościańskiego w likwidacyi w 
kwocie 913 zł. 50 ct.

Cena wywołania 1650 zł.
Wadyum 165 zł.
Na pierwszym terminie realność ta 

sprzedaną zostanie tylko za cenę wywoła­
nia lub wyżej, na drugim zaś terminie tak­
że niżej ceny wywołania.

Kuratorem niewiadomych lub nie na­
leżycie uwiadomionych hipotecznych wie­
rzycieli, ustanowiono p- Adolfa Medweckie- 
go, c. k. poeztmistrza w Niżankowicach.

Z c. k. Sądu powiatowego.
Niżankowice, 23 grudnia 1888.

L. 29208. (5759 2 - 3 )
C. k. Sąd krajowy we Lwowie ogłasza, 

że w sali rozpraw tegoż Sądu w celu za­
spokojenia pretensyi masj konkursowej To­
warzystwa gal. kasy zaliczkowej we Lwowie

L. 8806. (5619 2 - 3 )
C. k. Sąd obwodowy w Tarnopolu po­

daje do wiadomości, że w celu ściągnięcia 
sumy 3148 zł. 962/s ct. wal. wied. z pn. na 
rzecz ie ig i Piepes odbędzie się dnia 14 
listopada 1889 i 19. grudnia 1889 o godzi­
nie 10. przed południem w biurze nr 3 
egzekucyjna sprzedaż a/s części dóbr Sło- 
budka szlachecka, niewiadomych z życia i 
miejca pobytu spadkobierców Karoliny Mo­
gielnickiej, a to : Józefa Żukowskiego i Klary

L. 6219 (5556 2—3)
0. k. Sąd powiatowy w Rohatynie o- 

głasza, że przeprowadzi przymusową pu­
bliczną sprzedaż realności lk. 122 rep/5 7  w 
Zołczowie wedle wyk. hip. nr. 215 w dwóch 
dwunastych, 225 w całości, 227 w połowie 
a 232 w jednej trzeciej tejże gminy, dłużni­
ka Stefana Machmeta własnej na zaspoko­
jenie wierzytelności Zakładu 'kredyt, włość 
w likwid. a to 21 rat po 24 zł. i reszty 
kapitału 87 zł. 40 ct. dnia 14 listopada 1 
19 grudnia 1889 o godz 10 rano, na pierw-
SZy-moAorn?mie za lub wyż®j ceily szacunko­
wej 800 zł. na drugim zaś i poniżej takowej.

Wadyum wynosi 80 zł.
Reszta warunków, wzciąg hipoteczny, 

akt ocenienia można przejrzeć w Sądzie.
Kuratorem nieznanych wierzycieli u- 

stanowiony Kazimierz Abgarowicz w Roha­
tynie,

Rohacyn, 11 lipca 1889.



L. 5159 (5795 1 - 3 )
Ces. Król. Sąd powiatowy w Borszczo- 

wie zawiadamia, że w eelu zaspokojenia 
wierzytelności Berła Schiffmana w kwocie 
68 zł. 58 ct. aw, zpn. odbędzie się dnia 24 
września 1889 i dnia 22 października 1889 
o 10 rano w sądowem zabudowaniu przy­
musowa sprzedaż ciała hipotecznego wyka­
zem hip. i. 207 gminy kat. Jezierzany obję­
tego dłużnika Ołeksy Gajowskiego własne­
go, która przy drugim terminie i niżej ce­
ny szacunkowej 250 zł. sprzedaną zostanie.

Zakład wynosi 25 zł. aw.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

jest adwokat dr. Komeriner z zastępstwem 
adwokata dr. Orłowskiego obaj w Borszczo- 
wie.

Akt oszacowania i wyciąg hipoteczny 
przejrzeć można w tusądowej registraturze.

Borszczów, dnia 30 lipca 1889.

L. 4436 (5799 1 - 3 )
W dniach 30 września i 28 paździer­

nika 1889 każdą razą o godź. 10 rano 
sprzedaną zostanie w tutejszym Sądzie re­
alność pod nr. 12 w Chabówce stanowiąca 
*/* lwh. 69 i 1/8 część lwh. 64 śp. Szymo­
na Wajdy własna.

Cena wywołania realności lwh. 69 sta­
nowi 480 zł., zaś realności lwh. 64, 182 zł. 
50 ct., zaś wadya 48 zł. i 19 zł.

Wyciąg hipoteczny i warunki licyta 
cyjne przejrzeć można w registraturze. 

Nowy Targ, dnia 9 sierpnia 1889.

L. 6661. (5797 1—31
C. k. Sąd powiatowy w Chrzanowie 

ogłasza, iż celem zaspokojenia należytości 
Izraela Engelsteina pko Feliksowi Kocotowi 
w kwocie 575 zł. z pn., odbędzie się w 
gmachu sądowym w dniach 3. października 
i 21. listopada 1889, każdym razem o go­
dzinie 10. rano, egzekucyjna licytacya real­
ności lwh. 185 w Myślachowicach objętej, 
spadkobierców ś. p. Leona Kocota własnej.

Cena wywołania 283 zł.
Wadyum 29 zł.
Resztę warunków licytacyjnych przej­

rzeć można w registraturze.
Kuratorem wierzycieli hipotecznych 

niewiadomych jest adw. dr. Zygmunt Kep- 
pler w Chrzazowie.

Chrzanów, 24. lipca 1889.

tych realnośeiach po dniu 5. i 10. stycznia 
1888 jako dniu wydania wyciągu tabular­
nego uzyskali, przez ustanowionego kuratora 
adwokata dr. Jirzyczka-Maciejowskiego z za­
stępstwem adwokata dr. Fiternika i przez 
edykta.

Sambor, 13. sierpnia 1889.

L. 1618 (5636 1—3)
Pferde - Licitation

in dem k. k. btaatsgestiite zu Radautz in 
der Bukowina,

Am SOten September und lten  Okto- 
ber 1889 jedesmal von 9 Uhr friih an, wer- 
den in dem k. k. Sta&tsgestiite zu Radautz 
nachstehend verzeichnete, zur Zucht oder 
zum Gebrauch verwendbare Pferde, gegen 
gleich bare Bezahlung an den Meistbieten- 
den verkauft werden, u. z.

Probier Hengste . . . .  1 Stiick
1 jahrige „ . . . .  8 „
Abspann „ . . . .  2 „
8 jahrige Wallachen . . . 9 „
2 „ „ . . .  17 n
Pepinier Stuten . . . .  38 „
Jungę .....................................4 „
4 jahrige „  1 „
3 jahrige „  7 „
2 jahrige „  5 „
1 jahrige „  8 „
Gebrauchspferde . . . .  41 „
Huzulen Mutterstuten . . . 2 n

zusammen . . . 143 Stiick
Die naehte Eisenbahnstation ist Ha- 

dikfalva - Radautz der Lemberg - Czernowitz- 
ltzkani’r Eisenbahn, wo auch Fahrgelegen- 
heiten vom Gestiite naeh Móglichkeit bei- 
gestellt werden.

Vom k. k. Staats Gestiite 
Radautz, im August 1889.

Hongrie“ in brn frd)§ tfijten Kbfaljen, fernrr 
bie in ber 9łr. 43 ber genanntcn $rudfd)rift 
bom 6.—19. 3uli 1889 ’ entfjaltenen Stuffafje:
1. Le centennaire de la revo!.utioa“ in ber 

. (Stefie bon „Aussi 1’idee" bi§ „bourgeois",
: unb 2 „Melange et doeuments" in ben ©tellen 
! beginnenb mit „Les proprietaires" unb „Le 
\ regicide" ba3 !£erge)ni nad) § 302 unb 305 
‘ ©t. ©. begrutibf, unb e§ toirb nad) § 493 
j ©t. SjJ. jD, bab SBcrbot ber SBeiterberbreitung 

biefer ©tutffdjrift au§gefproc)en 
2Bien, am 19. &uguft 1889.

Konkursa.
; L. 95 (5785 2—3 {

Dyetaryusz z pięknem, szybkiem p is- '
| mem, obznajomiony z manipulacyą karną 
! zostanie zaraz przyjęty za wynagrodzeniem 
; miesięcznem 25 zł.

C. k. Sąd powiatowy 
Zbaraż, dnia 27 sierpnia 1889

L. 16111 (5794 1 - 3 )
Krakowski Sąd deleg. miejski ogłasza, 

iż celem zaspokojenia należytości galic. Za­
kładu kredyt, ziemsk. w Krakowie w kwo­
cie 403 zł. 14 ct. zpn. odbędzie się w gma­
chu sądowym w dniach 80 września i 31 
października 1889 o godzinie 10 rano egze­
kucyjna licytacya realności lwh. 179 w Mo­
gile Jana Kasznika własnej.

Cena wywołania 500 zł.
Wadyum 50 zł.
Resztę warunków licytacyjnych przej­

rzeć można w registraturze.
Kuratorem wierzycieli hipotecznych 

niewiadomych jest adw. dr. Boroński z sub- 
stytucyą adw. dr. Dadleza w Krakowie.

Kraków 30 lipca 1889.

L. (5761 2—3) 
Celem obsadzenia opróżnionej posady 

ek. Notaryusza w Bolechowie, rozpisujemy 
niuięjszem konkurs. Ubiegający się o tę po­
sadę mają podania swe należycie udoku­
mentowane wnieść za pośrednictwem swej 
przełożonej władzy najpóźniej do dnia 20 
września 1889 roku do ck. Izby notaryalnej. 
C. k. Izba notaryalna /Przemysko-Sambor- 

sko-Sanoeka 
Przemyśl 19 sierpnia 1839.

L. 7758. (5792 1—3)
C. k. Sąd obwodowy w Samborze po­

daje do powszeshnej wiadomości, że celem 
zaspokojenia pretensyi 137 zł. a. w. z pn. 
Ignacego Romaniaka odbędzie się przymu­
sowa sprzedaż w drodze publicznej licytacyi 
połowy realności pod 1. k. 48 i 49 w Sam­
borze dzielnicy lwowskiej położonej wedle 
Dom. VI. pag. 556 n. 2 haer. i pag 459 n. 
9 haer., dłużnika Prokopa Petryniaka, a 
względnie tegoż nieobjętej masy własnej, 
w tut. sądzie odbyć się mającą w dwóch 
terminach: dnia 24. października i dnia 28. 
listopada 1889, każdym razem o 10. godz. 
przed południem, pod następującymi wa­
runkami:

I. Obie połowy powyższej realności, 
stanowiące odrębne ciało tabularne, będą 
osobno sprzedane, a to przy pierwszym ter­
minie za lub wyżej ceny szacunkowej, przy 
drugim zaś terminie i niżej takowej, jednakże 
nie niżej 2/« części ceny szacunkowej.

II. Jako cenę wywołania ustanawia się 
cemę szacunkową, a to za połowę realności 
pod 1. k. 48 kwotę 1057 zł. 24 ct. a. w., 
a za połowę realności 1. k. 49 kwotę 165 
zł. 25 ct. a. w.

Wadyum wynosi 10 prc.
Resztę warunków, akt ocenienia i wy­

ciąg tabularny wolno w tutejszej registra­
turze przejrzeć.

O tej licytacyi zawiadamia się obie 
strony, c. k. urząd podatkowy w Samborze,
c. k. Prokuratoryę skarbu we Lwowie, Jana 
Adamowskiego, Kasę oszczędności miasta 
Sambora, Annę Pietruską, Domieelę Petry- 
niak z imisnia, życia i pobytu niewiadomych 
spadkobierców Kajetana Adamskiego, nie­
wiadomego Stefana Jaworskiego, Emilię 
Perską, Macieja i Annę Grygusió*, Jana 
i Maryannę Adlerów, Ziofię Bednarz, Ma- 
ryannę Adamską, niemniej wszystkich tych 
wierzycieli, którymby niniejsza uchwała 
wcześnie lub wcale doręczoną nie została, 
tudzież i tych, którzyby prawa zastawu na

L. 214 (5790 1 - 3 ) .
Celem stałego obsadzenia posad nau­

czycielskich przy szkołacb ludowych w o- 
kręgu szkolnym Czortkowskim ogłasza się 
niniejszem konkurs.

a. Przy szkole 4 klasowej w Czortko- 
wie posada jednego nauczyciela z płacą 450 
zł. i 10 prc. na pomieszkanie.

b. Przy szkołach etatowych z płacą 
\ 300 zł. i wolnem pomieszkaniem: 1. w 
) Pauszówce, 2. Sosolówce, 3. Swidowie, 4.
■ Zwiniaczu, zaś w Romaszówce z płacą 269 
| zł. 65 ct. i dochodem z gruntu 30 zł. 35 et.

c. Przy szkołach filialnych z wolnem 
pomieszkaniem i płacą 250 zł. 1. w Bia-

Iłym potoku, 2. Dawidkowcach, 3. Dolinie, 
4. Jagielniey starej, 5. Szulhanówce, 6. Ry- 
dodubach, 7. Skorodyńeach, 8. Szmańkow- 
cach, 9. Zabłotówce, zaś w Uhryniu z pła- 

‘ cą 239 zł. i dochodem z gruntu 11 zł. Ko- 
lendzianach z płacą 163 zł. 65 ct. i w ar­
tość zborza za 86 zł. 35 ct. j

Kandydaci (kandydatki) ubiegający się 
o jedną z powyższych posad, winni wnieść 
podania należycie udokumentowane z dołą- ' 
czeniem tabeli kwalifikacyjnej za pośredni­
ctwem swych władz przełożonych do c. k. 
Rady szkoinej okręgowej w Czortkowie naj­
później do 15 października b. r.

Stale zamianowani nauczyciele mają 
do podania dołączyć także dekret, którym 
obliczono im wkładkę do funduszu emery­
talnego za czas służby przedetatowej wzglę­
dnie prowizorycznej. j

Z c. k. Rady szkol, okręgowej
Czortków. dnia 20 sierpnia 1889.

$a§ f. f. 8anbf§= al§ $Prt{jgfrid)t in Srifft 
I;at auf Slntrag ber f. f. ©taat3antoaltfd)aft 
mit ben ©rfenntniffeti bom 20. 3uli unb
3. Sluguft 1889, 3 3 . 753, 755, 757, 758,
759, 760, 761, 786, 833 unb 842, bie 2Bti= 
terberbreitung nad)fte)enbfr Drucffdjriften ber  ̂
boten, unb jtoar:

ber 9fr. 176 ber 3fitf<f>nft; „Gazzetta 
Piemontesfc“ ddo. Surin, 2 6 .-3 7  Śutii 1889, 
nadj ben §§ 65 a unb 305 ©t. ©.,

ber 9?r. 183 berfelben ^fitfdRift bom
3 .- 4 .  3uli 1889 nad) § 65 a ©t. ©.,

ber 9?r. 185 berfelben 3 ciifc) rift bom
5 .- 6 .  3uli 1889 nad) ben §§ 63, 65 a unb 
305 ©t. ©.,

ber 9łr. 187 (1844) unb 178 (1745) ber 
3eitfd;rift: „U Resto del Carlino“ ddo. 8 0 = 
logna, 6. 3uli unb 27. 3nni 1889 nad) § 65 a 
@t. ©.;

ber 9?r. 153 (1818) berfelben 3tilfd)rift
bom 2. 3uni 1889 nac) § 64 ©t. ©.;

ber Sir. 188 (1845) berfelben 3fitfĉ r*ft 
bom 7. 3uli 1889 nac) § 300 ©t. © ;

ber S?r. 155 ber 3 fitfd)rift: „Corriere
di Napoli“ ddo. Słeapel, 5 . - 6 .  3uni 1889 
nac) § 64 @t. ©.-,

ber Sir. 176 unb 183 berfelben 3 (*t=
fc)rift bom 2 6 .-2 7 . 3uni unb 3 .- 4 .  3uli 
1889 nad) § 65 a ©t. ©.;

ber 9?r. 185 ber 3fitfc)rift: „La Venezia“ 
ddo OSentbig, 8. 3uli 1889, nad) § 65 a
©t. ©.;

ber. 186 berfelben 3 fiif£) r ift bom 6. 3uh 
1889 nad) § 300 ©t. © •,

ber 9ir. 8340 unb 8341 ber 3eitfrf)rift:
„U Secolo" ddo. Sftailanb, 2 4 .-2 5 . unb
2 5 .-2 6 . 3uni 1889 nad) § 65 a © f ©.;

ber 9łr. 130 (7616) ber 3eitfd)rift: 
„L’Osservatore Catolico" ddo. Sdlailanb, 6.—7. 
3uni 1889, nad; § 64 @t. ®.;

ber 9fJr. 8 ber 3fhft)rifU „Cronaca Sa- 
lentina" ddo. Secce, 5. 3uli 1889, nac) § 
65 a ©t. ©.;

ber 9?r. 10 ber 3fhfc)rift: „ Ci G jufe 
derazio&e operaia" bom 12 3uli 1889 toegen 
be8 artifefa „II 14 Luglio 1889“ uac) § 305 
@t. ©.;

ber 9?r. 4389 ber 3 e‘ifd)r ift: „LTudi- 
pendente1' bom 27 3uli 1889 toegen beó Sir- 
tifel8 „Giosue Cardueci" nad) § 305 ©t. 
©., unb

ber 9?r. 4391 berfelben 3 cilfd)r ift bom 
29. 3uli 1889 toegen beS Slrtifelfl „Corteggi 
dell’ Iudipendeute" nac) § 63 ©t. ©.

stanowiących wzywa z życia i miejsca po­
bytu niewiadomych wierzycieli hipotecznych 
Tomasza Rokoszewskiego, Jana Malinow­
skiego i Adama Borejkę względnie tychże 
z życia i miejsca pobytu niewiadomych 

' spadkobierców dla których równocześnie 
kuratora w osobie adwokata krajowego dr. 
Kfctzenellenbogena z substytucyą adwokata 
krajowego dr. Gelehrtera ustanawia, jak 
niemiej wszystkich wierzycieli którzy na 
rzeczonych dobrach przed dniem 11 maja 
1889 jakiekolwiek pretensye nabyli, aby ta ­
kowe najdalej do 12 listopada 1889 w tu ­
tejszym sądzie zgłosili, inaczej bowiem w 
ślad §• 13 i 21 ces. pat. z dnia 8 listopada 
1853 nr. 237 dz. p. p. przy przyszłej roz­
prawie słuchani nie będą i jako na przeka­
zanie swych pretensyi na kapitał wynagro­
dzenia według porządku tabularnego zezwa- 
lająey, uważani będą.

Nadto utraciliby prawo czynienia 0- 
pozycyi i wszelkich środków prawnych prze­
ciw ugodzie przy przyszłej rozprawie mię­
dzy wierzycielami i stronami do skutku 
przyjść mogącej w myśl §. 5 wsobmnionego 
patentu, przyczem jednak ich prawa prze­
kazania ich pretensyi na kapitał wynagro­
dzenia wedle porządku tabularnego lub za­
bezpieczenia na gruncie i ziemi w ślad §. 
27 wyż powołanego ces. patentu możiiwą 
ugodą naruszone nie będą.

Zgłoszenie ma zawierać: imię, nazwi­
sko, zamieszkanie (numer domu) zgłaszają­
cego się kwotę wierzytelności hipotecznej, 
której się domaga i odsetki równe prawo 
z kapitałem mające i oznaczenie pod jaką 
pozycyą wierzytelność w księgach hipote­
cznych jest opisaną.

W  końcu obowiązani są wierzyciele 
po za obrębem tutejszego sądu zamieszkali 
wskazać sądowi tutaj zamieszkałego pełno­
mocnika do odbierania uchwał sądowych, 
inaczej takowe zgłaszającym się pocztą z 
tym samym skutkiem odsyłane będą, jak 
gdyby doręczenie do rąk własnych nastą­
piło.

Stanisławów, 17 sierpnia 1889.

£Da8 f. f. 8anbe§- al§ 5prf|gfrid)t in 
33runn )atau fS n trag  ber f. f. ©taataantoalL
fd)aft mit ben Srfenntniffen bom 9. &ugujt! 
1889, 33 . H644, 11704 unb 11705, bie SBei-- 
terberbreitung ber 9?r. 15. ber 3 citf(f)r*fl:
„Brnensky Drak“ bom 5. 0uguft 1889 toegen 
ber Slrtifel: „To neprihodilo se pri zkousce 
m atiritiii" unb „Do Ujezda u Uh. Brodu" 
nai) § 302 ©t © .; ber Sir. 15 ber 3eitft)rift:. 
„Cervanky“ bom 7. Slugufl 1889 toegen be§ 
Ślrtifel8: „Obrazky z nasi spolecnosti" nai)
§ 305 ©t. ©. unb ber §Rr. 15 ber 3eitfc)rift: 
„0rbetterftimme" bom 8. Siuguft 1889 toegen 
ber Slrtifef: „Der internalionate Songrejj" unb 
„Sorrefponbenjen @rane§au" nad) § 302 S t. 
©. berboten.

L. 9176 (5796 1—3)
C. k. Sąd powiatowy w Brodach, za­

wiadamia z miejsca pobytu niewiadomych 
Jana Platzera i Emilię Józefę 2 im. Platzer, 
iż gmina miasta Brody wniosła przeciw 
nim i przeciw Henrykowi Platzer pod 
dniem 19go czerwca 1889 1. 9176 pozew 
o zapłacenie 365 zł. 83 ct. wa. z pn., na 
który termin do rozprawy sumarycznej na 
dzień 11 września 1889 o lOtej godz. rano 
w biurze nr. II  wyznaczony, a dla nich 
kurator w osobie dr. Grossa adwokata w 
Brodach do zastępstwa w tym sporze usta­
nowiony został, któremu pozew doręczono.

Wzywa się zatem Jana Platzera i 
Emilię Józefę Platzer, aby albo temu ku­
ratorowi potrzebną do obrony praw swoich 
informacyę udzielili, lub innego zastępcę 
Sądowi wskazali, inaczej następstwa za­
niedbania tego, sami sobie przypisać będą 
musieli.

Brody, 20 czerwca 1889.

L. 23107 (5804 1—3)
C. k. Sąd krajowy we Lwowie za­

wiadamia niewiadomą z miejsca pobytu 
Beilę Ittę Fried, że celem doręczenia jej 
tus. uchwały tabularnej z dnia 5go maja 
1888 1. 17221 ustanowionym został adwo­
kat dr. Menkes kuratorem jej ad actum z 
zastępstwem adw. dr. Raresa.

We Lwowie, 22 czerwca 1889.

L. 3923 (5717 3 - 3 )
Hryć Sydoruk z Czortowca, jako marno­

trawny uznany.
Kuratorem Antoni StruŁ z Czortowca.

C. k. Sąd powiatowy 
Obertyn, dni°, 30 lipca 1889.

Wyroki prasowe.
31. 193. ’ (5705)

3ui 9?amtn Seintr SRajtflat beS $aiffr§! 
2)a8 f. f. 8anbf8geri()t 2Bien a!8 $prt{j= 

geric)t )at auf Slntrag btr f. f. ©taat8antoalt= 
f()aft crfannt, bajj ber 3n)alt beS in ber 9?r. 
42 ber in ^ari8 periobifc) erfc)einenbrn Srmf-
fc)rift: „La Revolte, Organe communiste- 
auarchiste" bom 20. 3uni bi8 6. 3uti 1889 
ent)altenen Sluffalje: 1. „Courage et confiance" 
feinem ganjen 3n)alte nai), unb 2. „Autriche-

L. 4227 (5716 3 - 3 )
Stanisław Wesołowski z Wróblaczyna 

uznany głupkowatym.
Kuratorem jego Izydor Wesołowski w 

Wróblaczynie.
C. k. Sąd powiatowy.

Niemirów, 4 sierpnia 1889.

Rozmaite obwieszczenia.
L. 9851 (5764 1 - 3 )

Stanisławowski c. k. Sąd obwodowy 
w sprawie przekazania niewypośrodkowa- 
nego jeszcze liczebnie kapitału wynagrodze­
nia za zniesione prawo propinacyjnego wy 
szynku w dobrach Pasieczna część wyka­
zem hipotecznym 1. 6 objętych własność 
masy spadkowej po Mendlu Weingartenie

L. 31995 (5758 1—3)
C. k. Sąd krajowy we Lwowie ogła­

sza, że do tegoż Sądu dnia lOgo sierpnia 
1889 do 1. 31995 wniosła Joanna Gemba- 
rzewska przeciw z życia i miejsca pobytu 
niewiadomym Juliannie Wasilkowskiej, Cha­
nie Sternklar, Pessli Halpern, Jakóbowi 
Weinreb i ich z nazwiska nieznajomym 
spadkobiercom pozew o uznanie prawa za­
stawu dla sumy 800 zł. mk. w stanie bier­
nym realności pod lk. 447 i 448 */. we 
Lwowie intabulowanego, za zgasłe, na który 
to pozew wyznaczono termin diiewięćdzie- 
sięeiodniowy do wniesienia pisemnej obrony.

Gdy miejsce pobytu pozwanych, tu­
dzież ich spadkobierców nie jest wiadome, 
został dla nich adwokat dr. Henryk Szy­
dłowski kuratorem, a tegoż zastępcą adwo­
kat dr. Bazyli Szwedzicki mianowany.

Wzywa się zatem pozwanych, aby do 
swojej obrony służące środki ustanowio­
nemu kuratorowi dostarczyli, lub też in­
nego zastępcę sobie obrali i tegoż sądowi 
oznajmili, gdyż inaczej ze zaniedbania wy­
niknąć mogące następstwa szkodliwe sami 
sobie przypiszą.

We Lwowie, 17 sierpnia 1889.

L. 5033 (5566)
Sąd obwodowy jako handlowy w No­

wym Sączu ogłasza, iż zapisał w dniu 14 
sierpnia 1839 w rejestrze dla firm pojedyn­
czych firmę „Sitnon Muller handel towarów 
mięszanych i główny wyszynk wina w Kry­
nicy."

Nowy Sącz, dnia 8 sierpnia 1889.



L. 2548 (5670 2 - 3 )
Na dniu 4 czerwca 1885 zmarł w Po- 

zowicach z pozostawieniem ostatniej woli 
rozporządzenia z 1 marca 1885 Jędrzej Bar­
czyk. Gdy miejsce pobytu Władysława i 
Wojciecha Barczyków, synów spadkodawcy, 
nie jest wiadomem, wzywa się tychże, by 
w przeciągu roku wnieśli na piśmie lub 
ustnie w Sądzie Kalwaryi deklaracye do 
tego spadku, gdyż po upływie tego czasu 
spadek pertraktowanym dalej będzie z Pio­
trem Badurą, jako kuratorem dia nich nsta- 
nowionym.

C. k. Sąd powiatowy 
Kalwarya 3 kwietnia 1889.

L. 18021 (5565 2 - 3 )
C. k. Sąd krajowy w Krakowie za­

wiadamia niniejszem niewiadomych z m ie j-1 
sca pobytu wierzycieli hipotecznych Jsaaka 
Schreibtra, Rebekę Pesslę Schreiberową, 1 
Józefa Krongolda czyli Forngolda, Judę 1 
Badera i niewiadomego z życia i miejsca 
pobytu wierzyciela Hirscha Nothmanna a 1 
względnie tegoż sukcesorów, że z powodu 
egzekucyjnej licytacyjnej sprzedaży realno- 1 
ści nr. 261 i 262 dz. VIII w Krakowie Ja- 
kóba Neufelda własnej w sprawie egzeku­
cyjnej uprzyw. Banku hipotecznego w Wie­
dnia przeciw Jakóbowi Neufeld pto 1222 
zł. c. s. c. ustanowiono celem zastępstwa 
tychże wierzycieli hipotecznych a wzglę- 
dniu doręczenia im tut. sądowej uchwały 
ddto 12 października 1888 do 1 21601 
przyjmującej do wiadomości akt licytacyj­
nej sprzedaży dia tychże pomienionych wie­
rzyciele hipotecznych adw. dr. Leszko w 
Krakowie ze substytucyą adw. dr. Koya ku­
ratorem ad actum z tym dodatkiem, że 
gdyby ciż pomienieni niewiadomi z pobytu 
wierzycieli do sądu '.utejszego się nie zgło­
sili, wszelkie dalsze uchwały w tej spra­
wie egzekucyjnej ustanowionemu kuratoro­
wi doręczone będą.

Kraków, dnia 26 lipca 1889.

lutego 1877 nr. 73 330 należytości prze­
nośnej w kwocie 845 zł. wa. zpn. reszty 
należytości w kwocie 96 zł. 60 ct. z odse­
tkami po 6 prc. od dnia 15 czerwca 1877 
obliczonymi w ilości 63 zl. 5 ct. wa. i ko­
sztami egzekucyjnymi 11 zł. 20 ct. wa. ra­
zem tedy kwotę 170 zł. 85 ct. wa. na wy­
danie równej kwoty z narosłych dotąd od­
setków od kapitału w kwocie 2847 zł. 68 
ct. wa. na książeczki władkowe galic. kasy 
oszczędności we Lwowie 1. 9376, 9379, 
9380, 9382, 9389 i 9399 ulokowanego spad­
kobierców śp. Józefa Urszyn Pruszyńskiego 
a to : Gabryela, Józefa i Stanisława Pru- 
szyńskich tudzież Maryi z Pruszyńskich 0 - 
raczewskiej własnych, że tutejszy Sąd ce­
lem doręczenia tej uchwały z dnia 5 maja 
1888 1. 3000 dla Józefa Pruszyńskiego 
przeznaczonej uchwałą swoją z dnia 31 gru­
dnia 1888 1. 7965 kuratora w osobie adw. 
dr. Wesołowskiego ustanowił.

Nieobeony Józef Pruszyński ma za­
tem albo ustanowionemu kuratorowi udzie 
lió ze swej strony dowodów, albo też inne­
go pełnomocnika sądowi przedstawić, gdyż 
inaczej skutki z tąd wynikłe sobie samemu 
przypisać będzie musiał.

Złoczów, 10 sierpnia 1889.

L. 4918 (5773 1—3)
C. k. Sąd powiatowy zawiadamia Ma­

cieja Maziarskiego i Katarzynę Maziarską 
z miejsca pobytu niewiadomych, że na żą­
danie Marcina Wiocha rezolucyą ts. z 25
czerwca 1889 1. 4918 z mocy dekretu wła­
sności z 20 września 1888 1. 8861 i aktu 
notaryalnego z dnia 15go maja 1889 1. r. 
9807 zaintabulowano za właściciela real­
ności 1. w. h. 98 ks. gr. Wojsław w miej­
sce ich Marcina Wiocha i że rezolucyę 
odnośną dla nich przeznaczoną doręczono 
ustanowionemu kuratorowi ad okatowi z 
Mielca p. drowi Brandtowi.

Mielec, 25 czerwca 1889.

L. 1946 (5768 1 - 3 )
Dnia 26go czerwca 1883 zmarła w 

Koszlakacb. Anastazya Dumańska bez ostat­
niej woli rozporządzenia. Ponieważ miejsce 
pobytu powołanego do jej spadku Semka 
Dumańskiego męża spadkodawezyni, Są­
dowi nie jest wiadome, wzywa się tegoż, 
ażeby w przeciągu roku się zgłosił i do 
spadku się oświadczył, inaczej postępo­
wanie spadkowe przeprowadzi się z oświad­
czonymi spadkobiercami i z ustanowionym 
dla niego kuratorem Ołeksą Trypalukiem.

C. k. Sąd powiatowy 
Nowesioło, dnia 30 Maja 1889.

L. 11348 _ ~  (5506 2 - 3 )
larnowski Sąd obwodowy na żądanie 

Salomona Gutwirtha wzywa posiadacza kar­
ty zastawnej przez kasę oszczędności mia­
sta Tarnowa dn. 17 września 1886 wysta­
wionej na okaziciela Gabryela Singera z 
potwierdzeniem odebrania w zastaw losu 

wego na 50 zł. wa. z roku 1864 
• *128 nr. 17 oddział I opiewającej, aby 

w ciągu jednego roku 6 tygodni i 3 dni 
fę kartę zastawną przedłożył 

nm 4̂  takowa po upływie tego terminu za 
mnożoną uznaną zostanie.

W Tarnowie, dnia 18 lipea 1889.

L‘ 13p1Cv c ~~ (5746 2 _ 3 )L. k. Sąd obwodowy zawiadamia nie­
wiadomego z życia i miejsca pobytu Hir­
scha Bod nera że w skutek skargi de praes. 
17 sierpnia 1889 1. 13116 przez Fradlę 
btorefiową przeciw niemu i Chaimowi Korn- 
blitowi o 251 zł. zpn. wniesionej zamiano­
wał dla niego kuratorem dr. Wiktora Szan 
cera adwokata w Tarnowie i temuż nakaz 
zapłaty z dnia 22 sierpnia 1889 1. 13116 
doręczył.

Tarnów, dnia 22 sierpnia 1889.

L. 4904 (5723 2—3)
Ze strony c. k sądu obwodowego w 

Złoczowie uwiadamia się nieobecnego Józe­
fa Pruszyńskiego że w skutek odezwy c. k. 
głównego urzędu podatkowego w Złoczowie 
z dnia 20 marca 1888 1. 432 dozwolono u- 
chwałą tutejszego sądu z dnia 5 maja 1888 
1. 2000 celem zupełnego umorzenia zaległej 
jeszcze po śp. Józefie Urszyń Pruszyńskim 
z wymierzonej nakazem zapłaty z dnia 4

L. 8227 (5544 2—3)
0. k. Sąd obwodowy w Przemyślu u- 

wiadamia Kajetana Bilańskiego, Aleksandra 
hr. Cetnera i Nechemiasza Bachstetz z ży­
cia i miejsca pobytu nieznanych, że prze­
ciw nim o wykreślenie sumy 1833 zł. 55 
ct. z stanu biernego dóbr Podliski, Felieya, 
Eugenia Stefania, 3 im. z Stankiewiczów 
hr. Predrowa pozew wytoczyła na co u- 
cbwałą z dnia dzisiejszego 1. 8227 pozwą 
nym wniesienie pisemnej obrony do 90 dni 
polecono.

Oraz postanowił sąd dla tych pozwa­
nych kuratora w osobie adw. dr. Skórskie- 
go z zastępstwem adw. dr. Niemczyńskie- 
go i poleca pozwanym, ażeby co do swej 
obrony z kuratorem się porozumieli, lub in­
nego pełnomocnika sądowi w czas przed­
stawili, inaczej skutki zaniedbania sami so­
bie przypisać będą musieli.

Przemyśl, dnia 31 lipca 1889.

L. 4293 (5507 2 - 3 )
C. k. Sąd obwodowy w Wadowicach 

zawiadamia niewiadomych z miejsca poby­
tu wierzycieli Szczepana i Elżbietę Hor- 
wathów, że dla nich w sprawie wydania 
fundacyi Hallerowsko-Rottmaaowskiej go­
tówki za odstąpione pod budowę kolei że­
laznej grunta z dóbr Dwory Monowice i 
Stawy Monowskie w depozycie na rzecz 
fundacyi Hallerowsko-Roitmanowskiej i wie 
rzycieii m lnych  dóbr Stawy i Dwory Część 
I uchwałą z dnia 13 lipca 1889. 1. 4032 
cyw, ustanowionym zostsł dla nich kurato­
rem dr. Stanisław Łazarski adwokat z Wa­
dowic

Wadowice, dnia 27 lipca 1889.

L. 7291 (5445 2—3)
C. k. Sąd powiatowy w Kopyczyńeacb 

zawiadamia niewiadomego z miejsca poby­
tu Szabsę Giaznera, iż w sprawie egzeku- 
cyjuej c. k. urzędu podatkowego w Husia 
tynie im. wysokiego Skarbu przeciw niemu 
pto 11 zł. 93 ct. wa. zpn. ustanowiony zo­
stał dla niego kuratorem ad actum Szymon 
Hładij.

Wzywa się przeto Szabsę Giaznera 
aby o swem miejscu pobytu sądowi doniósł 
gdyż w razie przeciwnym sam złe skutki 
poniesie.

Kopyezyńce, dnia 31 grudnia 1888.

L. 5530 (5442 2 - 3 )
C. k. Sąd obwodowy w Rzeszowie za­

wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Stanisława Skrzyńskiego iż przeciw niemu, 
Julii Skrzyńskiej i Naftalemu Feitowi po­
zew wekslowy o zapłacenie 196 zł. w. a. 
przez kasę oszczędności miasta Rzeszowa 
wniesiony został, i wzywając go, aby środ­
ki obrony ustanowionemu dia niego na 
koszt jego i niebezpieeseństwo kuratorowi 
adw. dr. Pilińskiemu podał lub innego za­
stępcę swego sądowi wskazał.

Rzeszów, 8 sierpnia 1889.

L. 8882 (5438 2—3)
C. k. Sąd powiatowy w Chrzanowie 

wzywa wszystkich, w których ręku książe­
czka wkładkowa kasy oszczędności m. Kra­
kowa nr. 74842 na 100 zł. aw. i na imię 
Marcyanny Narys opiewająca znajdować się 
może i tymże poleca, aby książeczkę tę w 
przeciągu 6 miesięcy od dnia edyktu licząc 
okazaii, ile że w razie przeciwnym książe­
czka ta jeżeli wśród tego czasu nikt swej 
pretensyi do niej w tut. sądzie nie zgłosi 
a także jeżeli nikt kwoty na tę książeczkę 
w kasie oszczędności m. Krakowa nie pod­
niesie, będzie uważaną za pozbawioną wszel 
kiąj mocy, a wystawca tej ksiąeczki nie bę­
dzie ztejże odpowiadał.

Chrzanów, 30 lipca 1889.

L. 31797 _ (5455 2 - 3 )
C. k. Sąd krajowy jako Sąd handlowy 

we Lwowie oznajmia nieobecnego Izydora 
Weintrauba że przeciw niemu został dnia 10 
sierpnia 1889 1. 31797 na rzecz Towarzy­
stwa eskont. i zaliczk. we Lwowie wyda­
nym nakaz zapłaty sumy wekslowej 1500 
zł. z pn.

Gdy miejsce pobyt* Izydora Weintraub 
nie jest wiadome ustanowiono dla niego 
kuratorem adwokata p. dr. Lill a tegoż za­
stępcą adwokata p. dra. Nowackiego i wspo­
mniany nakaz zapłaty mianowanemu kurato- 
wi doręczonym zostaje.

Wzywa się zatem Izydora Weintraub 
aby ustanowionemu kuratorowi służące do 
swojej obrony środki dostarczył, lub też in­
nego zastępcę sobie obrał, gdyż inaczej ze 
zaniedbania wyniknąć mogąee następstwa 
szkodliwe sam sobie przypisze.

We Lwowie, dnia 10 sierpnia 1889.

względem przyjęcia tego spadku wniósł, 
gdyż inaczej rozprawa spadkowa z oświad­
czonymi spadkobiercami i ustanowionym dla 
niego kuratorem adwokatem dr. Landesber- 
giem w Tarnopolu przeprowadzoną zo­
stanie.

Tarnopol, 10 sierpnia 1889.

L. 7223 (5683 2—3)
C. k. Sąd obwodowy w Samborze za­

wiadamia niewiadomych spadkobierców Do­
minika Zbrożka, że w skutek wniesionej 
dnia 9 lipca 1889 1. 7223 prośby Franci­
szka Strątkiewicza o nakaz nieobjętej ma­
sie spadkowej Dominika Zbrożka zapłaty 
sumy wekslowej 230 zł. aw. ustanowiono 
im kuratorem adwokata dr. Piternika ze 
substytucyą adw. dr. Pawlińskiego któremu 
nakaz zapłaty doręczono.

Wyywa się zatem tychże spadkobier­
ców, aby ustanowionemu kuratorowi potrze­
bnych środków obrony udzielili, lub innego 
pełnomocnika sobie ustanowili i o tem sądo­
wi donieśli, inaczej bowiem skutki nieko­
rzystne sami sobie przypiszą.

Sambor, 16 lipca 1889.

L. 3368 (5725 2—3)
O. k. Sąd powiatowy w Tuchowie u- 

stanawia dla niewiadomego z miejsca poby­
tu Jana Olszewskiego pochodzącego z Sie- 
miechowa w sprawie spadkowej po śp. Ma- 
ryannie Nowak kuratorem Franciszka Pa­
ciorka.

Tuchów, daia 13 sierpnia 1889.

L. 12738 (5689 2 - 3 )
Tarnowski c. k. Sąd obwodowy uwia­

damia Wacława i Annę Bolesnowiczów i 
firmę Józef Reiners Erben z miejsca poby­
tu niewiadomych wierzycieli hipotecznych 
dóbr Ryglice, że celem strzeżenia praw ich 
w sprawie Kajetana i Katarzyny Grochów 
o sprostowanie księgi gruntowej majętno 
ści Ryglice ustanowiono dla nich kuratora 
adw. dr. Szancera.

Tarnów, dnia 14 sierpnia 1889.

L. 8777 (5483 3 - 3 )
C. k. Sąd obwodowy w Przemyślu u- 

wiadamia, że przeciw Władysławowi Kry- 
spianowi Krasickiemu z życia i miejsca po­
bytu nieznanemu Przemyska kasa zaliczko­
wa rzemieślników i rolników przec:w nie­
mu o nakaz zapłaty sumy wekslowej prośbę 
wniosła, któremu żądaniu uchwałą z dnia 
7 sierpnia 1889 1. 8777 zodość uczyniono.

Oraz ustanowił sąd dla tego pozwa­
nego kuratora w osobie adwokata dr. Glan- 
za z zastępstwem adwokata dr. Bersona i 
poleca pozwanemu ażeby co do swej obro­
ny z kuratorem się porozumiał, lub innego 
pełnomocnika sądowi w czas przedstawił i- 
naczej skutki zaniedbania sam sobie przy­
pisać będzie musiał.

Przemyśl, 7 sierpnia 1889.

L. 7258 (5771 2—3)
C. k. Sąd powiatowy zawiadamia 

Hirscha Bodnera z miejsca pobytu niewiado­
mego, że przeciw niemu Leser Gross wniósł 
skargę na dniu 9go sierpnia 1889 o zapła­
cenie 30 zł., na którą termin do rozprawy 
drobiazgowej wyznaczono na dzień 3go 
września 1889 godz. 9 rano.

Wzywa się Hirscha Bodnera, aby 
ustanowionemu dlań kuratorowi adwoka­
towi w Mielcu drowi Brandlowi środków do 
obrony dostarczył, lub innego pełnomocnika 
sobie ustanowił, gdyż złe następstwa , sam 
sobie przypisać by musiał.

Mielec, 9 sierpnia 1889.

L. 5936 (5732 2 - 8 )
C. k. Sąd obwodowy w Rzeszowie za­

wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Stanisława Skrzyńskiego, iż przeciw niemu 
i innym pozew wekslowy przez rzeszowską 
kasę oszczędności o wydanie nakazu zapła­
ty sumy wekslowej 300 zł. wa. zpn. wnie­
siony został i wzyv#a go, by ustanowione­
mu na kosat jego mebezpieczeństwa kura­
torowi adw. dr. Kopplowi środki obrony po­
dał , lub innego zastępcę swego sądowi 
wskazał.

Rzeszów, 22 sierpnia 1889.

L. 2021 (5767 2—3)
C. k. Sąd powiatowy w Nowemsiole 

zawiadamia z miejsca zamieszkania niewia­
domego Jankla Grtinspana mylnie Izaakiem 
zwanego, że Danyło Szumski wniósł prze­
ciw niemu na dniu 24go maja 1889 do
1. 2021 pozew o prawo własności do ciała 
hip. wykazem 1. 447 gminy kat. Koszlaki 
objętego, w skutek czego do rozprawy wy­
znaczono termin na 12go września 1889 o 
godzinie 9tej rano, a kuratorem dla pozwa­
nego ustanowiono Zacharka Jakóbowskiego 
z Koszlak.

Jest zatem rzeczą pozwanego udzielić 
kuratorowi potrzebnej informacyi do obrony 
lub ustanowić sobie innego zastępcę, gdyż 
inaczej skutki zaniedbania tych ostrożności 
sam sobie przypisać będzie musiał 

C. k. Sąd powiatowy 
Nowe Sioło, 30 czerwca 1889.

L. 5869 (5673 2 - 3 )
W sprawie egzekucyjnej areyks. dyre- 

kcyi dóbr w Żywcu, przeciw Leonowi Gold- 
bergerowi z Podgórza o zapłacenie kwoty 
956 zł. 25 ct. wa. zpn. ustanawia się dla 
niewiadomego obecnie z miejsca pobytu 
Leo Goldbergera celem doręczenia mu ts. 
rezolucyi egzekucyjnej z dnia 14 kwietnia 
1889 1. 8003 oraz dalszego zastępstwa w 
tej sprawie kuratora w osobie adwokata dr. 
E. Udzieli w Żywcu i o tem się tegoż Leo 
Goldbergera zawiadamia z wezwaniem aby 
ustanowionemu kuratorowi swych środków 
dowodowych udzielił lub też innego pełno­
mocnika tut. c. k. Sądowi oznajmił.

C. k. Sąd powiatowy 
Żywiec, 18 lipca 1889.

L. 20130 (5780 2—3)
C. k. Sąd krajowy jako handlowy o- 

głasza odnośnie do ts. edyktu z dnia 22 
marca 1889 1. 6458 że weksel ddto Kra­
ków, 31 grudnia 1876 trzy miesiące od da­
ty płatny na 1000 zł. a. w. opiewający 
przez J. N. Offena na własne zlecenie wy­
stawiony, a przez Rudolfa Grosmanna i Jo­
annę Grossmann akceptowany z powodu 
upływu terminu edyktalnego za umorzony 
uznany zostaje.

Kraków, dnia 9 sierpnia 1889.

L. 30496 (5756 2 - 3 )
C. k. Sąd krajowy we Lwowie ogła­

sza, że Mojżesz i Beile Gittei 2 im. Reiss 
wnieśli przeciw Nuchimowi Taubes. Jakó­
bowi Weichert, Jakóbowi Taubes, Lei 
Weichert, Józefowi Weichert i Sarze Wei­
chert pod dniem 31 lipea 1889 do 1. 30496 
pozew o umorzenie i wykreślenie sumy 
200 zł. pochodzącej z większej sumy 2000 
zł., która jest zaintabulowaną na częściach 
realności pod nr. 427 a/« we Lwowie, przed­
tem do Leiby Weicherta należących.

Gdy miejsce pobytu wszystkich po­
wyższych pozwanych jest nieznane, został 
dla nich adwokat dr. Menkes kuratorem, 
zaś adw. dr. Horowitz jego zastępcą miano­
wany, i z kuratorem niniejszą sprawę we­
dle ustawy sądowej dla Galicyi przepisanej, 
się przeprowadzi.

Niniejszym więc edyktem wzywa się 
zapozwanych, aby w należytym czasie oso­
biście stanęli, lub potrzebne tytuły prawne 
ustanowionemu zastępcy udzielili, lub in­
nego zastępcę wybrali i sądowi oznajmili, 
słowem stosownych do obrony środków 
użyli, gdyż wynikające z zaniedbania skutki 
sami sobie przypisać będą musieli.

We Lwowie, 17 sierpnia 1889.

L. 9576 (5709 2 - 3 )
C. k. Sąd obwodowy w Tarnopolu o- 

znajmia że Wolf Fleischmann rzeźnik z 
Tarnopola dnia 12 lipea 1885 bez rozporzą­
dzenia ostatniej woli zmarł.

Gdy miejsce pobytu tegoż syna Moj­
żesza Fleischm&na wiadome nie jest, prze­
to wzywa go się, by do roku od dnia ni­
żej umieszczonego licząc, w tutejszym są­
dzie obwodowym zgłosił się i oświadczenie

L. 18759 (5729 2—3)
C. k. Sąd krajowy w Krakowie zawia­

damia niewiadomego z miejsca pobytu Ta­
deusza Małachowskiego c. k. porucznika 
przy 6 pułku ułanów, iż przeciw niemu 
wniósł Markus Hammer jako cesyonaryusz 
Alfreda Biasiona pozew z dnia 6go maja 
1889 1. 10951 o zapłacenie sumy 861 zł. 
22 ct. z pn., który tus. uchwałą z dnia 81 
maja 1889 1. 10951 do postępowania pisem­
nego celem wniesienia obrony w dniach 60 
zadekretowany został. Kur .torem ad actum 
ustanowiono dla Tadeusza Małachowskiego 
ad> okata dra Schóna z substytucyą adw. 
dra Koya w Krakowie, któremu pozew ten 
doręczono.

Wzywa się Tadeusza Małachowskiego, 
aby ustanowionemu kuratorowi środki obro­
ny udzielił, lub >nnego pełnomocnika sobie 
obrał, gdyż w razie przeciwnym skutki 
sobie przypisze.

Kraków, 2 sierpnia 1889.
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L. 11192 (5769 1—3) pobytu niewiadomej Weroniki Palichowskiej

C. k. Sąd powiatowy w Mielcu za- j w sprawie Jana i Józefy Kropiowskich o 
wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu , odpisanie pare. bud. nr. 396 z posiadłości
Salamona Gottlieba, że w sprawie spad­
kowej po śp. Janie Klinkowskim. ustano­
wiono dla niego celem doręczenia mu re- 
zolucyi z dnia 22go października 1887 
1. 5706 i następnych p. adw. dra Henryka 
Brandta w Mielcu kuratorem ad actum.

C. k. Sąd powiatowy 
Mielec, dnia 30 czerwca 1889.

L. 5937 (5763 1—3)
C. k. Sąd obwodowy w Rzeszowie 

zawiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Stanisława Skrzyńskiego, iż przeciw niemu 
pozew wekslowy przez firmę Matzner et 
Holzer o wydanie nakazu zapłaty sumy 
wekslowej 3000 zł. wa. z pn. wyniesiony 
został i wzywa go, aby ustanowionemu na 
koszt jego i niebezpieczeństwo kuratorowi 
adwokatowi dr. Kopplowi środki obrony po­
dał, lub innego zastępcę swego Sądowi 
wskazał.

Rzeszów, 22 sierpnia 1889.

wyk. hip. 1. 523 i parc. gr. Nr. 285 z po­
siadłości wyk. hip. 1. 531 i utworzenia dla 
tychże na rzecz proszących nowego ciała 
hipotecznego, celem doręczenia jej ts. u- 
chwały z 20 kwietnia 1888 1. 871 dalszych 
w tej sprawie zapaść mających uchwał, ku­
ratorem Jana Skorupskiego w Niemirowie.

Wzywa się więc Weronikę Palichow- 
ską, aby się sama zgłosiła lub innego za­
stępcę sądowi wskazała.

Niemirow, 15 listopada 1888.

r>80.:

L. 25304 (5788 1—3)
C. k. Sąd krajowy we Lwowie zawia­

damia z miejsca pobytu nieznanego Izaka 
Leibę Jung, że na prośbę Izaka Seemana 
z 23 stycznia 1889 1. 3125 zezwolił uchwa­
łą z 1 lutego 1889 1. 3125 na wykreślenie 
prawa trzechletniego ewentualnie cztero­
letniego użytkowania gruntów i kamienio­
łomów na pareelach kat. 1871 i 2055, tu­
dzież prawa zastawu dla ceny za powyż­
sze użytkowanie w sumie 3200 zł. ewen­
tualnie 3700 zł. zapłaconej w stanie bier­
nym prawa użytkowania 382 morgów 1226 
kwadratowych sążni gruntu na dwóch trze­
cich częściach dóbr Ostra i Dobrohoszcz 
dla Ludwiki Izabeli dw. im. Ordyńcowej 
hipotekowanego, na rzecz Jakóbi Silber 
herza i Izaaka Leiby Jung intabulowanych, 
że dla niego adw. dra Weissa kuratorem a 
adw. dr. Jakóba Reissa tegoż substytutem 
zamianował i uchwałę z Igo lutego 1889 
1. 3125 dla niego przeznaczoną kuratorowi 
drowi Weissowi doręczył.

Wzywa się zatem Izaaka Leibę Jung, 
by w celu stwierdzenia swych praw usta­
nowionemu kuratorowi informacyę udzielił, 
lub innych stosownych środków użył, gdyż 
inaczej skutki zaniedbania sam sobie przy­
pisze.

We Lwowie, 27 lipca 1889.

L. 8480 (5783 2 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Winnikach 

wzywa niewiadomych spadkobierców śp. 
Jana Kaspryszyna w Kamienopolu dnia 6 
stycznia 1888 bez pozostawienia ostatniej 
woli rozporządzenia zmarłego, aby najdalej 
do roku od dnia trzeciego ogłoszenia edyktu 
tego w sądzie tutejszym się zgłosili i po 
wykazaniu praw swoich deklaraeyą do tego 
spadku wnieśli w przeciwnym bowiem ra­
zie dalsza rozprawa spadkowa ze zgłaszają­
cym się spadkobiercą Janem Kowalem 
przeprowadzoną zostanie.

Winniki, 7 grudnia 1888.

L. 3889. (5609 3 - 3 )
C. k. Sąd obwodowy w Jaśle ustanawia 

dla niewiadomego z miejsca pobytu Chiela 
Rósslera z przyczyny wniesionego przeciw 
niemu na dnia 16. sierpnia 1889 1. 3889 
przez Towarzystwo zaliczkowe w Jaśle po­
zwu wekslowego o polecenie zapłaty 123 zł. 
a. w. z pn., kuratorem w Jaśle adwokata 
dr- Wiedigera ze substytucyą adwokata dr. 
Gaszyńskiego w razie przeszkody.

Jasło, dnia 17 sierpnia 1889.

Kuracyjne winogrona feslawskie
szczep u  w ło sk ieg o  poleca

handel KAROLA BAŁŁABANA we Lwowie.
Ł askaw e zam ówienia z prow incyi uskuteczniam  odw rotną pocztą.

Za 4 ct. można mieć kąpiel w domu.
Jedyny fabryczny skład w Galicyi 

W y r ó b  k r a jo w y
w a n ie n  i  k a n a p e k

prawdziwie cynkowych z a p a r a te m  do grzania wody, 
jakoteż wszelkich pr<yborów do kąpieli

A. K r ó l i k o w s k i
L w ó w , u lic a  J a n o w sk a  14*

Ulustrowane cenniki na żądanie. — Wedla umowy także na spłatę.

I _ i _  J A / L a r e K :

L 9017 (5665 3 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy miejs. deleg. w 

Stanisławowie czyni niniejszem wiado­
mo że w sprawie ustnej gr. kat, komitetu 
cerkiewnego w Opryszowcach przeci*? z ży­
cia i miejsca pobytu niewiadomej Emilii 
Eotzmarów Arnold wpis prawa własności 
do par. gr. 2616 i 2617 wykazu hipoteczne­
go 1. 397 księgi gruntowej Opryszowce w

Lwów, Rynek L. 9,
Pierws/.a konees.

szkoła muzyczna.
N a u k a  g r y  n a  f o r t e p ia n ie

w trzech oduziałaeh od p czatkow do wydosko­
nalenia, pry.

N a u k a  ś p ie w u  s o lo w e g o
Galika śpiewu eaor.aluego. — N auka zasad muzyki 
i harmonii, — N»uka dekiamacyi i mimiki. — Kurs 
przygotowawczy do występów operowych na scenie 

i koncertowych.
G łó w n y  s k ła d  

fortepianów, pianin i organów z najlepszych 
fabryk wiedeńskich, berlińskich, paryskich itd 

Zastępstwo Bósendorfera i Pleyela 
Gwarancya i ceuy najumiarkowańszc. 

Ułatwienia nadzwyczajne dla kupujących, także mo- 
żebne w ratach miesięcznych po 15 zł. 

Również wypożyczalnia instrumentów i zamiana 
za u >y wane. 7

W  wyższym żeńskim zakładzie
naukow o-wychow aw czym

M aryi Zagórskiej
przy ulicy Czarnieckiego L. 12 

rozpoczyna się rok szkolny dnia 4  września.
W  zakładzie tym udziela się nauki w ośmiu 

klasach, nadto istnieje kurs nauki dopełniającej ożyli
klasa dziewiąta, 
naukę języków.

Szezególuą uwagę zwraca się na

L. 9852 (5765 1 - 3 )
Stanisławowski c. k. Sąd obwodowy 

w sprawie przekazania niewypośrodko 
wanego jeszcze liczebnie kapitału wynagro­
dzenia za zniesione prawo propinaeyjnego 
wyszynku w dobrach Pasieczna wykazem 
hipotecznym 1. 5 objętych, własność masy 
spadkowej po Mendlu Weingartenie stano­
wiących, wzywa z życia i miejsca pobytu 
niewiadomych wierzycieli hipotecznych Fe­
liksa Stojowskiego i Sabinę z Malinowskich 
Kozicką, względnie tychże z życia i miej­
sca pobytu niewiadomych spadkobierców, 
dla których równocześnie kuratora w osobie 
adwokata krajowego dra Katzenellenbogena 
z substytucyą adwokata krajowego dra 
Gelehrtera ustanawia, jak niemniej wszyst 
kich wierzycieli, którzy na rzeczonych do 
brach przed dniem 11 maja 1889 jakie­
kolwiek pretensye nabyli, aby takowe naj­
dalej do 12go listopada 1889 w tutejszym 
sądzie zgłosili, inaczej bowiem w ślad §. 13 
i 21 ces. pat. z dnia 8go listopada 1853 
nr. 237 dz. p. p. przy przyszłej rozprawie 
słuchani nie będą i jako na przekazanie 
swych pretensji na kapitał wynagrodzenia 
według porządku tabularnego zezwalający, 
uważani będą.

Nadto utraciliby prawo czynienia opo- 
zycyi i wszelkich środków prawnych prze­
ciw ugodzie przy przyszłej rozprawie mię 
dzy wierzycielami i stronami do

skutek wniesienia pozwu pod dniem 31 ma- ' dochodzili 
ja  br. 1. 9017 dla tejże pozwanej ustano* 
wiono kuratorem ad actum adw. ze Stani­
sławowa dr. Katzenellenbogena z zastęp­
stwem adw. dr. Wurzla i że ną pozew ten 
do rozprawy ustnej wyznaczono termin na 
25 września 1889 o godzinie 9 rano w tus. 
b. ,5. wzywając zarazem pozwaną by na 
tyaiźe terminie bądź to osobiście stanęła 
bądź to pełnomocnika swego ustanowiła i 
go tutejszemu sądowi wymieniła, bądź też 
ustanowionemu kuratorowi potrzebną do o- 
brony informację udzieliła, w przeciwnym 
bowiem razie sama sobie skutki zaniedba­
nia tego pzzypisże.

Stanisławów, 31 maja 1889

L. 63985 _ (5607 3—3)
C. k. Sąd powiatowy miej. del. S. I. 

we Lwowie oznajmia niniejszem, że po 
zmarłej bez pozostawienia ostatniej woli 
rozporządzenia w dniu 1. sierpnia 1.887 r. 
w Złoczowie Stanisławie Michalinie Wła 
szyńskiej, przechodzą wedle ustawniczego 
porządku dziedziczenia do spadku, matka 
zmarłej Klotylda lo. śl. Właszyńska 2o. 
Bilińska, tudzi°ż rodzeństwo zm arłej: Emi­
lia z Właszyńskieh zam. Nowicka, Karol 
Właszyński i Anna Krat?,er. Gdy taż osta­
tnia z życia i miejsca pobytu Sądowi tut. 
jest nieznaną, wzywa się więc niniejszem 
tąże, by w ciągu jednego roku od dnia 
trzeciego ogłoszenia tego edyktu w Sądzie 
tutejszym się zgłosiła i oświadczenie swe 
do spadku tem pewniej wniosła, ile że po 
bezowocnym upływie tego terminu pertrak
cya spadku z oświadczonymi spadkobiercami 

skutku j i ustanowionym dla nieobecnej Anny Kra- 
przyjść mogącej w myśl §. 5 wspomnionsgo i tzer kuratorem Janem Ostrowicz ze Złoczo-
patentu, przyczem jednak ich prawo prze- i wa przeprowadzoną i przypaść na nią ma-
kazania ich pretensji na kapitał wynagro 
dzenia według porządku tabularnego lub 
zabezpieczenia na gruncie i ziemi w ślad 
§ 27 wyż powołanego ces. patentu możliwą 
ugodą naruszone nie będą.

Zgłoszenie ma zawierać: imię, nazwi­
sko, zamieszkanie (numer domu) zgłaszają­
cego się kwotę wierzytelności hipotecznej, 
której się domaga i odsetki równ8 prawo 
z kapitałem mające i oznaczenie pod jaką 
propozycją wierzytelność w księgach hipo 
tecznyeh jest opisaną.

W końcu obowiązani, są wierzyciele 
po za obrębem tutejszego sądu zamieszkali 
wskazać sądowi tutaj zamieszkałego pełno­
mocnika do odbierania uchwał sądowych, 
■naczej takowe zgłaszającym się | pocztą'"z , 
tym samym skutkiem dosyłane będą jak j 
gdyby doręczenie do rąk własnych nastą 
piło.

Stanisławów, 17 sierpnia 1889.

sąc.y spadek na jej koszt w przechowanie 
jądowe oddanym zostanie.

Lwów, dnia 19 marca 1889.

ALOJZY HUBNER, Lwów
ul. K a r o la  L u d w ik a , 13

puleca Ł791
Cement — Gips — Ter pogazowy — 
Ter drzewny (dziegieć) — Tekturę do 
pokrywania dachów — Carboliueuui — 
Exsieator — Farby do fasad — Farby 
olejne — Farby na dachy — Lakier na 
dachy — P*sy do maszyn — Gurty par­
ciane —- vVęźe do sikawek — Węże do 
pomp — Oliwę do maszyn — Smarowi­
dło do maszyn — Kasy ogniotrwałe — 

Maszyny do prania.

ALOJZY HUBNER, Lwów
u l. K a r o la  L u d w ik a , 13

Doniesienia prywatna.

Do sprzedania m ajątek  ziem ski <
W ola £yrafeowska

pięć kilometrów od Dębicy — Bliższe szczegóły na 
miejscu lub listownie udziela zarząd. — Pośrednie 

two wykluczone. 5755

W ażne dla każd ego!
Nauczycielek, nauczycieli, prywatnych ofi­
cjalistów gospodarczych, lasowych, rzemieśl­
ników, kluczuie zdolnych ; służbę ogrodową, 

stajenną, kuchenną, pokojową 
każdego czasu dostarcza

Biuro wywiadowcze
we Lwowie, Rynek L. 25,

J ó z e f a  I ł i r  k ie g o *
Pośredniczy w kupnie i wydzierżawianiu 

majątków. 5055

|  Powrot z k p i  i M scyj!
Trzeba odświeżyć podłogi, 

dlatego poleca 
L a k ie r  b u r s z t y n o w y  w  6  o d c i e ­

n ia c h  prędko schnący z ładnym poły­
skiem (rocznie rozsprzedaie fiOrO Jrlgr.) 

M a s a  f r a n c u s k a  w  6  o d c ie n ia c h  
(wyłączny s k ła ; dla Galicyi u muie) u- 
żywa się na zimno, w godzinie wysycha, 
nadzwyczaj trwał#.

M a s a  w o s k o w a  w  5  o d c ie n ia c h  wła 
suego wyrobu,  znana ze .swej dobroci. 

F a r b y  o le j n e  (pokostowe) prędko schną­
ca, we wszystkich kolorach.

L a k ie r  p o l it u r o w y  do odświeżania mebli 
poiiturowacyeh.

L a k ie r  s a f ia n o w y  czerwony, zielony, nie­
bieski, czarny i ironzowy, do odświeżania 
obić ceratowych i skórzanych na meblach, 
kanapach, powo/.a h itp. 5721

Alojzy Hubner, Lwów,
ulica Karola Ludwika L. 13.

Zmiana pomieszkania.
Podpisana ma zaszczyt uwiadomić P  T. Pań, że

Pracownię sukien damskich
przeniosła na ulicę Halicką 1. 8, wchód od

"H^otrzebny jest do zakładu mechanicznego j 
werkmeister z średniem wykształceniem 

teehnicznem z kilkoletnią praktyką do Ros- TJ . , . - TTT . . ,
syi w guberni kijowskiej. Bliższa wiadomość u I  Boimow i. 4, III. pięt i. 13 drzwi.

, /  a . i  ■ t ■ i- rr i Dziekuiąc za dotychczasowe, polecam sie dal-
    /i; ck /i o o \ i i ^ ( z e ś n ia  w e L w o w i e  p rz y  u lic y  K r a -  < gZym względom. Staraniem mojem będzie tak jak

L. 4612 (0004 o o) . kowskiej W hotelu Garnie drzwi nr 3 , po- dotychczas i nadal wszelkim wymogom zadeśóuczynió.
C. k. Sąd powiatowy w Niemirowie u- ! źniej zaś pisemnie: Płochecki Doberski, j Z głębokim szacunkiem

stanawia dla nieobecnej z życia i miejsca i Berdyczów. 5828 1 L u d m i ł a  P i z i i ń w k a .

“T ży w an e  książki szkolne w d o -  
brym  stanie, poręczając w ła­

ściw e w ydanie i w szystkie kartki, 
: sprzedaje tan i"  antykwarnia katolicka

Stanisław a K ohlera, ul. B atorego ?8, 
tuż naprzeciw  gim n. F ranciszka J ó ­
zefa. Także zam iana i kupno, jakoteż 
wielki sk ład  w szelkich przyborów  
szkolnych. fi-86

Chyrowski 
Z a k ła d  n a u k o w y

potrzebuje n a u c z y c ie l i  p o s ia d a ją ­
c y c h  k w a l i f ik a c j ę  państwową dla 
szkół średnich, mianowicie do języków kla­
sycznych, matematyki i nauk przyrodni­
czych. Zgłoszenia z podaniem warunków i 
załączeniem świadectw przyjmuje do 1 wrze­
śnia b. r. rektor Zakładu

ks. H Jackow ski, T. J . 
Bąkowice, poczta Chyrów. 5677

J>la G o sp o d a r z y !
T a n ie j  j a k  w s z ę d z i e

<io skraplania zboża
Witryol miedzi (siny kam ień) Witryol 

żelaza (koperw as)
także

Pasy skórzane i parciane do maszyn, 
Oliwa lecejska i inne do m aszyn — 

Smarowidło do osi
poleca 5131

Alojzy Hubner, Lwów,
ulica Karola Ludwika, 13.

Cenniki na żądanie odwrotnie wysyła.

Wyśmienity, prawdziwy francuski

C O G N A C
v ieu x  Chain pagne 5355

wysyłam oclony i franko do wszystkich miejsc 
Austro-W ęgier za pobraniem za 

6 zł. za 4 litrową beczułeczkę pocztą, 
15 zł. za paczkę z 12 wielkiemi ®/4 

litrowemi flaszkami, koleją
R. MAITI, Triest.
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5602

M AŚĆ NASKÓRNA MOULIŃ
W PARYŻU

Maść ta  leczy wrzodzianki, pry- 
iSzcze, czerwoności, krosty , węgry, 
wysypkę, liszaje, hemoroidy, swę. 
dzenie chroniczne, łupież i wyrzuty 
na częściach ciała porosłych włosami 
i wszelkie słabóscinaskórne; w strzy­
muje natychm iast wypadanie włosów 
na brwiach i głowie i skutecznie 
działa naporost włosów.
Słoik 2 franki we Francyi w P aryżu  

w aptece p. M O U L IN , 30, ulica Louis-le-Grand.
W e Lwowie w aptekach pp. M ikolaschai Wewiór- 

sk iego ; — w Krakowie • w aptekach pp. Trauczyń- 
skiego, R edyka i Wiszniewskiego

We Lwowie w aptece p Ruckera. 3583

tirescit fundo

Z drukarni Wl. ul Łozińskiego Czarnieckiego L, 12 dom Wernera. (Zarządca Władysław J. Weber.) Papier z fabryki papieru Fiałkowskich


